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ziś KONFERENCJA NA ZAMKU 
• Prezydenta z marszałkiem Daszyńskim 

Pierwsze posiedzenie Sejmu odbędzie się we wtorek 
. - Nieporozumienie „słowne"-Co to 

znaczy „uzbrojony" - Rewolwer 
i szabla „cz~ścią" uniformu oficera 11111 ~~~~1 ::'::'. .. '':.~ .· .. ;·:>·:·.·:."'. .: · „·„·:· ·„ -„ -:·!~ :.R:t ·t~r~+~'.:f:}:J~·~l;;L,:~;/'.~ 

Warszawski koresp. „Głosu ~asaidizie obowłązują·c?-, głosi~ CO M6WI BIURO SEJMOWEl c~a1sowy~h ip-r~es~uohań ofi~- sowamde nad tym wnioskiem 
Polskiego„ (S) telefonuje: ze „władza zwierzchnia w Rze' J~ waadomo piierwsi ofrce- ł row wym'k:a, ze zaden z mch musi się odbyć bez dyskU'.sJi na 

Po za.j.9cia.ch cz;w.artowych czypospontej Polskłej należy do ! rowie ipo pnzyib~iu do hallu 0 _ ja:k twierdzą, nie zami•er:za,l WY najblifazem piosiedzemi1U sejimu. 
w sejmie dal6zy ro.zwój sytua- Narodu", zaś ,,organami Nar<>- f śwfadczyli stra:ży, że iprz}'1szlii wo lać a wain tury aini też za!Jdó- Los tego wn'io'sku jest prze-
cji zaieżY od wynilku zaprofPiO- du w za1kresie ustaWodawstwa rnzmówić się z ipip. KO'ceun i p0 cić spolkój w sejmie. sądzony, bowi1em 90 p.rocent 
nowa:nej przez p. Prezydenta są Sejm · Senat", przyczem z lakdewiczetm Jud1t1oścd, nie mówi::i1c o pasładt 
„konferencji triech". W konfe dals·zyclJ. przepisów wynika, że W 

1 
• . ś . . .1 • l CO TO ZNACZY „UZBRO· podzfola w kw-est:Ji ,,uzlhroje-

. 6 p d t · ta . k . , ~e u WYJ~ niema reg"it.e1m1 . JONY"? . " rerrcjt te3 ®' cz p. rezy 'en a s nowrs o seriatu n.e Jest row . . t t . , ! ma purukit w.i<lzenia marsz. Da 
. . ć .:1. • ł p·ł d . . . t noweJ s rony eJ sp.rawy, zwro 1. , ~.v 

maJą wz1ą UJUJZ•1a marsz. 1 - norzę .ne z SeJ.mem 1 ze ein o- .1., . d st d ~i, I Według apiritiń panującej w szyn::>łl\,1ego. Z kl. Bexpartyjne-
D , ~A'" • • 'k t c111sany się o za ępcy yr~- , ' , 

sudski i marsz. aszyn~1 • statn1, 1a: o mgan w adzy usta t k 1 .. , . 1 sejm1i·e list pana Prezydenita go Bloiku, ktos zaP'ow~edizfał że 
. . . . ·ora an ce ani sei1mow~· 1· ' · . KonferencJa trzech odibędzi.e wodawcze1 Narodu, zajmu1e sta \ . Rwc.zypos,politej do pana mair zgłoszeme tego wmfoSłku może 

· d 'ś d 12 · .t • 11-~ d · - W c·za'S11e plenairinych p·O- , . . 1. . .. się ·u o go z. -ei1 w po'l,u- now1·s~v przo uoąc·e. . . . . ł szaVka Daszyns'k1e'go, ~omum- •1czyć na poprnc11e :iirallWJ1 rewo 
.:i.:.. N .1 . t · b' t s1e.dzen seJmu - brnmia a od- . . . 1 . . PPS 1. • NP;n . w11e. a cz.e e seornu s •01 wy1 1era ! . „ . . kuJacy mu ze reilaqa mairsza~- lliCYJl!leJ , vew1cę In„ 1 g.ru 

P ~·A R ...J" • :i... • • ł , kt, 1, µow1e-diz - ohow1ązuJą szcze- I · . ' . . , . 

w Wairsza1wie. Pomim10 zap.o- rego stanowis:ko w państwie goimie suro:'re ~rzepi.sy 0 .n.e czwart1koWYch w sejmie różini I 
P. rezyuent Zv11te1 •uaw1 ny z Jego girona marsza elk, o l , . . ; -i ·ka P1tsud'S\k1ego 0 wypadkach µę 1PoS· Stapmsk•1ego. 

wiedzi, n'ie wYil~cha·ł diz·isiaj jest bard:zo wys-Ofkie· Jako za- ~o:piu•sz.czamu o.sob, me posiada 1 się od relacj1i marrsza~tka sejmu j CO PISZE PRASA NIEMIEC· 
do Sp.aity. z powodu zilej pogo- i stępca Prezydenta Rzplitej z u- Jąi~ych kart wstępu na teiren niie będziie miał dalisz.yoh na-: KA O ZAJśCIU 
dy. . . . . rzędu, zgodnie z art. 40 Konsty f sepnu. ! stępscw. Różni·oe zdań polegają i BERLIN, 2.11' (Tel. wił.. „Gt 

Dzisiaj w niedzielę oidbyć tucji, ju:ż prźez to samo w hi'e- i NIKT NIE MO!E OCZEKIWAĆ ; na tern, c.zy oficerowie byai u- ! Polskfogo"). -Dzisiejsza prasa 
się ma u pana D~zyń!Skiego na raa-ichiji wta~z ~ństwowych ~ - NA POSŁów W HALLU ~ zbroj.enii, •czy też nie. I niienniecika, po pobieżnem przed 
rada przewodmozą,cych kbu- mairs~łek seumu 1est .~ P:ezy i . „ . . ; stawieniu w druuu .wczorajS1Zym 
bów· denc1e RzeczyiposipoJ.1te'J pierw, - Jiuz :przy weJscm u1ilcz- SZABLA I REWOLWER c·zwa.rivkowych w'Y<lałl'zeń na te 

szym dygniiltairzem państwo- i nem na ternn sedmu leg.ity.mo- CZĘśCIĄ UBRA~IA retni.e sejmu, podaje w obszer-
POSIEDZENIU SEJMU OD· wym. . wane są .po ra'Z p~erwstzy ?so- Otóż za,szly w tym wzglę- nycll sp•rawo!Zldainia.ah te1e.grafi 
BĘDZIE SIĘ WE W'fOREK by, praginąrce wejjsć do senmu. dzie n,iepoiro,z1Umi,enia, w sip;ra- czny·ch swych iko.resP'Qindentów 
Pr.zypusz~Inie ru"erwsze ~ MARSZAŁEK SEJMU JEDY· ! Kt<> nd'~ posiada kar~ wstępu, Wie znaiczenia wyrazu „uzbro- wairszaws.kic!h, przebJeg i o:k10,.. 

siedzenie seJlllU odb. edzie srę ~YM ROZKAZODAWCĄ W ł tego się stamo~cz<> n.ie wipusz- jeni". MarszaJl,ek sejmu, uzna~ liczności ni·edorsztego p.os·iedze.. 
we wtore~ o god~. 4 popoł. . SEJMIE ~a. Druga ~~~tymaCJa następu szablę i rewl{)l!wer za uz,broje- nia sejmowegio. 

W sejrme paniu1e zuipebna Cl.t- w myt.śl regu!amiil'Ul sejrno- Je przy we.JSICiiu do haUu. nie, tymczasem w piojędu woj ,,Voss1rsche Zeirtiung" ogirani· 
sza. t łn, · • I - W !hruliu rniik. t n~e może o- skowem s.zahla i r1ewo.Iweir są cza sdę do kro1ni!ka1rsikie·gio p1odia wego, oipair ~ na po•si.a.uowie . N · 

Wozoraij <)'godz. 1-szej W . „ 1·cz·e'k1wać na postów. ' a to J'e'St ·częścią unLform•u slui;b'owego. nia wyipadlków i.r1onJz.uje przy-
p()ł. Zebralr. s1'ę Centra,Lny ko,.,.,~ mu airt. 29 KonstytwcJ1 marsza- ·sp·ecJ·alna .ninirzeika:Ln'ia· Jeżeli h . J t t ' . . "' i" rn•• . • IP'~'- Bez nic oific.erowi nie W0.':10 em na emat „niewr11nneJ mani 
tet wyikonawczy PPS, który fok sei1mu JeSt ied.Yłl'YIDl rozka· ktoś wyirazi chęć zobaczenia ukazywać się ptllbliicznie sił1uibo fest~cji ofi.cerów na cześć swe 
obnrduje z ~e111rn.anenicdi· PoPo- dawcą na terenie gmachu set li się z iktórynnś z posłów, sikiero wo. go wodza wfaśoie„. na terenie 
ludniu od 4 obra:dowaił.a egrek11 mowego i w celu wy1konain~a je :v:rje się go specjałnem • wei- dczywiście ta różniJCa pojęć seijmu. 
tywa socj. okręgoweigo lkrQ!nite g·o iroZlkazów i zarządzeń, w ra I setem ~ h<>te~ PoSels~. do cywilnydh i wojiSkQwy.ch 111ie 
tu robotniczego. zie potrzetby zaistasowa.nfa -poc:zeka:Iiru, g~z.1e StPea.ialna moż.e być tematem jaki·eg.oś air- WOLNOŚĆ PRASY, A BIA· 

siluźba wywoluJe danego -posla. i.., • • b ć ŁE PLAMY 
CO M6WIĄ PRAWNICY O 
ZAJśCIACH CZWARTKO· 

WYCH 
Na pytanie: J.aik w:Y1gląd'aiją 

wypadki czwartklOwe w świe
:Ie lmnstytiu·cl}i? - od.powie
dział jedein z wyMtnyiah a>raw
ni1ków: 

WcwrajSize zderzenie ,,roz
gryw:kowe" na teretn1e sejmu, a 
raiezect na teryitorlitum g.maclłm 
sejmoweg·o, bo wszak punlkt 
oiężkoś•ci sytuacji by~ w UJrz·ed 
sionku sejmowym - w świetle 
przepisów ustawy konstytucyd 
nej wy.gląda niedwuznaicz1nie: 

Airt. 2 Konstyt. dotyckczas w 

prizymlllS11 f.i.zy.C'ZAilego, istnieje i uitrazu, natomLast moZe Y za 
$Pecjailna ilas!ka inuwszaitkow- ~ ZEZ~ANIA OFICERóW łaitwdona zwyktłerrn 'W'yljaśnie- „Ber'Hner Tag.eihlatt" pirzed-

n~em. stawiia .pogląd obozu a.-ządowe-
'5ka. v: .:i~ W N" . . · . . , Ąl()ffienwa. st. m. aimzawy ~e przypiuszcza>ą tez w ser go, oraz oP'ozycH 1 cyitiuJe g10r 

ZW,Olianłe sejmu na sesję na:- przeprowadziilła doah~dizenie w mie, aby1 111a1St~ptla koinfrontacja sy ptraJSy, obu str1on. Wspomruia 
leży; do atrylbuctH Pirezydienta sprawde zajść, jaikJe imialy mieci między mars.zaVkiem Pi.lsud- ne piiSmo pod'heśla iprzytem. 
Rzecz.yipos.J)Olitej (airt. 25 Kon- sice w lll!b:iegily czwairtek w gma slkim a mar.szalłikiem Daszyń- ż.e wobec prasy opozycyjnej za 
styitutji). Sejm WU.nien być zwo chu sejmu. Docihodzetn.ie ustalić sk'im w obecności pana Pirezy- sto·s01Wa1Ilo fakty,cznie cenzur~ 
laniyi na sesję zwyczaillą corocz mi<l'lo, że do siej.mu przyibyło denta. Sprawa ta wogólle uwa- _pr.ewencyjną. Dziem1iik t.wier-

ołkoło 50-ciu oficerów, że ich żama jest za za'koń·czoną· dzi, że w świetle tyich f~tów 
nie najpóźniej w paidzitermku nikt n'ie zatrzymywal pirzy wetl oraz wobec bua1tych piłam w 
i onegdaj, dnia 31 paździier-nilka śdu, że nLe wdatrlli się prz.emo- WNIOSEK, KTóREGO LOS dzien111ilkach orpozycyjnyiah, któ 
mia.:O się oobyć pi·erwsize p<>- cą. I JEST PRZESĄDZONY ire ulkaiz.af.y1 się w ,piią;telk z wiel 
siedzenie: Wobec tego, że ze wz1gl! ędu ! JedY111ą poz•oistatości1ą w.ypad kFem 10 1pi6'źniien1iem, dziiwni.e 

?to niooo światla konstytu- n~ św~ęto (p~ąt·~lk), nie1~tórzy z I ików czwartkowych-:--jesit wn1o brzmią gtos~ d.zi.eruni~ów rzą
CYU1negio na onegdajsze wypad- 1 oficerow by·h 1meobec1111 w Wa:r ~ sek Bloku Be·zpartyJnego o wyj do,wy·ch, osw1a<liczaJącyoo u
ki. ~esztę sobie każdy sam 'dol s~awi.e, nie można b_Ylo wszyst ! rażenie ~o tum ni_cu~noścr mar-, stawic~?ie, iż w P.ols1ce istnieję 
,powie. kich ich przesfachac. Z daty.eh • szrtrkow1 Da-szy 1;:1cmu. Gto- Wolnosc prasy. 
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c LIKTU Arabowie palestytl
scy demonstrują 

Czarne chorągwie, 
strajk i bojkot .\ WIADOĄOjCI Ze względu na znane wypad Ina sejm i piosia0da potr.zebną si-1Przeko1na;ni1e to podzi.elają koła 

. ; \ ~ ki czwairttkowe, sesja sejmowa .tę, moż;e to uczynić. Ale sejm rządowe, z których wyszto od 
, "'· ~ ' ułegiła ocLroczenilU. Zjaw.ifa się musi strzec swoj.ej godności i parcie plotek o bi!i·skim jalkoby LONDYN, 2.11. Dziś powiewa· ·1 PARYŻ. Wedlug o- .niespodziewana przesz.k1o da w wol1nośd wsze1k~em4 siilami; zama·chu stanu. Ja:ki zatem cel ją, na w1szy1st1ldoh gimachach a-

trzymanych tu doniesień, posta.ci st•u ik:Hkiudztlesdęciu oftice czem bo·wiiem staiby s1ię dla Na . mają te ·czynn-i:k1, które u trud- TabSkioh w Pailestynie czarne 

I wulkan Mont Pele by{ rów, maini!festują0cych swe u- rodu i jalkim byJ~y jego autory,. niają współprnc~ rządu ze sej- chorąigwJe. Żaden arab nie sta 
znowu czynny w piqtek. c.ziucia dloa Pierw1szego Marszal tet, gidy.by w kra1u wytworzyla mem i zataorg między obu wta- wi~ się do piracy. Jes1 to strejk 

I Z krateru wydzieli/a się ka P·otlsiki, J·ózefa PHsuds-'kiego się opinja, że gfosowani0eim usta I dz ami pogJęb1.ają? Przecież sy P0 ws.zec1hny, któ:ry ma być ·Ny 
wielka ilość lawy, oraz A!lmentowanie tegio incydentu wodawców lkieriuje ni·e sumie- tua•cja rządu po ewentualnym razem prot,estu w dtniu, przy
popiolu. Mieszkańcy o- jest zbyteczne 1 znaczenie je·go ni,e, a.Je stirach· Powti.edzA.ał Miie zama·chu stal!lu (w który niie padają.ceij na dziś :roc·z:nky de
puszczają w popłochu pow.agę :i cha1rakter wyirobić k1i•e'Wlicz, że sejm polski., ta po! wd.eirzymy), by1laby ni1esłycha- k1laTaci1i Bailfour'a w roiku 1917 
zagrożone okolice. Do może sobiie każdy, kto otbseir1\vo ska ar1ka pnymierza, będzie nie ciężika . Ostatecziniie musiał 0 sd1edzdbite nairodowej żydów 
Port de France przyby- wał 1t1astroje przed datą, oz'!la- śiwiętym dla Narodill, ja:k długo 1 by rząd tcuki pio S - 6 m1esią- w Pale'stYlJ1ie. 
lo zgórq 10.000 osób. czoną,, jaiko teirmLn otwarc:~ jej str·óże 01lrnżą się godnymi !cach zwofać nowy sejm, a chy Wedle d01nies1eń z Jaffy !)()tj 

LOND y N. W mieisco- ses~i par.lam~ntarnej. A~le trzeba swego p~slarnni1ct~1 a. ~ie za-~ ba n;·ema człowieka, któryby kot a:raibski ipr.zybirera z ka,~
wości Nevton w hrab- z uznamem 1 szacu~1k•1 em pod-~ wsze nasi posłowie stali: na wy i przypuszczał, że ten .pirzyszly dym dniem na sile. Większość 
stwie Dewonshire doko- ni0eść pe~en godności krok, m~r siokości za.dania, nfo wszyscy ł sejm byJby wio bee rządu, po- kupców ży<l<>wtS'kiclt .pr0zenio· 
nano niezwykłego od- szalka sejmu, rposi!a Dasz~nslk:e zasł•ugują na miano „Stróżów I ws taił ego drogą usunięciia jego, sla się z Jaffy do Tel - Awiwu. 
krycia. go.' kt6ir_Y w ta!~I ·C~ olkofoczno- Praw",. nie wszyscy godni. są ustępliwszyun... Tirzeba wii.ę•c Z wszy.sfildioh stlron k:raju do· 

Oto okazało się, że 30 śc11~~h ~rre zgo1.d:1l s1ię otworzy': zaufama ~ybo1r~ów swoich., szulkać porozumi·einda ze sej- noszą o ł.iicZIIl"Y'C'h zgl'IOtnadze· 
bomb i granatów, umźesz- sesJI seJmow~J 1 zapwtestowai. ale b~·oby, istotme, cze_mś upa mem obe·cnynn. Talkie zajściia ni1a1ch ara1bów, w czasie których 

I czonych w jednym z bu- ~iob~c :rządu a ~r~zyden.ta pir~~ kairzaJącem, g;dy1b?' _mozna by- jednak, j.ak czw.artikowe, poro- mówcy wzywają swyl.~h ziom
dynków miejskich, jako cvw mc~de~tow1, Jaki miał m1~J to "'.'o~~ wybran?ow ~.air~du zumienia nie ułatw!Tą. Gdyby ków do wystąpień ,p;-zec·~W'l\'> 
trofea wojenne, nie by- See· SeJm Jaiko reprezeintaqa podmesc z.a.rzut, ze dznataiJ.i z sejm da,l się sfororyz.ować, doi żyidom. 
lo rozładowanych. Nie- Narodu i j.alko najwyższa, ob:ok tchórzostwa. Znamy wipraw- rzalby do tego, by stać się ob- Wladze n;e Pl'ZY'l>i!sula, Jednak 

I bezpieczeństwo bylo bar- Prezydenta, wfadza musi obr~ dzi·e w dziiej.acll Polski sejmy, jektem najwyższej pog.airdy. A temu rucltoi żadnego z111acze.nia 
dzo wźelkie. Na wypa- dować w atmosferze 21upek1eJ iktóre czy.ni,ły 1naczej, znamy je racja istnienia parlamentu opie t~ll.IU ~icho~.i ~adne~o Z111acz:
dek wybuchu tej amuni- swobody. Wszak ust.awa zaka- jednak tylko ze smut·nych ostat rnć się musii jedyn·iie na ca~ko- ma .~nie~ .JeiSt pewne. ~e 
cji cala mi~jscowość zo- z uje, naw~t 1.1trządzani·a zg:oma nich lat. sta:ej Rzplitej. . . wiitej ni,ezawisłości. I · w tem 1 ~:~ta, 0nie r~~~l P~~e~;~: 

I stalaby obrocona w gruzy. dz.:n !>Uhlncz.ny.c~ w sąs~ed_z~ . WydaJe si~ nam. pew.m!k1em, tkwi tra1gedja o'beanegio konmk czeń. 
Magistrat Nevtonu za- tw1e grrmchu seJmowegio. Jesh ze państwo me moze obejść się t.u. 

·1· rządził pośpieszne usu- kto k1iedy chce pod1TI1ieść rękę w obecnym czasii.e bez sejmu. 
nięcie tych groźnych tro-

i feów. 

MOSKWA. Przy
wódca komunistów cze-11 skich, dr. Śmeral do nie
dawna pelnzący obo-

l wiązki komisarza so
wieckiego na Dalekim 

T ARDIEU rwo zy RZĄD 
_ . WE FRANCJI 

„MOJ GABINET JUZ SFORMOWAŁEM" 

I
s. Wschodzie, przyjechal, 

1 wraz z rodziną, do Pra- P AIRYŻ, 2.11· (Tel. wł. „GL I przediltożyć ją do podttYi'Su pre- świadczył Taadieu prasie, że 

I 
gi. Rodzinę pozostawia P~sl~e~o") . Rozes:z.łv się po~to I zydc.ntowi Doumergue. nie może wcześnie podać naz-

sk!i, ze wobec odmowy l!'ady'kal PADYż 211 (T 1 t 
1 Gł · 

w Pradze, sam zaś wy- nych socjalistów brnnia udziału J '' • · . e · W't· „ · · w1islk, aż wzetl nó~nocą. 'Ilwo-

1 
jeżdża . do Ber/zna, gdzie w .J?:abiinecie. Briand zrzekit się · P 0U1slkfog-o"). W ciągu dzi•siej- rzenie galbinetu natraf.illo na 
obejmie stanowisko kie- przv.ie'<?ia tellri ministra spraw j s~ego popol1udnia odwie.dzil Tar trudność nową, a mianowicie 

I 
rownika biura komuni- zagraimcznyc!h. UTzę.?owo te- I d1eu ipre.zydenta Poumergue'a grupa! Ma!riI11ga do.maga się 4 
stycznego środkowo-eu- m~ zrupfzec~a A~eintQia Havasa, i p•owróci1t o 5-e(j clio mMnister- m4·ej1sc. Jeśli Taridieu zigodzi się 

twrnrdząc, ze Bnand. w tms·ce I 

I 
ropejskiego. 0 oeiią.głość oołitV'kl zagrnniiczne.i , stwa sipiraw wenęwtrnnych. 0- na t'o, wówicza'S jest moż1iwość 

Motywy swego kroku Prnncji, rezvginacji tatkiej ni,e ł czekuuąicyim g.o ip'rz·ed gmachem sprzedwu ze strony Bria:nda. 

I 
c/r, Śmeral, który jest mJa! zamiaru zgiaszać. µrzod'stawicie.lom prasy oświad Koolerencje z µrzedstalwicie 
szwagr~m ciężko chore- „ 1 CZY'l: „Mój ga1binet już sfo.rmo iłami gimp Marionga i Briandem 

I 
go Stalina, tlomaczytem, PAJRYż, 2.11. (ATU). Dz1s i walem". Nazwis1ka ministrów są w talku. 
że w Rosji sowieckiej •Taird~eu w dail.1szym oiągu k'°n-11 poda Tardieu do wiadt>irności Ja'k prz.Y1P'tl'S:ZICWją uda ~ię 
sq stosunki tego rodza;u, ·ferował z JPU':ZYWódtcami rady między 8 i pół a 10 godz. w;.e- Tardieu u1Jr1Zyrrnać część mi.ni
że praca dl~ f!artji ko- ikał~w z którymi che~ stwor.zyć I czór, (wedł1ug czasu francuskie st-rów z daw111e:go gabtl1netu 

I 
munzstyczne1 1est przez gahinet. W t0e111 sposolb pom1nąt g1o ). Brdanda i Boiinicaire a między 
i?fry_gi zupełnie niemoż- by on igirutPę prawioową Mari- PARYŻ, 2.11. (Tel. wł. „Ot·•nimi: Mag1inot, Loucher i Cha-

1
. /iwa na. Po'i'slk·iegio"). W-ieicz10irem o-łrona. 

. BERLIN. Według Ogió'Lnie spodzJewamy je1st roz 

. I dotychczasowych obli- larrn wśród rady'ka~ów. Taird!ieu I --
c"yn· u"''ln starania by z<>"n I Sztuka faszystowska ,,umundurowana" · czeń na ogólnq liczbę "' 1 =· 

1 e ......, -, 141.073.459 uprawomoc- gażować w gabinecie swym 
nionych do glosowania- g.rwpę ipostla Ma:ginota, kitóryby 
li li w tym wwadJku zoiSW mini-

g osowa o: 41033·81~ o- strem lkoJOiniii. Wątphlweim jest 
sób. 

.czy Tairdieu uda S'ię dojść do p-0 , 
I -

g fl!A' .riozrumi1enda z radyikalami. · 

Zderzenie 
tramwaju 

na ulicach Berlina 
BERILIIN, 2.11. (Własna sluż

ha a1nir<>irmacyjna „rno5'U Polskie 
gio''). W Berliin.ie zdarzył.a się 

. duża katastrofa tramwajoa·wa. 
Z oow.odu waidhiwego dziiaila.nia 
elelk·tryicznY1Ch ·zw1mtnic. Prze
p.ełni1o!nV tramwa.i .hlinH 65 naje
-:fual na tramwai Hn.lr 191, zdia
żająicv w kieruntku .mzedwt11vm 
Sila zderzenia była tak w1e1J1ka 
że ob.a waig-onv zosta.ł·v częścio 
wo str.z.a:skane n w1Szvstikiie szy 
by wybite. Osiemnaś·c1e osób 
izostalo porami00l!JYiCh oomocy u
dzteJ.itf.o inn P10J1;otowie 1raotunko-

. we. Straż OoR'niiowa zostala we 
zwana na miejsce wyipadiku, 
)~dnaJk nde 1inteirw.eniowa•l.a. oo
n11eważ nrull!i zootaH zabrani d'o 
szoitata przez wvwatne auto 
wzez ikarettki 1oogio.tioww,. 

PARYŻ, 2.11. (ATU). Pll'e- ' 
ml}er Tardioo przyjąt dziś i 
przedstawicieli prasy:, iktóryun J 
ośwladiczyb, że aczJkolwłek ra
dy'kałni ~cjal.i~ci zrz~l1~ się u- I 
tWoirZelilla ga1bmetu to JoecLnalk-1 
że· będzti•e on w dai!szym ciąigu ! 
sta1ra:l s;ię zJedinać sobie stro:n·ni : 
ctwa. : 

Tardieu zaznaczyl, iż naj- ! 
prawd'Opodobniej jeszcze diziś i 

I 

zaś najdailej ~utro uda mu się 1. 
skompletować listę gabinetu i '. 

t 
!Bl~~lii'M!!!!!'!'™!!!!!!!!!:!!!!!!!!!!!~~ l 

I 
i 
l 

I M Karabanow l MussoH~~ .oowoł~ do życia nowa a1kademlłe D. n. ..'Academła 
• l d'Italia". która ma ziednoezyć wybitniejszych twórców wsizel 

Piłsudskiego 31 (Wschodnia). ' kiet!o rodzaiu sztuki nauk. Dziwaczność tei aikadem.U oolesrn 
Tel. 59-09. na tern, że członk<>wiP. iei będą nosić mundU!l'Y. p0d-0bne do 

Lekarz-Dentysta 

Ordynuje codziennie od 9-ej rano ! strojów dyplomatów. Oto dwaj czł0nko"'ie tej akadeJDdi: zna-
do 7-e; wieczór. ' komity pisairz PkandeUo i k<>m il0tzvtor Masca~. 

Bankructwo Banku 
urzędników niemiec• 

kich 
BERLIN, 2.11 (tel. wł. „Gło· 

su Polskiego"). Wielkie wra
żenie wywołało w Berlinie, oraz 
w całej Rzeszy ogłoszone zawie 
szenie wypłat przez „Bank U· 
r:zęd1niików Niemj.eckich". Bainlk 
ten był uważany za poważną 
placówkę finansową i posiada 
SO tysięcy udzialowc6w z po
śród urzędników państwowych, 
kolejarzy, członków policji -itp. 

W samym Berlinie posiada 
Bank 12 kas depozytowych. 
Przed kasami temi, oraz przed 
centralą banku rozgrywały się 
straszne sceny protestu i oburze 
nia. 

W ciągu dnia gromadzili się 
nieustannie udziałowcy z rodzi
nami swemi. Musiano sprowa
dzić dwa oddziały policji, która 
przy użyciu siły rozpraszała Uu 
my wierzycieli. 

Krupp redukuje 
w Zagłębiu Ruhry 
.BOOttlUM. 2.11. (Tel. wlas- -

nv .,GJ1osu Polsikiegio"). W gma 
chu zairząidu t-0w. a1~c. Kiruppa 
o.cLbyty stlę naira<lv n.ad wndo
SJkLem '.iiedneg-o z dvrelktorów o 
zwolnienie z oracy pr.zeszfo tY 
si>ą.ca rohotnillrów. Wniosek ten 
~stał przyjętv d d9 22 lisbop.a 
da irolbotnicv ci będa. zred·n:ko
waind. Pirzv ewentuailnei popra
w.ie svtuacili ekonom~cznei. a 
zwłaszcza po ot1rzwnaniu zam6 
w!Leiń będzie mo1l?:fa cześć zredu 
kiowanv·ch robtotni1k6w powr6· 
citć dlo orr-acy. 

Obrady Banku 
repa racyj n ego 

BA!DEN - BADEN. Z.11 ..;_ 
Komitet oirganizacyjny Banku 
mdędzyn:airiodow.ego wyplat u
kończyJ wcżoraj swe ob:rady 
n.ad prioje.ktem sta.tutu, przyjmu 
jąc klaiwzuloę arhibraż.ową, któ· 
ira ma być zastosowana w sto· 
SUl!lku mdędz.y bankiem a jego 
kilijentami. Sprawa a:rbibrażu 
międtzy ba111kJ.em a I>Qszc~egól
nymi rządami została pozosta
wi101t1a do :zaiłatwienia drug.iej 
konie1rnncj.i haskli·ei. Z wyjąt· 
kiem de.cyzji w sp.rawJ,e gitów
nej siedziby banku i airtykułu, 
dotyczącego ceJów banku, pro 
jekt statutu z.ostał w całości 
przyię~. 
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ZAGADNIENIE PALESTYNY W OPINJI EUROPY 
Znamienne zainteresowanie się prasy zagraRiczltej 

Co piszą dzienniki francuskie, niemieckie, włoskie i szwajcarskie 
: l"RASA FRANCUSKA. '.wysłał znanego pisarza Alberta mego początku wybuchu rozru- · tureckie, na kraje mandatowe · redaktorów do Palestyny, któ-

Zainteresowanie prasy fran- Londre.s'a i P,ubli~uj~ od t~zech 1 chów prasa niemiecka. ( ad~nistrowane. ~łównie przez : :zy w ba.rdzo li~znyc:h, ciągle 
cuskiej wydarzeniami palestyń- . tyg~dm, codz1e~m~, 1e~o ~ielką ! ~oz~ała w rozr~chach p;;;le- j \Ytelką ~rytan1ę i ~:zez F:an- ; 1eszcze się uk.a~u1ących artyku
skiemi było i pozostaje jeszcze · ankietę o połozenm zydow we stynskich zaraz ich własciwy cię. Kazda trudnosc, na 1aką ! łach, omawiają szczegółowo 
po dziś dzień ogromne. W chwi- ; Wschodniej Europie. Tytuł tej! charakter i komentowała je w 

1 napotykają te mocarstwa, jest • wszystkie zagadnienia sjonizmu. 
li wybuchu rozruchów i przez '. ankiety ,_.z ,„ghett:i eur~J?.ejskie-j ~wiązku z ich tłem ~olitycznem I dla .ni~h . pożądaną okazją .d? Pras~ włoska podda~a ad?lini· 
cały czas ich trwania wszystkie l go do ~.1em1 . Obiecan.e~ . „Le , i społecznem .. W s~oich artyk.u-1 ~odmesiema krzyku w nadzi~ · str.ac1~ palestyn~~ą i'. p~h!y~ę 
dzienniki francuskie wypełnione! Journal (bhs~o 1 miliona eg-j ł~ch redakcyJn"."ch ~adn_a z wiel ! ze s_vsteim ma1ndat?wY będzie ~ielkie1 Brytanii na Ziemi Swię 
były wiadomościami 0 Palesty- zempl.arzy ~zi~nnego nakład.u) I ~ich gazet me~~eckich, Jak "Be~ I wkrotce. dostateczn.ie zdyskredy te1 ~ardzo ostre1 krytyc~. Karo
nie. f'opubhkował JU~ około dwudzie-

1 
lmer Tagelbatt , „Vossische Zei I towany 1 że nastąpi wskutek te- panię lorda Rothermeer a, do· 

Pierwszy impuls, który kiero- stu artyku~ów palest~s~ich zna,·tunf,
11
„Vorwarts", ,Der Bors~? l go p~;wrót do otwarte?o i "czy- magającą się ~rzeczenia si~ man 

w~ł prasą francuską w jej opi- J ne~o .swo1eg? ,.spec1ahsty od kurier , 
1111

8 l!hr Abendblatt , stego systemu .kolon,1alneg~, a datu przez ~!elką .Bq~tan1ę ~le 
njach 0 wydarzeniach palestyń- I ,,w1~lkich an~i~~ Edwarda Hel-! "D~r Tag '. 11D1~1 Deutsche A~l~~ tern samem chwila, kiedy ~ie~ , dzono w ~talp z w1e~kiem zam
skich miał bardzo mało wspól- ! sey a. „Matm (około 800.000 1 meme Zeitung , „Germania , cy będą znowu mogły zaządac I teresowamem. Jak wiadomo, ba 
nego z samem zagadnieniem pa 'j n~~ła.d~ dzieD.?ego) ogłas~a rów ,Kolnische. Zeitu.ng" i wiele in: odpowiedniego dla siebie po- ! wił dwa lata te~u lord Rother
lestyńskiem. Była to poprostu, mez 1uz o~ kilku t~godm arty~ I nych .- me om1e~zkała podd.ac I działu. . . . . I m~eere ~ .Rzv~:n1e. !!dz,i.e ~oz.ma 
świetna i nieoczekiwana okazja 

1

1 kuły swo1ego spec1alnego wy· I o·stre1 :krvtviee no!Itvke Wie·Jik1ej , Palestyna me mteresu1e Nie- I wiał z roznymi politykami włos 
do zemsty" na angielskim rzą- słannika Jean Rhodes'a. Najwię · Brytanji w Palestynie, a szcze- 1 miec bezpośrednio, niemniej je-1 kimi i skąd napisał długi arty
dzi~' Labour Party za tak dla kszy .~rgan prawicowy „Echo. de: gó.lnie :olę! jaką w wykc;>n.aniu; dnak istnieje dziś w Nie~cz~c~ kul:.. w k.tórym ,,radi:.i,r' rządowi 
Francji n.ie~łe i „niegrzeczne" ~ Paris wys~ał do. Palestyny J ed I ŁE;1 polityki , odegrała admmistra l gr~no wp~ywo~ych osobistosci, angielskiemu "?ddac. mandaty 
zachowame się p. Snowdena w~ neg? z swoi~h głownyc~, redak- t c1a pal~styns~a. żadna z tych J ktore zda1ą s?bie z tego spraw~, nad Palestyną .1 Irakiem. W o
Hadze„. Oprócz tego nie zapo- toi:ow H~~r! de K~nlhs ~· Do I gazet m~ wyciągnęła. ponadto z I że z. ekonomiczll:ego punktu wi- b~cnym okresie p~asa. ~łosk~ 
mniam> we Francji dosyć os- „L ~euvre 1 .do kilku mnych 

1 

wydarzen palestyńskich konklu-
1 
dzema, mogą Niemcy - podo- me okazywała byna1mme1 chęci . 

trych, a czasami nawet złośli- lewicowych p1SI~ p~sze Bernard ~ji niekorzys~ny~h lub nieprzy- 1 bni~ jak zreszt~ ~szystkie inne do dysk11 t , \Ą,~:11:a na tf'rn~t . t vch 
wych krytyk, jakie się jej dosta I ~e~ac~e. W wtelkrm ,Po całym 1aznych dla s1omzmu. Ta posta- panstwa europe1sk1e - tylko i planow. Przyczyna tego 1e1 sta
ły ze strony prasy angie_lskiej swie~ie rozpawszec~m~~ym ty- ! wa prasy ni7mieckiej p~dykto- l sko_rzystać z gospodarczego roz; .no·wi•s1ka i·e·st całkiiem ias.n!i: Od 
kilka lat temu, za czasów pow- ?od~iku „L Illustrabon ~k~zu-

1 
wana był~ metylko c~~cią b~z- WOJU Palestyny. i owego czasu zdołano zac1ąg?ąć 

stania Druzów w Syrji. Krytyko 1 Ją s:ę artykuły byłego mmistra stronnosci czy sympat)l dla SJO· - - -- ; we Włoszech bardzo szczegoło-
wano więc zawzięcie politykę an 1 Justm C?odard'a, prezesa st?w~; nizmu, lecz była ona raczej do- PRASA WŁOSKA. ! we i ~o~ładne wiadomości ~ r~~ 
gielską w Palestynie, jej rzeko-· I rz~szema „~rance - Palesbne , ~ ?rze zrozumiałym niemieckim Prasa włoska poświęciła rów- ! chu s1omstycznym, ~ sz~~egolme 
mą dwulicowość, jej chęć utrzy ktory udał się do Palestyny. I m.teresem politycznym. Nacjona nież bardzo wiele uwagi zagad· 1' o warunkach kolomzac1i w Pa
mania „niemożliwej zupełnie" ! liści niemieccy nie mogą zaporo- '. nieniu palestyńskiemu. Podob- les~ynie i prz~konano się, ~e ko 
równowagi między większością ; 1:'.RĄS~ ~IEMIECKA.. I nieć kolonji, które odebrano · nie, jak gazety francuskie, wy- lomzacja ta 1est bardzo ciężka 
arabską a „uprzywilejowaną" ( . Na1lepie1 pomformo_waną i zo_..Niemcom i które przemieniono, ' słały także wszystkie wielkie i ba~dzo koszto~a. . . 
mniejszością żydowską. t rientowaną okazała się, od sa-Vpodobnie jak dawne posiadłościłdzienniki włoskie specjalnych Co się tyczy dzieła s1omstyczne 
Cała prasa prawicowa pod- ~ · gzm ps:n+*W HMmqmuasa-+ą en W' 5 " !MIMiWlQWMMkl g? i jego sukckesu, ~dczy~to kolo-

kreś'.lala ze s.zc..ze,góilnem za do wo~ nJ alnego pun .tu wi zem.a, prasa 
leniem i ironją, że socjalistycz- ~ włoska była ~ pozos~ame nadal 
ny rząd angielski z „apostołem\ Co mo' wi· prezydent Aust'"1•1• sceptyczn~. mformu1ą~ zres~tą 
rozbrojenia" p. Mac Donaldem) Il bezstr?nme o .ws.zystk1ch obJ.a-
na czele musi wysyłać oddziały wach 1 zagadmemach tego dzie-
arm j i angielskiej i brytyjskie o-

0 
procesi9e Halsmanna 1a. !ednomyślnie podkreśla na-

kręty wojenne, by przywrócić tomia~t prasa włoska, , ż_e '\X'ło· 
s-pokój w Palestyme. W , . . . . . . . . chy, 1ako mocarstwo srodz1em· 
Oż dach i o sjoniźmiemówio Tr~DEN, ~.11. - ~.r<:zvdent m~w~.z orawdopocto9~1.e doJ· igo 0trR:anu ZWJ.~zlku,s1on~s·tvc~~ ne i katolickie są głęboko zain-

no pfżYfem raczej nawiasowo, ;Au1stn1 dr .. ~hklas oswiadczyt dZiJ,e .ieszcze dlo tr~e~1~1 wzpim neg·o .w Ąust.r.11 „Die St1mme ! teresowane sytuacją w Palesty
bądź z sympatją bądź z litoś- Dr.zed~~w11C1elom JYrasv w soira wv w tvm mo1ceis11e ~ iest usta- za :t?111ewazeme sądu. nie a szczególnie położeniem 
cią, bądź też z niechęcią. 

1 
Wll~ .F1Jnoa łfalsma1nna co nastę wowo wzbmni'On.em .. abv w to · . Wię'kszość redakt0trÓ'~ v.yod Mi~jsc świętych. 

W omawianiu przez prasę PUJe. ku procesu ~t~olkolwLe:k wkiri;- mop~ wstała .. z .10dp·oy.r1edzrn:l- ~ Urzędowy organ ~atykanu 
frar.cuską zagadnienia siedziby j Opin.ia moła w sprawie ttals czat. tern m111e1. •Orezvdent ~~n- nooci saidowel 1.uz w .s~ed.ztw!~ ! „ąsse~vato.re Romano .~od· 
narodowej żydowskiej uderzało manna ieist ca.łi!rowicie ustailioi1a st~a. a·czi~o'l'Y11ek stanowu~ko ~stę.o.ne~. gdvz bro!11li ~1ę om i "'.iatr 1 z~1era teraz b~rzę . 
jednomyślne twierdzenie, jako-\ lecz zaimowa·ne pirzezemnie sta mo1e w. S?'ta'wte łia1lsmanna Jest nrnc.~~tamem o:dpow1e.dn~ah re-, n~ósł s~o1~ zast~zeżema prze
by stworzemie siedzi1by te1i byto nowrs'ko Pir·ezvdenta związku ca•l1kowtc:e. SPJ.e·cyzo1wa~e. ko~)1sow: Red:alktor" s1omst\'.•cz- : c1wko ~1omzmo"'.i, kt~ry -:-- ~e
wynikiem całkiem indywidualne 1 zmusza mntl•e do powstrzyma- WIED~EN, „.11. - 1:rokwria- 1 ne1 „D1.e ~t1mme natomLast ; dług mego - '.',siał wiatr 1 zb1e
g0 zobowiąr:ania danego żydom ' nia się od wsze'l.kich oświad- t.ura pans.twowa wdr10zyła. p·o-J o.rzv:zna~ s1e do autiorstwa od- 1 ra teraz burzę . Ten stosunek 
przez Wielką Brytanję. O ak-Jczeń. Co się tY·CZV u~askawi.e- stepowan~e sądowe prze·c1~ko PCYW1edmego airtyilrnh:. 'Y~bec i z?stał je~nak do pewne~o stop
tywnej roli wojennego rządu . . · . · „ sz.ere~ow.1 rndakt·orow p1sm/ czego ruawdopodo1bme JUZ w i ma osłab10ny przez wywiad sym 

·francuskiego w powołaniu do ży ma. 'm.e mog-e .nJ~ u.czynie ~ w11·edeńs'k1ch za o·octdani1e kryty krótkie.i przV1sz~-0·ś1ci w wiiedeń- , patyczny, którego udzielił nun
cia Deklaracji Balfoura w Pary tym k~.e,~U!r!iirn. DOtJ1JeW~~ w te} ce wy;roku sadu przyisieglych l sikim sadzue p,rzysiięgJv·ch odbę l cjusz papieski w Warszawie. 
żu zupełnie zapomniano i kwest.11 .1estem caJ!kow1icąe zal ez w I1nsbirncku w sp1rawi1e fiJi.pa 

1
. dzie się rozp1rawa prasowa. na j 

Temps" w artykule „. wstęp-I ny. od :V!11Jos'k:u irządu. Nie jest Iialsmą,nna. Do odp'owiedz;aJ- które.i nLewatoiliwi.e omawiane I W INNYCH KRAJACH. 
ny':n pisał 0 bezsprzecznych zo~ ~ez mo'Żi]1~a zad~a imna. forma noś~i s~dowe.i zio·stal również l będą ·okolkznośd i szczegóły Co się tyczy innych krajów, 
bowiązaniach, jakie wzięła na mterweniCJl w tel swawie, po- p·oci.ą•gmęty reda:ktor ce.ntiralne SJ)lra.wy tl.aiLsmanna. szczególnie państw wschodnio-
siebie Wielka Brytanja w stosun europejskich, to prasa ich zaj• 
ku do „dzieła sjonistycznego", mowała się również w bardzo 

nie wspominając o tem, że De, JESZCZE JEDEN CAREWICZ'' obszerny sposób wydarzeniami 
klaracja Balfoura przyjęta zo. _.,.. palestyńskiemi i opinie jej były 
stała przez wszystkie „Główne r r naogół utrzymane w tonie sym-
Mocarstwa Sprzymierzone" i że p , • • k Ch • • h p patji dla sjonizmu i domagały 
Francja była właśnie pierwsza, rOSI O pozycz ę W OJDICaC na omorzu się od Wielkiej Brytanii zainau-
która ją potwierdziła. Również ~ORIUN, 2.11. . (l:e1. wir. -tka s·ię od mi<e.isca do miejsca Madzie zdiro.jowvun w Cho.ini- gurowania polityki zgodnej ze 
nie zdawała sobie prasa francu~ Przed pa1ru dauaim1 1P'.r:z.y1byil w ooszu'ldwaniiu wydmaigiinowa ca.eh zainiim llii·e zo'stanie z po- I wszystkiemi postanowieniami 
ska także sprawy z tego, że an- do mie.fslkiie:e:o w:vdzialu olPiek'i neg;o imafaitku. · wrotem odstaWliony do Wax- mandatu palestyńskiego. Taki~ 
tyżydowskie rozruchy palestyń- spotec~nej w Oho.jrui-cacll (111a „Cairewiczowi'' chwifowo wv szawv ·ialm jegio mietvsca zamie też było stanowisko prasy szwa1 
skie były kierowane przez świa Pomorziu) 1a·k,iś mlofdizieniec o ~nacz<>no gościmy pobvt w za sZ:karitii~ carskiej. Naczelny publicysta 
domych swych celów effendich bairdzo mizernvim wyglądzie. • „Journal de Geneve" William 
arabskich, którzy cieszą się po- P.rzyJęto g10 bez SPOC'.ialine.go " - GllJM' NW 'M Martin udał się do Syrji i Pale-
parciem i są w najintymniej- ent~ZJ.iazmu, ml1od:z.iien1e.c wlięc • • • „ • • styny, celem przeprowadzenia 
szych stosunkach z owymi „ko- tuww1·c~z,;l:~.za SttoSOW111e prz-edisrta- Panika na g1eldz1e amerykansk1e~1 na miejscu wielkiej ankiety. Pra 
mitetami" syryjskimi i egipski- ~-:: I J sa sowiecka·, a również i prasa. 
mi, które są najzaciętszymi wro Ja'każ b-y1l.ru llrnnst·ernacja u- · ,. .. · · • lk:omuni,stvcizna .różnych lkraiiów 
gami Francji w Syrji i że triumf ' rzę.dnilków, lk:iedy usłvisz.eli' na- · '' atakowała gwałtownie sjonizm ? 
ich nad sjonizmem byłby pier- stęplli.iące sl'O:wa: • uważała zajścia palestyńskie za 
wszym etapem ich dalszej akcji „Naizvwam się AQeksander 

1
i „proletarjacką rewolucję arab-

na BHs:kim Wschodzie. 'Mliik-Oila}ewic:z. J1esiem sv111em o- 1 ską". 
Dopiero pod wpływem dakła- 'Sta~Lego rara Mii!kalaja". ~ * * * 

dniejszych informacji zaczął się W d'all'szvm ciag:u „cariewiicz" ! ~ Tak wyglądają w sposób, na-
ton poważniejszej prasy francu- proo~t 0 .mafa .• pożyczlke" na ! ~ turalnie sumaryczny, dotychcza-
skiej nieco zmieniać. „Matin dalsza wdróż dfo Gdańska. Je- i, sowe opinje światowej prasy o 
pisał już, że „rozruchy palestyń dzrie on . .ialk opowiadał. 1JO od- . i zagadnieniu żydowskiej siedziby 
skie nie są wynikiem „antagoni- b'ió.r 3 mihtartlów dolarów. któ-j t narodowej. Wynika z nich tylko 
zmu ras" i że zostały one wywo- re PrzV1znafa mu„ .. Li~a Nairo- I ~ jedno: świat śledzi wysiłek ży-
łan,e „przez przedstawicieli feu- dów. Obiecail ·~ eż. że ze swego I i dów odbudowania swojej. siedzi-
dalizmu ziemskiego, zbogaco- „majątku" podaruje cośkolwi·elk I ~ by narodowej z dużem zaintere 
nych i żądnych władzy effen- miiaJStu Ch100nioom. t sowaniem i zrozumieniem tego, 
dich". „Co się tyczy fellacha i · Olśnieni tak ,,do:stojną" wi,- } co dotąd zostało dokonane w Pa 
ludu .a~~bskiego" -:---- p~sał dalej ,zytru ur,zę<lm.icy skriupulatm.,ie ': festynie, ale nie zawsze podziela 
•;Matm .- ~o tenze wi~ dobrze, prze[i.rzeLi do'lmmenty „cairewi- . ~ wiarę sjonistów w przyszłość. 
ze .tna ~ięce1 do zr.skama na zgo I cza". I ~. .. .,., świat pyta wciąż z niedowierza 
dz1e, mz na walce . I I co sic okazało? że pQICho- niem: czy żydzi rzeczywiście 

Wszystkie wielkie gazety pa-· dzi 01n z Wairszawy. Nazywa wywołała odgłos i na innych giełdach świata, głównie zaś wszyscy wierzą w możliwość od 
ryskie wysłały do Palestyny S'ię J..„ Jest p0'1"UCz.ni1ki.em w re odbiła się gromkiem echem na giełdzie londyńskiej •. Thrug- budowy państwa swego czy też 
>woje „najlepsze pióra". I tak: zerwie i„. oierpi na chorotbe u- morton-street-ulica giełdy nad Tamizą-zaroiła się pod- sjonizm jest tylko ideą nielicz-
„Le Petit Parisien" (o blisko myslową. czas tych „czarnych dni" tysiącznymi, zdenerwowanymi i roz- nych z pośród narodu żydow-
2-u miljo1nowyim .naikfadz.ie) , Od d~użisz,ego iuż czasu b>- gorączkowanymi tłumami. skiego?, 
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en+ PŁAC WEDŁUG OBOWIĄZUJĄCEJ TARYFY ' Nledzleta. 
I 

! Zwraz klasowy r obobn.ilków iłwa. rość i obięcla tychże robotni· Wat'SZWWa <1411.7). 
robotnic prz.emys.lu wł·ókfonni Równocześnie prz.v tak o- kf>w ustaWoWYm ~ze- 10.15 Naboż. z Baz. W~l. 

a 
I 

Dziś: 

Huberta 

Jutro: 
Karola 

LISTOPAD 

3 czego wvstosował dQ czte1rech gromnyich roZ!ltliarnch beizrnbo ruem. 11.58--12-10 Syg, czas.u. 12.10 

Niedziela Wschód ał. 6.47 zwd.ąlik:ów orzemyslowwh na- oia w IPtl'z.emvśle włókienni- 3) NJewydalame z oracY de· Poranek svmf· z f"illlh. Warsz. 
Zachód sł. 16.39 stępująice pi·sma: czym, gdy dz:iesiątiki tysiecy l~2atów irobot~ch i robot- 14.00 We<lrówikii mł·ode~o ~olni· 

;...----"" Dl1ugotrwaJv kryzys .i· bez.ro robotni1ków PO·Wstadą zupeln:e n~ków wy~~ych w ilnie- !ka. 14.20 Muzyka. 14.30 Zasta· 
Dyżury aptek bome a zw.1,aszcz.a bardz·o ditu- bez p.r.acv i1ub pr.aową 2 - 3 mu roootn1tmw w soca:wach wowv kriedY"t m1niiiczy. 14.so 

gie pótoezrobode w prz.emvśle dinii rw tvg·od1T1iu - spotykamy :obotn1ozvch na t~ren~e fabrvk MuzY\ka. 15.oo Co sl.yohać. 0 
,wlókd,ennkz·ym spowodowało, ,w p,rzemvślle wll.ókiennJ.czvm 1 zagwairaintowamia deleKatom czem w~1edzieć trzeba. 15.20-
ż.e wsz.yscv rrobotn~cv praou.tą- niileprzestri~ainie 8-mio g<>dzin i ?Ołbo~r·com spełniania ioh obO"' 16.00 Muzylka. 16.00 o wraże
cv w tym wzemvśl t>oziosta.>a. nego dnia pracy iak rówlllież w1ąz!kow w s.ioraiwa<eh robotni."' ni.ach z podróży do Amervki 
,łuż d.Jiugii cz.as w sk1rajnej nę- 46-cłn godzinne1l0 tvgodnia 1>ra czych. PołudnilQwej. 16.20 - 16.40 Mu 
dzv i bez iakieik<>lwiek nadziei cy. 4) Zatrudnieni!3 rolJOtnłków zyka gr.amof. 16.40 z pobytu w 

Dzi'ś dyżurują apteki: 
Sukc. F. Wójcickiego (Napiór 

kowskiego 27), W Danieleckie
~o (Piotrkowska 127), Ilnickie
go i Cymera (Wólczańska 37), 
Sukc. Leinwebra (Plac Wolno
foi 2), Sukc. J. Hartmana (Mły
narska 1), J. Kabana (Aleksan
drowska 80). 

KONCERT ARNOLDA 
FOLDESY'EGO. 

n>OJ>ra.wv ooł.ożenia materialne Ta svtuac.ia robotnHrow z.mu Przez pełne 6 dni w tygodniu. Czechiosl'Qwacjij. 16.55 - 17 15 
go w n.aibłiższei przyszłości'. sza .nasz związ.ek do wystąpie ?) Przes~ania 8·mio go- Muzyika g-ramof. 17.15 Pirawdy 

Niezależnie od zmniejszenia n~a w<>bec ziwiiaz'knl W. Panów dzinnevo dnlia ~cy ł 46-clo 20 i hajik•i w historii. 17·40 Muzyka 
zarol:Jików robotniJczV'c'h wsku- z naste.w.iącem żądaniem: ddnne20 tv1Z0clnia pracy iak ł wtos'ka. 19.00 Rozmaii.t. 19.25 
tek red'l.l!kc.ti dind 1J)1"3!CV. wiele 1) PII"Zywrócenje iD!a1c we- ~óle ustawoctawstwa robot- Kwadirains w PUszczy poleskiej 
f1i.rm n.aileżących dio związków dłu2 OboW\iazuiacei w przemv· n'łicZegO- 19.40 Prog:r.am. 19.58-20-30 
1JJ1rze:mvs~owoów. które pod•pisa śle taryfy płac· W sP1raiwiie powvższych. żą- Sy.gn czasu. 20.00 Sluchaw. z 

Arnold Foldesy jest ze N urnowe z naszvm zwi·ąz'kienn ł 2) Udzieilania dożywotm~ch dań iodibędzde siię w najbl~~- Bozn: 20-30 Koncert papoł. 
wszyst~ch zn~y~h. nam :i!nstru ·0>b~i1żyl'.' [ usilu.ia ~alle.i ohniiać i z.apomó~ robotnikom sfarym, szydh d~1L~ konifer:enc~~ 21.10 Kwa·d!ran.s mera·~i. 21.25 
mentahstów na1m1le1 słyszanym 1rózny~11 sposobami pf~oee .w a-l wY'da1lonvm ~ pra~y, _do czasu Prz.edsfaWJ.!CLeh <>rgailll'za.cn. D. c. koncertu. 2200 J·aik zdo-
na . naszej estradzie koncerto- 1k0irdz1e ~o teg-o stoo;ma. ze. za\ W'J)rowa:dzem:a w zy01e usta wO.Drremv:slowV'dh. z dele~atam1 być własne mieszk.ainie. 22.lS 
wei. Jego fascynująca gra, fe- ·OObe'k wi1e1u irobotruków 1est wegio zalbezmeczema na sta- kfas. zw. wlókimairzv. K>0m. rne·t. 22.25 feljeton: o-
'lle>menailna technika. ciepty, ,znacz_niie :niższy od ustadonego statnda fala. 22.35 Kom. PAT. 
Piekmy ton. ora:z wys.ok.i air- obow;iązu1a ta1:1'1a. p.fac w 2300 - 24.00 MuzV1kia tan. 
tyzm w wii·ennem v<ldaniu w.la.- przemyśle włók~enmczym. T 
ściweg'O wvr.azu kreowanego .P<>zaitem.,o:rzv p;r~rowadza rzy tygodnie aresztu ZAORANICZN!E. 
~ttworu - stanv.w!c.1 ~echv je.ro mu redulkcJi irobotniikćw s:t>otv- I 12.35 Budapeszt. · Koncert 
t.\\ifrczośoi . · kamv się z wroad'kami reduko symf. 16_30 Berl>in. Boobury _ 
Sławny ten artysta grać hę- ~anda wzede'Yszvst'kiem 'l'lobot za antysanitarny stan nieruchomości komedja Oskaira Wilde'a. 18_05 dzie w Filharmonjil w nadcho- mków zor~~qzQwainV'oh. ora~ 

dzący czwartek, dnia 7 b. m. tv·ch w~zystk1ch .robotnnków :i W domu. ~r. 7 przy ul. Nowo i s~crziJa P. Koipac·zewsiki w try- Monachjum. Lohen~riin - ope
przeoiękny koncert wiolonczelo delega1ow robotniczyclt, któ- ZarzewslkieJ, 111alezącyrrn do 

1
1 b1e uproszczonwn roz·patrywal 1ra Waignera. 19.30. Franlkfurt. 

wy Haydna oraz następujące u- rzv wvstei:><>waoli JUJb wystę.P'll- braci W~lc:zkó~ ktom>isja sanitar . ją i P-O wysluchainiu obrońców Ca:~en - <>Dera Bizeta. 19.50 
twory: Hure Ańa Tempo di .ia wobec admin•istrnc.ii fabryk~ na kilka!krotme kcmstatowata' adw. Kem o.nera d Peingolida sika Iiiuzen. Konce:t s,vrnf. 20.QO 
minuetto Haydna, 'scherzo Klen w ołm:J:iiie inte;resów riobotni-

1 
'.straszne ·ni_eoor~ą,dikii, .z~graŻ<l: Il. ~ał zaJI"ÓWil1o br. WiJcv~ów jak Lan~enber,g. F1deho - opera 

gla i Czajkowskiego Warjacje czyclI [ 0irgaruzacv.i zawado- ~ące zdrowm m1esz:kancow teJ i Malca lJIO 3 tygodnn.e bez- Bee~hoveina. 20.00 Wrocław 
na temat Rococ~ WY'~. Przv redulk:owaniu ro- poises.ii. iliiczącej 320 osób. a na . względnego aireszit.u. Sąd sta- Oos1 fan mtte. - opera .Moza.r 
-!!~~~~!!'!:'!!!!, ~· ~!W!!!!A-!!!!!•!! botndików administracje fabrv~ztwet i sąs.iednieg"o domu. nąl na stamowis!ku. że pelnomoc ta. 20.00 Bernk. Ze?.ml t

1
a
5 

NWtl~todp~-
• ne ziwalniada też z orncy robot • Starostw.o giroidzkie (centra- nktwo da:ne administraitorow:i ,rza - opeiret a. „ . ie en· 

CYRK Staniewskich 
Al. Kościuszki75 

Dziś w niedzialę 
po 2 przedstawienia 

o 4 PP• i 8,30 wiecz. 

Wielkie widowiska 
z nowo przybyłemł atrakcjami 

iniików st~ry.ch, wyp[acowa- 'la) pocią,Rnęlo do odp0iwie<lzial dounu nie zwalnia od odipowJe- .9z1W1onv kornewHskie - <;>pera 
IJlych. którzy w danej llabryce .tl>OŚCi ruetvtl~o T'Ządcę .p. Mal- 'dz.ialności •wtaśoidcl~ .posesj.i., Pit.anq.uetie'a. 20.30 ~ed1ohn: 
prr-~acowałi nieraz 30 - 40 ca, a1le i wlaścfoiela domu, uwa k·tórzy nie dalii rządcy mo.żno Dafoe - <>J>era Mule go. 21.00 
fat. Robotn~cv ci przeważnie żając. ż,e dhoć administrator po 1·ści wvkonain1ia .ie·g-.o obowiązku. Koenigiswiusterhausen. Ko,?cert 
ni1e otrzvunują żadnei zaipomogii si.ada~ oelnonnocnirotwo. jedna:k Na!eż,y 'Zaznaczvć. że spra.wa 21.02 Rzym. Romeo i Ju:l.ia ·
od tyich fabryk oraz nie otrz.v z przyczyn oo niego częśdo- 1 ta bY1la są.dz.ana w trybie .p::1.e

1 
opera Zandonal'ego. 22-05 Lem 

mu.ia zapomogi starczei z pań- wo niezależnv·ch. nie mógł wv 1 w.idzia1t1vrm dla wYJkr.oczeń ad- dy·n· Konced kamer. 22.40 Mo
stwoiwy1CJh fundus•zów i sa ' ska 1\lonać zarządzeń władz. •· ministracv:invcll 1 nie podlega naiahjum. llhe Da1rk Lady. B. 
·zani worost na śmierć 2ł-OdQ· Sprawa oparta s·ie o sąd i l s1rnrdze aoelacV1jnej. Shawa. 

WIELKI 
KRAM:: 

Sztuka Bernarda Shawa niemiłosiernie biczu}e demo- nośoi, kt6ra mu •nie data żadne „NaWlr·ócenira k'aprtana Bras
kr.ację ! Pietnąie przywód·oów lW godnego żeru do s.ar.kazmu mound'' i t· d., i t. d. Shaw to 
ludiowJadztwa, i<l!k naizaicieklei uciekl słę do hiL.storji. P0ikaza1ł 111iezl·omnv irv·cerz kobietv. Nii,e 
szy reakcjonista! Czyż to nie , ruvm Cezara i Naopole10111a w 51przeniew:ierzV'ł się pod tym 
j.es>t kap i talnv paradoks? We- : pantoflach. w.z,gdęd>em sobie li w „Wielkim 

Wykonanie Teatru Premjer 

Występy Junoszy-Stępowskiego 

Ostatnie przedstawienie w łódzkim Teatrze Miejskim dle tiego szla,ahetnego króla - 1 Cezar nie boli się sztyletów, kramde". 
. . , . I filozofa, pobłażliwego i subteI- : które czyhają na .iel?'o żyici1e, a 1 Ta cala oo1itvika i demokra- · 

S~lmowisk.iemu . WY'drwJwa: 1 ,zwrncemem uwagi na ranę, neg-0 a zarazem nLebezpiecz:ie l martwi sie o/klropni·e, że mu c:ia no ,;wiielki kiraim"· 
czo~ Bernacrd·o~t Sha~ow1 l ~tóra roplj. Ii:n .gt,~ś.niei sie śmie i go ironisty są wodzow4e demo 1 glow,a Meleje i cornz wlieiksza ; Prawda. ale śwdialteliko w te 
~wu Beir,nar~W1Sha'W<?rw1. mo 1 ie, tembairdz1e1 boł mu d·opiek~ 1 kmc.ii bezmyślnymi megafoma· ; łysina świi1eci... P1róż.nv jest i mro!kii prywatv li brudu wno
z:na. wvlba·czyc ws·zv1stk1'.e ie~o ~zt~1ki Shaw.a są mzsadni!kam1 I nami, ovskaiczaml. bla.g"ieirami, ! ten „nadcz·lowieik", „bolhater szą Jedymi-e kobiety. Tylko 
~1c~ie.s.zn·e ~kstra:wiaganc.ie. Nie sm1.echu. dio 1którngo pobudzi.ć nicp·on iami. nad holhatery" j:ak p.rfmadonna dwie kio.bi-ety - mindstrowie ro· 
';!ZnaJe on. zaidne?'o ~utoiryt·etu, musz,a _zaba_wne _kI:J;inv z ca.le- ,,Jest,em prem.}erem. bo nie I opereVJmwa. Jedna uwaga l zum~eią ws.zvstkie madre z.a-
~ed~ny,m )1e·go zivw~oilem .to go swiata 1 z s1eib1·e. 1estem zdolnym do niczieg-o in- l pr.zypominadąca jego wd.e'k po-

1 
mierz.eniia 1lwóla Magonusa. 

rrrom1a_ kt~ra WVP1elmą ca!v ie- Z :arv~1inalnv~h drama tur- nego" .mówi premjer. który w 1 traifi go wvprow.adz,ić z róWiil'O i * * * 
go móz,g- 'ł ·s·eirice. T~ litriOnia to gów .J:e..st _Shaw Jednvrn z na.i- naJwnośoi du.cha twLe.rdzi: „Za ! wag.i. Sądv hist0iry1czne Shawa l Po boski·e.i ,,ŚW!ietei Joannie' 
zasad111i'.czv t~ kazde·go . sha- o.ryg:ma~me.iszvch. O~ to, jak nami stoi lud". z monarchy l zupełnie nJe obchodza. Dowd-1- „Wiie.lki kram"! Możnaby 
v.:ows!ktie~o .u~woru. Ąkc1a &:o ])'fZed _mm OS>kia:r Wakle. a po aho1eUbv zrobi'ć 1kukk nieme- pem swym umie Shaw pag-ne- ' stą,d wvsamć W>lli-osek o Poważ 
~·Je obcliodz1_1 c~esto s1e chw1e ntm Pvrandiello wyzwolil po go ik:róla. b.ić za:rÓ'wno UJkic1r<>1n:ow,aine gło nem o.słabilCJl\ti•u s.iilv twórczej 
le i rozsV1P1me iaik d:omek z 1c.ześiei te.a.tir z J>Od des1potycz- K1ról ma wY!ro1bi:one zdanie o wy. jak ii rządy i wiSzystkie Bemairda Shawa. Ale byłlby to 
!kart '~ wpłvwem ~~t:J:u. Ca ne.i wladzy wszechwfadnfo w ty.eh brvtaniach demokraicji, świeczniki spof,erczeństwa. może wruoek przedwczesny, 
~ą bo~1.em u~agę wręz11 w kon- sztuce panujacei aJkcj1i. Auto- którym siebie przeciwiSta wda. Z szczególną PJ:"edyJekcją bo .iaikiś nieizbadanv paradoks 
~tnl]e w d1,ailo~·u. slkirząicym irz,y ci Prz·esuneli rdz.eń sztuki Król stoii w ob.ro,nie te·i?::O· eo kr.eśLi Shaw, pi·gme.iów chcą- irządZli żydem i twórczośoią 
s1e 0~ :riaic do~CllPU. kalambu- z akie.ii na dd:aJ·e;ktyikę. wLeczne, j•est tarcza 0,c·hronną cy.eh uahodzi1ć .z.a bohateró'Y' Shawa. Ten siedmdzi1esięoio
row 'I' oo:radoik.sow. W sztiu!lmch uch mówtt s.rię i przeciw temu, co chwilowe, A b:i.cww:ać potroroi niemNosi-eir ki•~koletni staruszek. Def,en si1 

Nie wiadomo gdlziie u niego mówi mądirze i .gif ęboko. ma:tio blfoni wi•eidzv mzedw pirofiesj-0 nde. Np. dltlima i ahwaila W.Bry żywiotnyich giotów nam dać 
'koń1czy się iiJron11a, ll z:aczyna 0 aik·cję -dbają. rzUJoają wielikte na1rn'Z.mowi„. tam.ii. sadown~ctwo. wvchodzi, znów )aikieś .aorcydzi1eto! DJa 
powa.ga, ho często sta1pfa oba myśli jedne Do drugiiiclh, niby oiebOki i wie.Lk:i i s))I'Ytny i zdruzgota1nie z ikomedili .,Na- nie1210 jest w1szvstko możJJiwe. 
odierwiastlki w tyms.amvm tyg- nifikli tenn1sowe, a aJk,cja jakoś CZ>aru.iąiov ies.t ten król Mag- W!IÓCenie kapitana BmsmQ1lil1d' Tedv cze1ka.imv. 
bu w jeden aimaluriamat. Pod ma się s;;i.ma nawią1mie. wzmaga i nus. rZ>oca Drzivtem ipocii.sJdi na mer * * * 
ska sceotvkia. ironi;sty, n.ieprze rnzwttązuje. Shaw za bairdzo ufotwdł mu kaintvMzm cywiilizowaniych an- P. Junosza.-Stępow:s.kii woi:e-
iedn3;llego ~1:oza konwenansu, * * * życie. Wszczepił w niei!'o w.fas , R:Iiiik.~. sprze~a.ia·c,v~h najstr~ 'liił sie w 'J)OSitać !króla Magnusa 
snob'IZmu. f1histerstwa. obłudy W „Wie·fkinn kramie" mamy ną. wyostrzona ilnteJi.R>encję. ~ szme'.11Sza blfon dziikńm. Pokpi- iZ wlaśioiwe.m ~bie miJstrzost-
potJitvczne.i. społecznej i tow.a- teii dia!lre'ktvtki za dużo. To dfa- Król w.s:zyisnk1ch przekonv- ~wa z misjonarzy aJilgielsikticli wetn· On jedien umie napraw
:rzyskiej ukrvwa S1iie zręcznie lektvika cz.aise.m nieco w gaduł- wa. choć każdemu przyiznaje ~(np. }eden misjonar-i nawrócił die „gir.ać", ~dv dnnń umteja 
3'Chowanv morailizat·or, pas~lf stwo iprz·edr0idz1. Zdlarzałio Slię słiuszność; w.szyiscy si·e oieszą, \ w ciJągu 25 lat jednego aipa~ ,.,mówić". To re'ke na rekę kfa
an~ielski, p:r.a~naicv wyk!orze- i IiOl!11eir1ow1i, ż,e się zdrzemnąt„ że go PII"Z>e'kional~ ~ poikonali, a on i sza., 'który> wiraca do swego dzi.e. tJo zani.eniia wkład nóg, to 
Qić słabostkii angl:ilków. z ik:tó- Ale ·ooprrzez .sraduilstwo raz p'O z ni1ezwv!kta ziręcznoścrl'a, zapo ~ rrem~osfa„.). w ikacika.ah ust z.iaW'iia si·e i•ro
l'IYm! i 'WŚ:ród ~tórvch żvje nia -raz ,JYrred·ziera sie ~e11ki Shaiw. moc.a z~bójczl() ~o·~i·cznej a>rgu- 1. Saink.azm s"'.Ói rosuwa. Slha~ mcz_ny uśmi'eszek, to _udaje 
stopie wOJenne.i. prz,epysznv pa:radoksiista. Cal'Y mentaic.~. z.a kazdiym rnz·em I d'o te~o S1tooTI11a, że S?;bo& wyz- oboJętlność. lub dyslkretme z.a-

Co;p.rawda angNik nie jest ,,Wńel!k:i kram" zbudowainv ;est I wychodzi jaiko zwyciężca. i szość takie i p.an1 Wairren. wla- stanawlia się nad iod>powiedzią. 
i~~o. ziomkiem. S~aw. poda~- bowiem ina paradoiksiie. Genialny >kroJ Mag1I1us od- 1 ~icielki d?mu mi_bl:iczn.ei?:o od„ Je,goo ~l M~g,nus. wai_ika! 
<me :iak Oskar Walde, ur·odz1l Shaw - s·o·cialilsrta aJPoteozu nJósłbv zwvciestwo n ,nad mą- pabryikantow· Onll bowiem. talk głęb-Qko w mtenqe w1eLk11eg'O 
się w DubHni.e - jest tedy ~r- . je króla od stóp do ~lio·wv. a drym~ ludźmi, cóż do.p!iero nad I ITiisko pl.acą kobietom. że z ne- autora. Junosze Stępowsildego 
ilandczyki.em. a Irlandja i Ang-I socjalistycznesro mi1nistra i ca:- zgra-ją durniów? ~ dzv muiSza się sprzedawać. a I cechoiwait u1mfar. •k1ró1lewska dv-
Ha mia~a i ma z sobą poważne I ły gabinet dem~k1rat1Y1C:znY. z Nd·etrUld,na była wal~ka.·. t taka p. Wiairren zapeWITTia im 

1 

stynlkicja, sPokój. W II akoie 
D0trachun1ki. Jak na dzi1si:eisz·e I TJrem.ierem na czelie. uznaje za ,,. * ,,. życie w zbytku„. nie bvł ta1kii· moc·nv. orzepysz· 
czasy - to rzadki cz.towi•ek. zbiór 1krana'Hi. id.iotów. af.erzy- W\r:esz.cie naim poikazal I tak z.e w..szystikkh zdz1iera ny :iak I i Ul -dm. może dlate-
Shaw .ies:t wdekuiście uśmiech· ! stów.„ Aby go nii'e podej,rzvwa Shaw w cz.asa·oh gdy korony · nimb w:ielkośd, tvJiko n.ie z - I gQ, że zawsz1e ten a:rtvsta. u· 
nięty: Nie w?l.no j~dnak śmi~- no o na~mi1e,mv z~1chwyt d~a j ~fa~viwalv z cl ów iak li:śde w I, ktobiet,v. Il~ż za.chwyioająco c:u '. w.o?zi. a !U miał się stać ofiarą 
chu Jreg'O l>rac pow1erz,chow111e ! monarchizmu pakp1w.a soblie 

1 
JCS111eni - mo.n a1r.chę mą1d>reg;o . dny1ch 'kobiet przesuwa S!le uw1edzema. Ale cała ta krea· 

T•o artysta o przepastne.i głębi i Lir'C·czo z 11a.s1tcncv tronu. księ- j W czasach „monarchisty;cz· 1 przez teatr Shawa? Judyta cja t·o orawdziwe arcydzieło! 
Śmiech Shawa wvtrvs.kają,cy 1 cia WaUi. i ·nvch" irmcg-o byt zdania Ni·e j Ande:rson. Święta Joa111na, bo-
ze sliahosteik lud·zk~clL, jest Shaw czerwonv de.mokirata ohicąc się UJdec do wspólczes- haitenka ,,]?ńlgimaljonu", C"LY ' Dr. W. fallek. 
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U nerwowo chorych I cler• 
„1*'cych psychiczne łagodnie 
:1zia 1 ~11 cR . nat urn lm1 woda gorzka 
f:'ranclszka·J6zefa przyczynia się 
1o 4ottrego tra wiew a, daje im spo· 
kojny„ WQlny od ciętkich myśli sep. 
Doświadczenia słynnych neuroło· 
~ów w"kazaly. że używanie wo:ly 
Fr•ncis:v.ka"J6zefa iest nieodzo
wnie "~1rnz!l1.e. na~et w naicięż 
szych W\padkach cierp1er1 mózgo
.,, ych 1 m Ie cz a pacierzu..vego. 
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Powieściowy dodatek codzienny 
;-; „GLOSU POLSKIEGO·" •-: 

Młodemu arystok•riac.i.e egtip Marewa nie porusza.ta s:ię. W •
1
, ż,eby lkobieoa dłoń odwracała 

skfemu, Ibrahim beviowi. u- ooz<l!ch jej, zwrócony.eh ku ry- je odemnie.„ Mówdę ci t·o, żeby 
wie:zd.onemu w mrocznej celi walce, nde byt<0 triumfu. Zbyt to· łnie przysz.l-o cd na myśil błagać 
wojskowego wiezieniia w s h 1 M · 
Stambule grozi rniechybna był dla niej łatwy triumf. Nie c ·omberga o iitość. y dwaJ 
śmi·erć. Pr.zypadek zetkną·t wątpi!a ani na chwHę, że odnie mamy między sobą porachunki 
20 z kobi.eta. która wplątała sie w sercu lbra·h1ma zwydę- .i musimy je zafatwić we dwóch 
go w g-roźnv so:isek uknuty stw0 nad tą laleczką z Montima po męsku„. Długo i mozo1nie 
przez rewolu.c.i10nistów turec •rtre"u, której osóbka zajęła go wymyśla~ tę swoją zemstę. Roz 
kiah przeciw Kemalowi. a k ł 
Ibrahim bev P'ojmany na miej na czas jakiś. Byto jeJ nawet koszuJe s:ię nią od roku; c-0 01-
scu zamachu został skazany triochę żal tej mal1ej, która tak wiek uczynisz dla mnie, na nic 
na śmierć wzez p·owii.esz.enie muiw1ni·e przyszła prosić }ej po się nie przyda. 

żaden c1zfowj.ek 11a ziemi nie 
pos.i·ada•l cię talk cailkO·Wlicie, jak 
ja dę posiadłem, i ż.e ż.ad:na iko 
bieta nie dostarcz,yfa memu pra 
gnien'iu pełniejszej rozkoszy?., 
Chciałem n:iemal napi·sać: dzik 
szej rozkoszy ... I to prawda. 
Jest coś dzikiego w uczuc.iu 
rozikoszy, oga1miia:ją•cem całą 

istotę do ostatntego fibtru, do 
najmniejszej komónk>i. Krew i 
mzkosz ten sam z,rodzill demoo Parę g-odz.in zaledwde przed mocy. Wfaśdwi.e, w samym Jest g·odzi·na szósta popołu

wyd{onaniem wyroku :wsta}e gmncie rzeczy, Paprika nie i- dniu. Ibrahim pfaze do swego 
Jednak wy;k.radzionv z wię· .stniała· Ma:rewa chciab tylko intendenta do Kaku, wydaje dy W ohwioli, kiedy będziesz Zlienia. Przed odzyskaniem 
wolności musi .iednak podpd- odnail.eźć w oczach aktorec.zik-i spozycje „na wszebki wypa- czyital:a ten liist, będzioes·z już 

;:z:::=s;ss.1· " "-17:~"?.,... 

' ·' 

beir1l,iń-skim Kiredn'lt - Bainku. 
Zżó~ną z bi.egliem <:zaSll.J., za
pomniane w ogm1<>trwa~ej kasie 
pośród bilansów i operacyd 
giieldowych. Kiedyś, później, 

ulegną przedawniien-iu i jakiś 

ciekawy skryba zabaW\i się ioeh 
czytandem. Na k~d1rans myśl 
jego zat:rz,yma się na tych za· 
piomndany•C!h felieronaclh pirze· 
żytego przez 1\as dramatu. Ży
cie kobiety dz;wnej i P'ię!knej , 

śmierć mężczyzny, który ją 

kochał - i cóż to zaważy na 
istnieniu żywych? 

(Dalszy ciąg jutro). sać wbowia,zaniie. iż DO Nlm odbicie spojrzeń Ibrahima, mi- dek". P·ewmość zbliżającej się zapewne wie<lvia~ia o mo:im 
dobroWOlnie odbierze sobie łości Ibrahima. ·i tragiicz.nej chwili nie zaćmiewa zwi:ąziku z małą F-rancuzecziką. 
życie. - A więc, odrzuca pani mo- bynajmniej jego umysłu. Skoń- Winienem ci całą :Prawdę, Ma ............ „„ ••• 

Tym. kt6!ry go uwofai1ł z t • 
wie.zienia .i tak o.kmtne posta ją pomoc za tę oenę? - spyta lczywszy Ust, zabiera się do rewo. •• Waz· ne I ' •• 
wił warunki iest mąż owej fa spo!kiojnie bez prowokac.H d:rugiego. Ten drug·i pjsze po- K' d Sch b ~ 
kobietv. dr. Scboomber.g, ma- w głosie. ' woli, jakby waży~ każde }ego . ie Y St ~mUlli skei:g w~rrw_a • • 

_. . k . t „_ . . mme ze amu . iego w1ęz1e- • CzytaJ·c·i·e I : nv uczonv :i CvtiOWte ma3ę - Paprika f)odniosła s.ię, z.rezy s1vwo, 1aikby kazda, zawarta wł . t .• _ . +.,... b l . _ •. • 
... ,.., na kto'·re"'•o 1·"1"·hc1·e odp•y 1.• . •1 _,i. 1 l rąbn·u n1a, pos anowh i "' yo Je 
~~ lbrahim-b·e~ "~d .l)J:zegó

1

w gnowama: isc~ie mys' ?uiiy a1'a ~ Il\. dyini·e logiiczne - wsz,czepić • • 
Turcji. - Pan~, nie mo·żna bić się na zasłonę, kry3ą0cą burzliwą prze- . .1 'ć . . .• Z U p E L N I E .• 

-·• ,.,. • lb h. m1 na nowo muias ey.c1a, 
W Derypet},ach ucie·czki brz.egu, kiedy obok czło'Wliek to SvtO::.c ra ima. · · · · : BEZP'•ATfłlE • 

. jacht zawiinaił do portu Alek- . abym go tem srln1ei potem za- ._ • 
sandrji. zdzi·e w jednvm z nie. „Mairewo ! łowat Możesz sobile wyiobra- • . . • 
miejscowych hotelów Ibra- - Obiecuje mi pal'l·i swa.ją Po Nadeszła chwjJa odp·okutowa zić., . jak się cwł·em naza-jutrz • czy\e\mcy 1 pranumera\ol'l}·· • 
.him-IJ.ey oozna}e oaryska tan moc? Tak nia z.~ md~ość, któ~~ mnie ob~a po tern. c~downetn, ocalen~u; : „Głosu Polskiego" 

1
+ 

cerkę. Pap;rilkę. rzyiłas. Kiedy ong1s,_ na berh~~ postaraJ się wczuc w przezy- +posiadający w mieszka-
Schomberz ułatWlia Ibrahim - NLeclh. wiięc pani wraca do skiej sz•os,ie: p'<>dz1w1ałe~ twoJ j cia cztowlielka, który w.iidzi,aJ : niach · + 

bevowti. zaward.e bl.iżs.ze.i zna doUnu ... Pirosizę niie mówić nic czysty profil i smukłe ciało, ry już niemal stryczek na swojej i RADJO' · + 
jomości z ruia. ziab-<?wią.z~jąic Ibrahimowi a jeżeH dr. Sc.bom i 

·taocerkę, by z:a w1adam1ała f . ' . suja,ce ię pod cytrynowo - ru- szy~, i 1Tiagle ujrzy się, ni stąd • 
go o każdei zmian1i-e adresu 1 berg pr~ndz.1e: ~ro·szę zatelie- Mnowym sweatrem, którego ni zowąd, na luks.usowYm, I mogą mieć · 
i zamiarach ·koochanka. Papri- fonowac do mnie 1utro, w sob o barwy nie zatrą się pod moje- yachcie, w wykwJ111mem to wa.: na każde żądanie, ;skie- : 
:ka i·est p·oczatikoW<O p,rzeko- j tę wieczór, pod numer 214 do mi powiek.ami, <l:opólki dłio.ń przy rzystwie, pomięd..,ry dwiema • rowane d~ wydawnictwa • 
llalila, że iak to jej oświad- St Raphael. J·aizna, czy obojętna, nie zamk- 1 pi<>knem• kohii·etami, z który.eh + naszego (Piotrkowska 106) :• czył dr. Sahomberg, Ibnah~m ~ 214 ? , ..... "-'IL • 

bev ~est cieżko chorv ,j p01z•o- TIIe owych powiek na zawsze; każda usiłuje go oczarować, W • naładowa· ne · 
.stałe mu zaledwie rok życia . ~ Tai~ . . ~~Ie~o~ ~ard~~. pew- kiedy po raz pierwszy na atmosferze e1egancki:ego epiiku : : 
Md.tają miesiące !ko1chankowie mej prZyJaciólki, ktora .rnes_zka ' dźwię.k twego gl10SU, poczułiem reizmu. Schombierg, lktór~ zna • ~ku mu latory • 
or:z·enosza stle z mie.isca na w,· wdHi .s.ern .. ira

1
mi_s· Pir~emosę 

1 
ów dres.zicz, który jest zw. yk_1e_ się na ludzlkich duszach, zdaws.l• • " • • 

mi·e.isce. Ibraihim-bev zaczy- d t t ! 
n~ tracić paąowail1ie nad so- się 0 TIIeJ J:U ro mcogm o. I zwiastunem na.rodzin w1.elkfoJ s·obie dobrze sprawę z tego, że , 
bą, •czując zblii.żanie sde fa tal- · · · · . · mitośd; kiedy dotknąłem pierw 1 bylem w owym momencLe po-
nej da tv 5 czerwca. Wyma- 'V'!, ~wadtrains p~tem P.ap,ri.ka, s1zym pio.cafonkiem atlasu twe-j tulnyrn. bez.Wolnym ro·zbi.tlktem 
ie Paorice cała ora wdle. Jed- WDI~męta w .kącuk sam~ohodu~ go ciała - iktóżby o·dgiadł: że I gotowym pochwydć pierwszą 
nooześniie ziawia sie nie'ocze obo1ętna na. czar. zach od_ u •. pel: wargi t\'70je położą pI ·ecz,ęc na • lepszą dJoń, J'aik.a siię do niego 
kiiwanie Marewa Schombeg. k 
Począ·tkow,0 w g,ercu tanicer- na. ~aprzemia_n mepo. OJU 1 na- wy1rdku mo1ej bliskiej śmierc:i. 'wyciągnie.· . Dal md Paprilkę .... 
lkli wvbucha nie-chęć do byłej dziei,. ws!uchrwafa s1.ę w ~cho Mare wo, nie ża.luję niczego. Il Otoczyfa mnie nroskiliwością, 
koohanki Ibr1ahima. wreszcie dai1ekiego g~osu, pioiW1ta!rza3ące- Koehaliśimy s.i ·ę przecież sza,Je- rozweselała mi życie; ,p<nwo11i 
zdoła.la n·0:k·onać w sobie nie- gio gł·ucho: . nie. Wielekiroć cierpieliśmy na- 11 ta mi zapiomnieć 0 mem zmia· 

. P1rzv.iaZ111e uczuc1iia i ·chca,.c ra , Jedna noc z Ibrahimem... . · b. b n·e . . p k · 
tiować Ibrruhim:a uda.ie się do ' . wzaiem :prze:z Sd•e ie, o m 1 nie nazwuiska. ·O oc1hala mmc. 
M c-h Jedna noc z lbtrah1m1em.·. Jedna 'en.r.koi·ta· two;" pozorna me- Ul l . . ~""""" • • · • arewy ..x; 1omberg, by 1.-i... ·h' " .m yv' ' 11 •..- . · 1 •e•gtern J>eJ c,,_1 ~·WU i JeJ we-

w az . 1 'ć 1i.. h' noc z vra imem... t. l • , t i.: o· cz- a3ąca . D . k , . d . k. . r z ma uwo m vra 1ma z s a1tosc, a oui·e- m Ja solośc1. zvę i nteJ, z1ę I teJ 
pęt ie.i męża. VII. się z<l!Zdrość wyda wała s.ię nie ma·ł,ej siostrzyczce miit.osier-
Papri:ka wpatrYWała się w Ostatnia niedz·iela.„ f sprawiedliwą· Zapomnijmy 0 dzia która owi1jal:a mo1e zmQ-

nią mimowoli oczarowana j;ej Po.nury dzień, którego każda gorzkkh stawach, któr~śmy czo~e serce w watę swej tro· 

10 kuponóW 10 
Kto okaże w administracji 
dziennika „Głos Polski" 
- Piotrkowska 106 -

10 takich kuponów 10 
będzie miał . 

bezpłatnie 
naładowane 

akumulatory. 

Każdy, kto .. ma · 
radjo w domu 
niech wytnie i schowa 

niniejszy kupo~. 

m.a.g.netycznemi oczyma. By- chwdla wb.H.a się w pamięć I- sobie mów.i11i, o bo~esnych ra- sk.Iiiwośoi, zdlQłłałem przeżyć ja 

wają oczy kobiece, działające brahima beya niezata:rci.e. Sie- naoh, zadawan:\Pch pośroód poi- koś ten roik, zapo1mi111a•jąc chwi 
niby eleiktromagnes. Niezbada- dząc sam w pokoju, przebiega ·ca·łUJnków, -0 chwi~acih wrogieg-0 I.ami, że dzień 5 czerwca musi 
ne fale, c.zy suggestja Hzy1c~na? myślą dz:ień t~ od rana, god~i- mi1l1cze·nia pomiędzy westchnie- pirzecież nadejść! Ale często, 
Któż dooi•ecz.e, na ozem p•olega na po godzinie: w.ięc najpierw n'iami rvzikoszy. Zachowaojmy je oh, jakże często, pow1ra.cat·em 
władz.a węża nad ptakiem, albo gorą·czkowe zachowanie si·ę Pa dynie cenny skarb dobry·ch całą mocą myśli do ciebie. &.!-----------~! 
wip.ływ muzyk:i na cobra capi,el piriki. .. jej 111a.legainie, żeby wY- wspommen, n iezapomnianyich Wtedy :ptsałem do ci·eibiie .. · I : Za ni,zwykła premja 
lo? Paprika, zahypnotyzowana jechać :koni.e0cznie, natychmiast, wiecwrów, ldedyto ty, ma.ja z.noWlll Hist, jak wszystkiie po- • • 
wzrokiem 1rywal1k·i, którą kiiedy zanim pojawi si;e Schomberg ... pl.owa pantera, igrałaś, z mojąlprziednń•e, zosta:wal bez odpo- : spotkasięnapewnożwieJ„ • 
· nd • • kiem zadowoleniem· ze • 1 z.iej bytaby ?1?ż'e. zad·usiła protes~y j~go,. ~brahima.' który zg'to<lnia-łą mił~ś~ią, a?y byc wi•edzL Nie wi,em nawet w t~j • strony naszych stałych • 
w sza.le zazdf'OSICl, nie drg,i.ę~a , odpowue<lzrn~ Jl0f lagodme, ale tern gwa~towmeJ p-ozartą 0 chwi!li, czy żyjesz, czy moize : czytelników i o~ółu radio· : 
nawet, słysząc propona.wa•ne I stanowczo: . pierwszy.eh bliaska·ch zorzy. Za paid1taś i ty tolł!jemną ofiarą re- • amatorow. + 
~ze.z nią wa~ru'!!ik!i.. Intere~en~ - Ostatni raiz proszę cię, ko- chowajmy szatań~ki~ i święte wolucji, i odpo!kutow.ałaś jesz- ••• Waz· ne I :. 
c~ _m extr~mhs iki().hlety,. ktoreJ I c~anie. nie wspominaj mi o u- zarazem wspomnie~1a nasz~c.h cze pirzedemną zbrodnję ta:r_g~ 
'lfillłe Ib.raihw wymawiał w 1 c1ecz,ce... To obelg.a, na jaką zawrotnych, U'P'oinyich usci- nię.cia się na -całość repuh1'ilk1 : (""łaJ.Cle I :: 

snach, t'O byl fatalfam, który no , nie zasJużylem ... N~e zwyk~em sików„. i tUirecikiej. Ten Hst ost.atru po- • ,,,_, 
siła w sobie jej 111'ieszczę.sna mi- I unikać nJebez.p,iecze1J.stwa za po Czyliż s·ię mylę. Mar.ewo, 1 d"Zieli pewnie los ty~ WISXY->1- : • 
l~ od ~tku. moicą podlJ.tości i f1ii.e zniose też. twierdząc na progu śmierci, że : k1ciJ.. k:ińre. czekają .na ciebie w .„ ....... „ ...... ~~ 
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Z *WCIA "ISTlłZA PALETW --
JACłtA MALCZEWSKIEGO 

~wieża żałoba, jaka oikrY'ł 
sztukę l kulturę polską zg.on 
iednego .z niajwvhitni.ejszyc'h 
mistrzów naszego malarstwa 
ś. p. Jacka Malczewsikieg.o, 

nasuwać nam musi na pamięć 
te niezwykfa, nietvlko w 
sztucę, ale .też · i w żyd u oo
dziennem indywidualność a.r 
tvstv. Cł1ara1kterv:zuie ia do
bitnie óamieina dla mni·e wi
zyta u niego i pogawędka, 
tak pe1na zawsze swoistego 
wdzięku i nie szablonowości 
czasem aż oryg"inalneL· 

By.fo to w roku 1914. w po 
czątkach woinv w Krako

wie: 
Swobodna rozmowa oraz spo 

sób iei prowadzenia t>rzez Jac 
ka Malczewskiego ukazałv mi 
niezwykła ie!lo 1ndvwidualność 
orzeławiaiacą siie nietylko w je 
~-o dziełach. ale też ; w stosun 
kach z Jµd:źmi. 

Po ' przvwitaniu. w którem 
zastt·ze~l slie 'prof. Malczewski. 
że ptzyimuJe mnie .iak-0 przy-· 
z'woiteł!'o czlowieka(!) a nie w 
'r&li krvtvka. zapvtat mnie z 
miejs~~ , ~ 

\ -ZR a się oa11 . na sztuce? 
- Nie!.. 
- To doskional·e - odrzekł 

- poroziumiemv się iak dwaj 

Na oierwszvm.. na drodze tej 
stofa dwie kob;:etv w czarnych 
dia wny·Clh stroj;1cb. na tle tegio 
C1Jutop.ortret arh·stv ; svmholicz 
na postać ml ode i niewiasty. 
Na drug·im obrazie o•cizaż ten 
sam. tvtko na drodz.c widnieje 
.iaiki1ś pielg-rzvrrn spoczywa.lacv 
a obok na trawniku s1krzydla ta 
Postać rwie kwi.atv. iakbv w lic 
cie. Obrazy oo siada tv wszv 3t
kie cecthv rriae~~tr.ii prof. Mal
czewskiego. · ni•e rozwodzę się 
wiec a wracam do rela·cji z wi 
zyty. 

ludzie nie mogą się na nich po-ł - Chwała Bogu! - ia je-1 sty na tle fal wzburzonego mo 
z-nać alb'O może krvtv.cv sa mą stem indywidualista. Nap'i1ł·em rza. Obok wie·ksze ptótno to 

- Jakże sie to panu podo
ba? - ovtat m ,strz. oatrzac na 
mnie .orzvmru'-;on cmi oczvma. 

- Podoba!? ... - wykrztusi
lem, - arcvdzi1 !ta!.· 

- Nic mnie to zresztą nie ob 
chodzi. bo ia ni1:! dla nana malo 

drzy, a Ja jestem wariat... 
- Jakiż bcdą mieć tvtu!? 
- Co tyt ul? o tern nie po

mvśla1em . to iest wid·ok mvch 
miejsc rod z·itmvch. wioska pod 
Dęblinem. gdzie tak rozkosznie 
spędzałem czas z Adolfem Dy 
gasifrskim. Na pierwszym na
malowatem moia matke i sio
strę. a drugi możesz Pan sobie 
nazwać iak oan chce ... 

Zaczvnamv ro z mowę o sztu 
ce. przvczem nie omieszkałem 
po.chwalić sie znaiomośc i a Tai
na i in. Prof Malczew s1ki uznat 
że na krvtvka closvć ale na in
tel igenmegio człowiek a za ma
to ... 

- Widzi pan - mówit dalej 
watem. ani wog:óle dla nikogo, - sztuka to synteza. a \Vie pan 
dla si·ebie! Moż<'! . .ia:k mi mówił 1 co to svnteza? 
Giervrnsiki - to arcvdzida ił - Cokohviek. 

się i na.iadlem w mJodości róż- „Orfeusz i 'Euridice" według 
nyc]J trucizn po różnych profe- wiersza Asnvka. 
soraoh i sz.kota<:h. to. też trzeba - Przeczytaj pan sobie 

· 0 wvoarować z siebie. by wiersz może fatwie.i oan to poj 
bvć sobą. Giervmsik'i powie- 1 mie - komentowa1t pr1orfesor· 
dział. mi - rób ~a·ck~ ta~ .{ak Doorasza~em sie pokazania 
~t':"a za~z, to będ~ie naJleoieJ .- .ieszcz.e iedne.l!n obrazu. któ:-y 
1 1a tez tak robię. Są ma1larze stał od óco B ~ t wr nv. vlo o wais-
oozvtvwiści , ci męczą sie bar- kie pod'łóżne pi!ótno: pasterka 
dzo. bo konkurenc.ia z foto·gra- podaie z wiadra wiode siedzące 
fją i kinem coraz trudnie,irsza, mu przv studni wędrowcowi. a 
i ia się też mecze na swói spo- na drożvinie, biegnacei ll:<lz.ieś w 
sób, uznanie zosta wiaiac potom zagainiki i lasv sfa.dtv sobie ko-
nosc1... • , k k . t d t 

U
. 

1 
. . 10 woz a z w1a ami wa sa y 

.1razwszv w \ąc1e omcowm ~ ry: 
.i a ki eś. o~wrócone ram~. orio.szę ! · _ Prześliczne _ wykrzy'k-
by m1 .ie profes~r. ~okazat -, nąłem. · 
dwa to zaczete 1 mz podma1°-;. - Co sie o.an zna - odrzekł 
wane. mn ieisze obrazv - je- i profesor, zabierając z powro
den miat nrzedsta wiać t>olską; tern do kąta obraz. - naiJ.eviej 
~lektr~ - .a drugi podróżne~o I malować dla siebie i nikomu nie 
1 Iiarp1ę. P ;erwszy bV'ł oraw1e l pokazywać. Co pana obchodzi 
na ukończenhu: P'O·rtret niewia- mojie życie, moie wizie. to moie 

życie! - wskazał na obrazy. 
- To sa na.inowsze rzeczy? 

- spytatem. 

- Tak! - 1uż zaczvna pan 
bvć dziennikarzem. tak bvłto 

. . ' :· rzv.iemnie . .. 
- Czy wo~na nie dafa panu 

jalkiegioś tematu? - ciągnę nie 
zrażony. 

- Wojna! nie wdeiJ.e mnie 0tb 

litdzie. nie tbędzie mi oan wą-1 
chat obrazów i szukał no. czy 
ta panna ma dobrze zrobi·ony 
nos .... 

·Zanim w'róce do naszej inte
res,u:i~~ei r~zm:i wv .. słów oar~ I 
oos-1v· 1ęcę owczesne1 pracowm 

·chodzi. nie jestem Hustratorem 
a dzi.eł nienawiśc·i ni•e uz.naję. 

Widzi kochany oan. ia taik ro
.zumiem „sztUike na wo.1ni•e". że 
- gdv zrobię arcy<lz·id·o to 
km samem pobiłem nieprzyja
ciela! a wszelkie tendencie w 
sztuce prowadza do tego, że go 
tów mi pain zaJ)Toponować, 

bvm namal{)'wał coś na t·emat 
no. tarvfv maksvmalne.i.·. 

orof. Malczewskiego, niezwyk 
ie .. i .iak ieg·o wlaśdcioel. Uderza 
la przedewszyistikiem w niej 

oustk.a. ani śfadu tak zwanego 
nieładu artvstvcznego, riupieci 
itp. Duża pusta sala, dwie sta
Ii1gi z g-otowemi obrazami w 
srod·ku. za niemi ,płótna w ra
mach. D1r>arte IO ściane. dwa sto 
rv z wvkrę·c;or.emi tubkami farb 
~tolek. Podillm z zydlem <lila 
modela. manekin bez clowv w 
irarzuconvttn S·ZW\elu rosyjS!kim 
znanvm d<>brze z czasów M~l
czewskie~o. umvwa1nia. wie
szadło - -Oto wsz.vist'lro. 

Zwrociłern ·oorazu uw.aR"e na 
Sl:yne-l, rnówiia<:. że wrlaś·nie stal. 
Sł1ę ta.k aktualnym. 

- To mÓj wwarzvsz w.zez 
caf a szt.1$e - objaśinii~ profe
sor - ia widzia~em w nim sym 
ool naszej niewoli, Co ludzie te 
r~·z może . dopiero zrozumieją, 

iB'k i rnrtie wogiQte. choć tego 
n1e 1)red1ko się soodzi·ewiam. Ra 
zi o:ana pustka, a mnfo ~ tu za 
ciasnó.;. 

Profesor usadowi~ mnie na 
krześile miedzv stalu~ami. na 
których sta•tv dwa gotowe o
brazv t.ej samei w·ielktbści i oo

· ctotm~Ko motvwu. Na iednym i 
drugim ten s~.m Dolski krajo
praz. W oer~Dekt. ·wie bie~;na

ce w cl al fanv. na Drawo wido•k 
na dom z gankiem orzv dro.dze. 

11Thanatos" - Jacka Malczewskiego 
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- lim! tak. .. 
- A tak! widzt Pan. Grottger 

bvt wielikim ar•tvsta. bo ooim<>
wa.t wo.ine svrntietvcznie. o.n 
zbratał dwu wrog·ów. ale po 
śmierci .... 
Pogawędka orzedą~-.neła ·się 

dość długo·, wiec uświęconym 
zwvc.z.ai.em 1rieno.rterslkim PTze 

· .. "7:.<:C:il artvs·te, iż za.iątem 

mu drogi czas i zabiieraJ·em się 
do odejścia. Żegnają<: mni1e PITO 

sit usi'linie orof. Ma.llczewi.skli: 
- Paniie! mói na.idroższy! 

tyilko mn1i•e pan nie chwail. mój 
•na.iuikoohańszy! mów pan, co 
pan chce. tvlko bez tvch „naj
fopszy". „na.iw'Vbrtni1e.is'Zv". my 
bu wszviscv iesteś.my na.iwvbił 
nieisi· bo na oolskim ugor.ze. 
Najlepiej niamsz pan talk: Jarek 
je.st zdirów, ma ise dobrze i· ma 
iuie oobie łt•is taryjki któryicil 
nilkt nie rozumie. Do Wlidze-

• I nia •• „ 
• 

Takim byll w stoS'U111b-ch .z 
ludtmi J.acelk MaLczewsJci. po· 
mnożycie'l pols:ki·e~o skarbu w 
szmuce a pełen. orivg-hnalnego 
wdz.ieku człowi·e.k. fil'Ozof. poe
ta i dziw.ak. 

S. Now. 
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. ' . ' Róża Bertin1 córka ubogiego żandaJ 
• 

wyrocznią V i Napoleona I mody na dworze Ludwik 
GOTaca wabka. która rozg,)- czyni. szv.iacei toalety dla kró

rzala obecni.e wśród poszczegól lowej. 
os;rodv Ho Jedna z eleimntek I tiin. Z Hiszp; 
paryskich księżna. Lausun wv- tugal.ii, Szw1 
siapiła pewne1m dnia, ze wspa 

1 

szłv z.amó\\ 
niahrm .pfa.1stvcznvm. pejzażem ne, oe:!ne ~ 
na swei g'towie. na którym mo toaletv· Dw; 
żna by1!0 podz iwiać morze,! syfaJa ona d 
st:rz.elca. ·cza'.iace~o się na zwie I nvch klientć 
rzvne, oraz pioruszaiacv się wia ubrane w o 
trak. wraz z mlvnarzem i mły-1 dy". 

2 Por· stawiwszv kolosaiLne zobowią· 
Rosji zania finansowe. Energiczna 

;ztow- ' kobie.ta nie opuśioiła rak lecz 
rntazji ł przedtstięwzięla kilka podróży 
m wv do Anglii i Niemiec w pościgu 
rani•c.z za swcmi dłużniczkami· Ode
~ lalki brala .łednak zaledwie znikomą 
ki mo część należnych .iei S'llm. ale i 

to .iei nie ziłamafo. Przefom 

.n}·ch dzfo,1nic świata mo;iy na Ma.iac odpowiednie Dole d·o. 
temat Dwewirotu. któr.y ma za- popisu rozwinę.la Róża niezwy 
panować w nadchodzącym se- kła swa fantaoZję w kreowaniu 
zonie w stosunku do przydfoże ,coraz .to nowyoh pamyslów, 
~i<I; su~ie_n ... i ·um0rmow~'ia wfa na któryoh rea:lizowanie nie 
s~ we.( _hin!l s.~nu k:01?'iecego. szczędziły boirarte strojnisie pa 
tlowod.z1. ze mmęlv JUZ czasy \ rysikiie. 
abS-O'lutmei monarchii w lad ców · , . 
m<>dv z nad Seikw.any i bez-j . W~ 17'!0 zakfada Roza Ber
wizględnesro 'J)Osłuszeństwa. :·eh t1cr;i w1eb~1 ma.itaizyn m·ó~ przy 

narka. Pateira do 
Nie tylko z francuskkh kót. 1 'in zachwfal 

ale niemal z calegio świata re-~ rewoliucji. V 
~r:utowałv iSie klientki ,piani Ber ente.k uciek:; 

ni Ber dzie.ilOwv. którv dokonat się 
uchem we franc.iii i pod giJotvnę za
::h kii- pmwia.dzi~ ootężne~ ,;syna 

' rozkaz.om 1 uhcy Samt - li'O'Thore. Nie ogra pozo- slońca". nie zdołał obalić tro
- nu dyiktatol1ki modv pani Ró

ey Bertin • . 1'tóra przeczeka w
.szy :meż.niie ,przesilenie mogfa 

Ta nadsekwańska monar- j nicza stie do sul~fon. foc:z han_
cllfa. <latu.ie sie od r. 1170, kie- dhuie ikoron1ka1rm. ~ape:luszam1,, 
dv to zasiadła na tronie pi.erw- kos~t~~em ~~iw1em, sztucz 
sza dyikatorka mody na 1oalła nem~ k:wrata~ 1~. .~rró1owa 
'Europę. R'6ża Berlin· Kairj€1fa Man~ AIIltomna Je~ Je1 gilów~ 
te.i !kobiety :nieustępuj1e bym.aj- na kllen;fką. P. B~rtin ;m;a u kro 
mnie.i karierze 1rno•woez.esnvch lo\':e.l 1?°slfu.c.h •ntemrr11e1szv od 
miljonerów amerykańskich. pohtVik>ov:. trzęs.acydl_i ,~ar 

Jako <lzieoko uibiogieg() żam- Cihem panstwa. Nikt me sm~ail 
darma przysziła na świarf: w r. Przeszikodrmć k<illkugodz:innym 
1747 r. w ma·łem f.rancusikiem często llronfureno.iom w aiparta 
mieście Abbevilile. Po śmiieir~ men:tiach kró1owe] z ibie<l'lllą· 
ci rodziiców którzv U1Illarli Ro niegdyś szwaczka .z Ab
'ize matem · dzie<:!kiem wz·ięli beviille: .a dzi~iia'.l d)'lktatorka I 
,'clrz.iewc:zV'n'kę na wvclwwanie m?"dY sw1at-0we1. 
, sąsiedzi. ucząc ją kir a wiecczyz Maigazvn Róży Bertiin wZiTa 
DY· Ma·ją;c 16 'lat wvrnszyla mł•o stal z dnia na diz1eń w potęgę. 
rl.a. dziewczvna do Pacyża aże Nie każdy byiwiał doJ>UJSzcza
bv tam JJ'OJJróbować szc.zęścia. nv do łask wlaśdciel'kL która 
~Peiwma modystka z Abbevillle uznawa'f.a rf:yibkio kHentld z mi
t<lafa .ie.i oolecemie do jednegio tra i herbem. Wiszystlkie fanta
iz magazynów w PMVŹJU, gdziie zie i pomvs1v wi·elkiei dvikta
'.·te.ż Róża znaila~fa zajęcie. Ma!- toT1ct modvt ~Y f'O'Zkaizami, 
gazy.n. w ikto.rym ]}racow.ała którycll śleoo Siłl\lchal cały 
Róża. posiadait ·licma kiliente'lę świat. Ona to stworzY'la nowy 
~ bogatych: sfer dworskich. tvp kapelusza, który 1J1a pamiat 

Pew·ne.ito l"'a.71U wvSlla·no mlo ke swej pr.ote'ktorki nazwała 
da i fadną oomocnice do sfarej .. czapik~ a la Cha·rtres". iNa
ksieżnei Conti :z giotową, robo- stę.pniP. wvmyślHa ~ławna „ro
ta. Ksieżinej SDO<lobala się nie- be a la Muselman". Nareszci·e 
zwYlkla uroda Róży i po'ieci~.a w r .1774 zainicjowah istną f 
Ja 111a.jbogatszei komecie Fran-1 rewolucję w świecie modv fry ' 
ejj, ksieroe.i Bourbon. a ta zno- .zmię, '.która ·otrzvmafa na·zwę ' 
wu !kiSieżn.ei Chartres. Gdy wre „Go to .iesrt:?''. Do fry:zury tej 

1
szcie mt<>dei krawczyni udałio należal 101hrzvmi 'Dek piór no.- r 
się z 'POillJO'Ca S'W!yich wieLkidh szony na tvle i?:Jowy. Z czasem , 

~·oootektore!k dotnzeć do same- fantazi1a pani Bertin PO·czefa ; 
<go it>r:onu i sporządzić 'k:iillka to-, .przekraczać grnnkę zdrowego l 
a1et dfa Marii Antoniny. kar.ie- roz:sąd:ku. Na glowa-ah kobie- j 
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Królewna maryn 
~ię ~hlubić znów ullroronowa 
na lkilien•tka Józefiną, żOna Na-

1 pol~ona I. 
: Pand Róża Bertin :zmarła w 
; 67 roku żyda w ca~e.i pełni i 
i blaiskiu swej whdzv w nieśmier I tel.nrem królestwie mody. 
I ~-!!!!!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!! 

I Jak w Meksyku 
; dzienniki 
żądają zaległej pre• 

1 numeraty 
! Jest irze.czą ry.zvkowna w 

Me.ksyJrn pozostać dfożnym 
dziennikowi za anonse .Jub pre
numeratę. Gdv dilużnik taki, po 
mimo upomnienfa. nie uiści na
leżytości. ulkiazu.i·e sie w dzien
niku taka ·notatika: ,,Senor X. 
X. ze·chce pofatyli!'ować sie <10 
:iaszego biura i wyrównać 
'' WÓj dfug". 

G&v i to nie oomaga. zamiesz 
.:za dziennik f·C>'tos;rai.ie dtużni' 
~a z podpisem ... T.a bezczelna 
'donomfa należv do skońc.z0-
cgo ło tra. który nie pomnac. 
ka krzvwde wvrzadza dzlen· 
i\:arstwu i literaturze. nie chce 

., żaden dobry sposób ui§cić 
11leg.tei mamei kwotv za pre· 

(ra jej bwa zadecydowa1na. 1 cy-eh poc.zęla budować kuns1z-
1WsizystJkie damv dworu ,poczę- 1 towne budow1e. piętrowe k1oa- ! 
b' sie ubiegać o wz.gliędy kra w ' fiurv orzedstawia.ia•ce pejzaże . 1 

Najmłodsza córka królowej wdowy run. 
ka Ileana zdała w tych dniach egzamin 

nar ki 
mary-

. mmeratę. Prawdopodobnie 
ljrzykra ta afera zakończy sie 
Dołomaniem kośd nieuczciwe· 

' g-o cz.towieka mzez naszyoh u· 
łrzędników admi·nistracyjnych" 

Z klowna 
królem cyrków co z CZBG -: Złoto w morzach · 

- ' Badania chemików już d.ość 

' Z pomiędzy '1.icznej s;ale.rji a- J• k 
meryikańs.kicli 1królów różnych czy I ja przyozdobić mieszkanie be • 

I 

! dawno wvkiryłv. ie woda mor· 
1_• h ' ska zawiera w sobie pewien, 
ti.IC ! nieznaczny zresztą odsetek z.to 

branż wybitne rnie.isce zajmuje 
1 muHi·milUoner, „k·riól cyir'ków'' wydatków 

~~·- ___ ! ta. Ostatnio niemi·ecki u
'WW ,

1
· czonv prnf. Haber odkrvt u-0-

John Ringilii1ng, którego bajecz
, llta fortll!l1.a iest owocem ir'Ównie 

;:;;;;;:;;;;;;;;;~~ to również w wodach szeregu 

· bajeoznej karJerv. Prned sześć . W:oj:n~ i różne kataklizmy, z· z biaki porcelany zakrvwając kim jest dobr.ze. zadsznie i 
dzi.esiędu Laty John Ring-ling, m.ą zw1azane. nauciy.ly nas: żarówkę od dołu. da wał świa- przv.iemnie. i zapomina się o 
dziewietnastoiletm.i wówczas wie'iu wv:rzeczeń. Narzekamy tło mleczne wca.ile przyjemne. tem, że to nie }est świetny 
mloozie.niec, :za.łoży~ do ~·p·ółki z na ~arunki m~eszikainiowe i słu J1est to racze.i zabawne curio- prz.edwoiennv salon. Od kobie
braćmi CV'rik wędrowny, w któ- szrne - że .iednaik niema złe- . sum !11iż rzecz prnktyczrra. bo ty zia:leżv. czv po.trafi stwo
rym sam WYStępował ja!ko g~, c~by na dobre ni.e wyszło, ostatecwie w tym wY·Padkiu rzyć ten miitv entourasr•e. urza
klown. KapiitaJem ·zakla:dowym wiec i w 1vm wvpadikiu skor.zy więcei bY'ło zac·:kodu niż te dzić pokói najsk:riomnie.i1szemi 
przedsdebiorstwa byfo, jak stalyśmv duŻio, m:v - ikobLetyi! go sorawa warta, ale d·owodz'i śriodkami tak esrf:ety.cz·nie, aby 
przyznaj.e sam Ringliing, zale- Potrzeba .łest matka wynalaz- to. że kobiety POtrafia mieć nic nLe razifo ok.a. Widziałam 
dwie 5 dolarów. Po dwudziesto ków, .a że potrzeb jest dużo, wiele ililwenc.H w pr.zvozdobie poikoje. w których byly i u
letniei orncy Rinzlinir by;! już wiięc wynalazki rodzą się Jak niu wne.trza wfasnvm mz.emv mywalnie. i stare szaty, i ,k:Ju-
wtaśdoiefom roi1.nego w calycll grzyby PO deszczu. Nie sztuka I s•łem. fry z różne.mi gra.tarni. bo -
Stanach Z.iedn!Oczonve'h wie~kiie Pielkni.e iu·rzadzić i u.meblować N d 1 ten pokój był jedyny! Złote 

ktl' :kup"','"'1·owe """1·.e1s·zk"·•n1'e,, J·es'l1' ajw zięcznie1sze po e do k' t . . t , , vo cv.rku. Ma.ia.c .ma.iateik. ~i·ng ~"' •n "" p1 • t „ · l rą.ct 1, gus i umie.ie nosc go-
sie ma p1·en1· "•dze. no - i· tro- OP'lSU. 0

• oezywiscie. wsze - d f't d k Hinsr za•CZa't siJruf)lyw.ać większe -. 1-· d · t k s,p10° Y'Ili domu 1>0tra li.V je ·na 
chę gUJs"'u! ZnaC"'"n11'e w11'ń''S".a r"'1ei:ro ,ro z.a.lu serwe v. ma a- b" . .• k .k ~.virki ko,nJkure-ncyjne i w ten k ·• "' '91\. "' ty ii podlusz'ki. w mafych mie- zro 1c ;z nieg-o przemi'tV ąc1· . 

sposób nabvł między 'i:nnemi sztu a natomdas.t wrzadzić z szkani.adh Mżko ,zn.i'knęfo wo- To i owo zasloni1ło sie parawa 
również słvnnv on.gi cy.rk Bar- tvm samym ll?IU~tem jedno ailbo ' ,1 ł ·n,· ,1„.f ~..11,. .• k"l' dwupoko·.i·orw•e mi·eszikanlko. któ g-m.e z :iillwie.ntarza. zastapi v je n'llJ.\.lem. 1ruu rv p11z.vil\..rv10 n
itluma. tworza1c wiiel:kie orized- tapczanv. znacznie esrtetycz- mem, porozwieszało się parę o„ 

rzek europejskich. Przeprowa
dzone przezeń badania zawarto 
ści wody Renu wykazafa obec 
ność złota w ilości 3 tvsiacz
nY'ch mi1lig·rama w każdym 1000 
litrów w.ody. Tr.zv milionowe 
częśd mili-grama złota w litrze 
wody - to .nieskończenie mato 
ale z tvioh czastek przepływają 
cvch w wodzie Renu tworza sie 
w dagu roku wcale poważne 
ilości. P0rof. Haber wvliczvt. że 
or.ze.z Ren oh.ni·e w cią~u se
kundv okofo 2 tysięcv metrów 
sześciennyah wody, a \\·ięc w 
ciagu roku 63.072.000.000 me
trów sześciennvich. zawiera.ia
·cych wcafo pokaźna ifość. bo 
200 k1łogramów ztrota. 

w SilWłM 
sięhiorstwa cy:rtkowe. zatmd- re musi .mstą;pić i j.adalnv i isa ni.ejsZie i wygodnie.is.ze, mające braz:ków. na tapczanie uboży.to 
JJ..iając z.górą 1 ·i Pół tysia·ca per !on i gabinet i S'Y•Piafov. pr;iytem szersza s1rnlę zaistoso stosv Poduszek. porobiony1oh 
so-nelu. Ostatni• Ring.ling nabyil Roztropna giospodvni namię- wania. W pokoju. !który sJuży ze st.ary.eh sukien balowych: Chwila śmiecht.. 
z.nowu nięć wielkich cwków, tać powi·nna. że trzeba sie do- iednocześnie do przv.imowania skrawlktów lamv i aiksamitu i 
miedzv innemi znanv cvrk lia- brze n amvśleć, zanim sie coś gośd. ta,pczan i est jego podsta zł()tycih lmrone1k· Jakiś tani wa - Czemu oa:n pozostawia na 
··· ··• be:ik - Walfa,ce. Pnedsię- wvrzuci. wszvistk10 bowiem do wa i ozdobą. Przv'krvwa go z·onik ze śfrcznvieh wyrobów lu biurlku po kilka pensów? 
biorstwo iegt0 zatrudnia obec· czegoś się przydaje. Na wv•sta s·ie ·czemś ma:lowniczem, roz- dowvcli. nare kwiatków. łasne - Mam nowego urzędnika i 
nie oikoto 7000 os6b i prz·edsta wie gospodarstwa kobiecego rzuca rsie dużo. jakna.iwiecej firanki. .. Ooś. cz.eiro sienie moż chce SP~awdzić. czv iest u·czci· 
,wia wartość kilkuset mljonów we Francii widziałam klosz do poduszek. stawia orzed nim ni- na na•uc1zyć, a co iest w.rodzone wy. 
do·Ia.rów. lampy wiszacej„. z po- siki st10Nk, p:olkiry:ty serwetka kobietom i fo w dużej mierze - No. to iuż lePi·ei bvłobv Z" 
wwwaow;;nn •wwm k:rywy od w a z y: W zrobiona 7, kolorowego jedwa- 1kobietom vols:kim: talent urzą- stawić z pięć funtów szterlin-

c t 
. . Ili I pokryciu w v"w1iercone były biu. Na s.toHczku podai,e się dz•enia .te~o mitego chez soi, gów. 

ZY aJCle „ \ trzv dziunki. nrzez które. prze czarna kawę. lampa nrzykry ta l gdi.Ie każdemu ' J)lowinno być - E, nie. Nie chcę ryzykJ· 
GŁOS POLSKr'• w leczo n~ trzv lańcuchv. W I kolorowym abażurem rzuca mi dobrze. łwać. Sambvm sie skusił na pier 

• • ten sposob umocowany. klosz te, lagiodne świati·o i wiszyst- H. N. fUIIltów. 
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NOWE OBLICZE RADJOFONJI 

w Polsce ' • ~ . '.t. • ~. ' li '. • ~ •• o( 

Wobec rozpoczęcia przez stacj.i centTatlnej, pracować bę- wie najwJększe miasto w Pol- szyC!h ws'kaJZań radjot.echni!k;i.. 
„Polskie Radjo" prac nad reali i dzi,e w stolicy równid i obec- sce. No i wreszcie, aparatura Jedynie tyilko stacja katowicka 
·zacją wielkiego planu rozsze- na stacja warszawska, która stacji kraikowsikiiej wstanie pozostanie bez zmiany, jako 
rzenia si·e.ci po.lskich stacyj na- ulegnie moderniizacji .i obsłuig·i- przerobiona w myśl najnow- stacja rozporządzająca dosta-
dawczych, prz.edstawidel pra- wać będzie stolicę oraz ie.i naj- e e fM4!\ " =uw+ :a: 1 

sy udat się do naczelnego dy- bliższe ok<JlHoe, dzięki czemu 
rektora „Polskiego Rad1a" p. prograany tej stacji przystoso
Zy.grnunta Chamca:, w celu uzy wane będą do gustów i wymo
s-kania u źródła szcz.egółowych gów słuchacza miejskiego. 
i ścisJych info.rmacyi na ten - A jak się p.rzedsta wfa 
tak interesujący wszystkich te sprawa budowy stacji w in
mat. Jak z poniższej r.o.zmowy nych miastach? 
wynika „Polskie Radjo" zamie - Bud.owa stacji we LWo
rza w przeciągu zaledwie jed- w1ie Z<l·Stanie r<>z.poczęta na
nego roku z.mienić cailkowioie tychmiast po przeprowadzeniu 
oblicze radjofonii pols1kiej. w magistracie lwowS!kim for- ! 

- Zanim zap-0znam pana z maln<>ści, związanyich ze siprze J 
·naszymi planami - ro.zpoczy- dażą nam mi·ejsikiegc gruntu l 
na rozmowę dyr. Chamiec - pod stację. Lwów otrzyma iuż I 
muszę na wstępie stwierdzić, w lipcu roku przyszłego nowo- !I 

iż rozpoczęde prac przy budo- czesną stacię o mocy 16 K· W. 
wie nowych stacyj nada w- - Cey sifa ni~da wcza in- r 
czych nie mogłoby nasta,pić nych prowincjonalny.eh stacyi! : 
tak szybko, gdyby nie nadzwy r:ada wczyoh zostan-ie zwiększo 
czaj przychytlne ustosunkowa- na? 
nie się do radiofonii polskiej i I - Oczywiście. Przedewszy
·.Polskie.go Radja" naszyah l stkiem Wi1Ino zamiast stacji 
władz. Talk ministerstwo poczt I obecnej otrzyma w październi
i tel:eg.rafów a przedewszyst- ku roku przysz·ł1ego ta!ką sam<i · 
kie pan min. Boerne, i~k mini- Jak Lwów, nową 16 K. W. sta- i 
sterstw.o przemystu i handlu cję nadawczą. Obecna st~cja ' 
oraz skarbu przez szybką de- wHeńska, której apa·ratu,ra zo- ; 
cyzję spraw zasadniczych dla stanie uleipszona, będzie prze
r<>zwoiu radjofonji umożliwł~y niesiona do Torunia· Z innych 

Aktorka filmowa i lotnik 

natych:niastowe prziystąpieni·e miast prow\tc~. otrzyma . Greta Garbo w towarzystwie bohaterskiego lotnika Lundbergha, 
do robot. własną nową stac1ę nadawczą.który swego czasu uratował Nobilego, w swym pałacu w Hol-

tecziną mocą. Jak panom za
pewne w>iadom<>, stacja kat<>-: 
wicka należY do Jednej z naj
lepszych w Emopie i ma od
biór doskonały, dziięki czemu 
zjednala sobie tY1Siące słucha
czy poza gira.nicami kraju. 

I jeszc~ jedno bradzo waż
ne posuni,ęcie. · Oto uruchamia
my w Warszawiie w stycmiu 
roku przyszłego ProwilZOI'YCZ
ną stację, która do czasu otwar 
cia stacii centralnej umożliwi 
w Warszawie doskona'ły od
biór detektorowy na antenę 

wewnętrzną. Bardzo to bardzo 
duże udogodnienie dła .posia
daczy aparatów detektoro
wych w st<>łicy. 

Toby byfo w ogólnych zary
sach wszY'Stko, ro dotyczy na
szego planu roziszerzenia sieoi 
stacyj nadawczyoh. Równoleg
le z temi pracami podjęta zo
stała reorganiucja rprognmów 
w kierunku ich ożyiwienla i 
zaktuaUzowanfa. O tern może 
iednak pom6wimy iJttn.ym ra
zem, gdyż ie.st to kwestia z.byt 
ważna i zasługuje na obszer
niejsze omówienie. (Jot.) 

Długie, czy krótkie 
sukienki? . J k . 

1 
Łódź, iako drugie PO W arsza- lywood. O boje są, iak wiadomo, szwedami. 

. - a a Jest wytycz.na panu ' · I Na wieczorze, w;ydaoym z 
„Polskdego Radja '? - rzu<:a- racji zainaugurowama llTZed-

my py.tanie. J k t I T•t • '' stawień w śwłeżO w;ystawio-

: - Myślą przewodnią nasze- a za oną '' ·1 anie ~=Y~a i~~l:-~t~!roPt 
go planu - odpowiada dyir · ga!l:le liczba kirótkioh sukien 
·Chamiec - jest po;krycie moż- Wspomnienia o największej katastrofie, która dala damslcioh mogła bvć ooracho-
1.iwie całego kralu dobrym od- temat do wielkiego filmu dźwiękowego „Atlantic" wana na palcach. Wieozór ten 
bi.o.rem detektorowym. Wtedy byJ zarazem niejako trvunrlem 

W kwietniu 1912 r. opu§oil I - To n~c - otarHśmv się tvl l trwata tak dług0, dopóki ostat długiiej sukna nad k·rótika. a 
radJo będz.ie dostępne dtla wszy ,,Titanic'' port w LiverpooI·u. <.ko o bok lodowca! j nia łódź nie z ·e>stała ovusz.czooa także syJwet:kd o liniach wy·raź 
stikioh, za pośrednictwem ma- Po sz~ściu dniach spoko.mej j I wszysicv odetchn~li z ul~ą· wzez marvn~rzy na morze. nie zaokragilonytCh. Jedna z 

· rego ł taniego aparatu detekto- podrózy, wrządzono na pokił:a- 1 Pod·cza.s tego do kabmy radJo- Na pokładzie pozostafo 1600 pięknych uczestniczek balu u
. rowego. Dążąc w}'rkwale do dziie olbrzvmi hucznv bal dla '. telegirafistv ud<l!l się uśmlechnię osób. Ni·e bvł'<> dla nich iuż żad rządzila się pr.ziy:tem barclz-0 
'tego celu, uruchamiamy w pasażerów oi·erwsze.i tk1asv. w . tv isooki<>.iinY kapitan Smith. neg·o r~t~1lm, ka*"1y wi'e<l.zial spryt:niie. abv oozod:zić wvma-

. oalairlll!i bvlo g-wamo i ,rojno, w I Bądźcie panowie g.o.towi, gd'Y o, tem ze iest zsrub1onv. Kapitan g-ania nowei modv z .orzvzw.y
grudniu roku przyszłego potęż bairze ookały z hukiem korki trzeba be<lziie wysyłać sv.srnalv z~~oma,~zi~ oc.kiestre na D?kla: ·czajel1!iami sta:rej. Miała miano. na centralną stację w Warsria- od szamp.aina. Na mdedzy.J}Oikla- afarmowe. dZI•e, 1która .~ta ~ta~o ang1~l~ki wiicie na sobie wspaniała dluga 
wile o sile 120 K· w. energji w ~·ziie„ na którym byJ·~ 880 pasa- OIJ.a,j teliegiraifiścii. bohaterscy hynnn: B~~~]. Cie~Ie, Boze . I szate. którei soodniczka sie~
aotenie ł 600 K. W. energii J)ier rerow rnzilegałv s1.ę wesołe do ostantiei chwili nucili w . Poz.os~li soiewailii swa ostat la z.iemi. pozostawiajac wJdoc2 
wotuej. Olbrzym radjowy p0- śpiie~w jęzY_ka~: !<>sYjskim, śwdat Dierwszv syg,nał: ithlą modhtwę· . nv 7.aledwle obcasik oant<>fel-
-=-..a-ć 1..~"""1L.. zaei~g ..a~ .... •·,to_,, ~ w·ki_lmoslom. anguelsildm ~ n>iemiec- C Q U D <Co . ~.1 W łodziaah :ratunkowiyoh w10 ka. Ale zaróW1no sp6dniczka. 
- ~ "' \n;lu;ia ,..- , - ·) • • • mo Cl'lll'CllUY slowali ~ra·c~ko~o ~rvnair~~ jak sitaniJk soorzadzione bvlY ze 
wy od 400 do 450 klm. Prócz I K~P'.itain Smi&, mełdował d'.ł111gor!. S~ieszd~ z pa.mocą bv io<l~ah~, s:.e 1atkna.lbardz1eJ złotej koronki, najdoskonale~ 

ł S'W\Y'l1l oifoel'()m: rnehezD1eczenstwo · od .,Tt•tan.11c.a · . . . pr.ze.irzvstej, tak. że najwyraz· 
!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!! - Znaidttiemv sie PTZ'Y Cap - s. o. s. ! toniemiyi! , .o god~1me dT'llgtleJ dWradzie- nii•ei .zarvsow.vwala siie ood nia 

Race w okolicy gór Iodowrvcih. Lecz. niestety, na ratun~ scaa ł·odz1.e ~vilv oddalone o~ o- .króduteńka st>6d11Ji.czka. sięga· 

Do czego służy 
telefon? 

)ecrz stosownie do rozika~u pre bylo :i!Ui zbyt p6źno. bętu o 1a;klie trz.vsta metirow· jąca za.ledwie do łrolan 
z'Vdenta llinji. Bruoe Ismay'a, Pót god.zilJw oo o-Ołnocv !)adł Aż do tego czasu oklret był tył "'° · 
musimv1 za wszellka cene utrzy !I'Ozikaz: ko lekko oochvlony ku porzodo- c· k 
mać osiagnieta szybkość. - Wszrysoy oasażel'()wie na wd. Nagle ak!ręt przechylił się Je awy 

w twn momencie Pierwszy pok.lad! rap.townie. woda zalała maszy corpus delicti" 
Że ~stnieją ludz,ie. 20towi za oficer. Mindloc:k, stojący na oo- W Danicmvm strachu irzuclli ny, .iednia detooaic.ia daiła sie słv " 

pfa.cić 100.000 zt z.a rzadka moście :kapita·ńsk.im otrz.iymat się st'łioczem iudzie do łodzi ira- szeć za dmg-ą. wszystkie świa zdrady 
Oikaz psa czYStei rasv. można sygnal z booianiiero gniazda: turnc<>wydh, iktóre jiedn:aJk mo- t!la zai~astv, ofomienie zaczęły 

, .ieszcze uwienzvć wobec ro.z- Góra 1'odowa na ~dioilru! Zdą gil.y z ledwości? oomieścić bucllać z p0k1adu i nagile potęż Pewna dama węgierska v. 
rzutności i meiliczenda sie z ża w rownei lin.iii w ik!ieruniku ·CZ'W'alr'ta cześć wszYstlkioh va- ne cielsko okirętu ·zanurzyło się mfoście Arad udała sie do le· 
oiernie<lzmi m.itliairderów ame- o.krętu W odileglości około 300 sażer6w . .P!rzied każda Io.cizią Drzoclem zupełnie w g~ębinę k:arza chorób skórnych. aby 
rYkańsk.ich, oozwalają1cyoh so- metrów. stalo d:wooh ofioerów z doby- wód. Słychać jleszcze bvło roz usunąl rej .• małv defekt na nio· 

\ hi.e na na.idz;i.wacz.niejsze wv- Gdy na ·roZlkia.2 kaDitana. za.ia tymi irewoilwerami oaiczldwe krzyki tvch. którzy dize". Dermatolog skonstato· 
br'y(ki. Abv jedtna:k ,Jniteres" te- ś.nia!v reftektorv. ujrzano ol- - ~obietv i dzieci naprzód! na P'<>wierzchni Iodowatyoh fal waot że owvm „defektem" byl 
go r<>dizaju móg'ł być ub~ty brzymia górę, szerokości oik'?'" i- padł :now1Y rr?zik.az. . v.:aikzyili rozp.aicz1liwie o s~ve tv I au tog-ran: młode2"·o i el.eganckJe 

'-Przez telefon transatlanityclci- ło stu metrów. Była ona o WJJe Okiret uochiy;ld się znaczni1e c~e. ootem wszvstko umtllclo. g-o ban1k1era w Aradme. który 
·ro już mieży do rzędu Drawdzi 11:e bli:bej, niż t<> się z początlm ku mzod'Ow-i. „Tiitanic" sp.oczywa jesz.cze utrwali~ za.porno.cą roztworu 
~h CUTio.sów. Otóż w tyoh wv<lawalo. Zaledwie oficer do- Gdv kobietv i dz.ieci zajęły dziś na głębolkości 300 metrów chemicznego [)Odpis swói na 
dniach Amervlkaniin z Shrews- tiktnaJ steru. gdiv ootężnv 0ik1ret mi.etisca w lod'zfadh ratunko- z.a.5 1635 osób znalazfo śmierć lewei łvdce damY. Plv.n prze· 
buriy w stanile Massachiusets, z.adrial w pas.adach - rozległ WiVCh pozostał'V jeszcze tylko w naistraszn.ie.isze.i ze wszvst- palit skóre i oodpis Pomimo u· 
mr. Gage, :nabyt prze:z telefon si.ę ogłuszający hu1k - to pod- trzv dla meż.czyz1n. Aż do tej kicll znanvich kat.astro·f mor- żywania wszelkie.g-o rodzaju 

; transatlanityaki w ciag.u trzy- staw.a lodowca. zanurz<>ina w chwiili dyscrolina zostałia za- s~ah. wvwabiań. pozostał nazjupet· 
! minutowej rnzm{'}WV Psa goń- j wod'Zli.e. ude·rzyłia swa ooteżna chow.ana. 1.ecz gdy uJrza:no .iak Towar.zvstwia asekiuracy.jne nie i wvraźnv. Mąż. sp·ostrzeg!· 
,czeg-o, będąicegio wlasnościa .iu.mosa w bok okrętu. Ptrezyident ldn.~i Bruce lsmay wvDlaeiiły tv.tufom odsz'kodo- sq;,y .. defetkoi:k". zwróc.it sie do 
•bilera z Londv.nu, mr· Turne·r'.a W olbrzymij, otwór. w okrę- nierwszv zaia~ mieJsce z.e swy- , wania 47 miłJ<>nów fUlnf.ów szt. adw<>kata z żadaniem nrzeor-0 
i wabiącego sie „P.in". Aby po de za:częla wdzie1r.ać sie w0<la. mi o:rzv;aciólmi„ r.ozpęta!a się zaś przeciw wiinnvun lekk·omyś'l wadzenia rozwodu. Okaza!'c 
zostać w stvlu ultramoderniz- W salonach i w sali balowej , istna burza. Z nożami i r·ew-01- ne~rn p.ośpiechu i niedostatecz- się że niep.odob iel1stwem .:est 
mu. odbedzie .. Pin" prawdopo- p·owstar pop.!o.oh. lecz oHcero-l w erami w r. k „eh t0irowano so ne~o zaooatrzeni·a okrętu w to dla· dermatolo~a na wet usunąć 
dobni·e oodTóż do swo,ieg-o no- wie z uśmiechem na ustach u- ; bie DO trupaic.i1 drogę do szalup, <lzie ratunJwwe wdrożono or<>- znak. którv pozostanie .iako 

, we~o ~la§ciciela. najnowszym soaikaial1i orzerażonvoh pasażej· w k!ó. 2h nn.1\lladano ostatnią ces zakończonv surowymi wy- wiecz,ne iu~ .!. niezaprzeczone 
angi1elskńm z.epool:i.nem. ~ów. nadz11e.ie. StrasZ1Tia ta. wafilra rokami. „dOrpus delicti . 
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O krachu giełdowym w Ame ycel 
Jego przyczyny i ewentual e skutki 

WALU TV 
Katastrofa1!ny krach głeldo-

1
1 nios.lv na gietdzLe nałwJeksze Skutki krnchiu gheld.vwego i nainsowei i goswdairczej w Sta 

wv ·i ])ie.ndężnv. którego tere- stratv kursowe. Rów.nrocześnie ' wkrótoe dalv się odczuć. Prze I nach Zj,ednoczonvch może być H 1 d 
nem były ostatnio Stanv Zje- .iall< wspomnian<0, zniż'ka '.lie ' dewszvst1kiem dolar ule,ga zn _ ż powitane mzez nas ied•ynie ·z Lin~~da4;.~~6~ 4SAS-ł/2_ . , 

dnoczone. n_ie PU"ZYiSzedt cał- osz,czę~la i g'iield towa.ro- ce w stosunku do dewiz euro- ! zadowioleniem. Zwiastu je ono 
!klem nliesD'Od,zJewooie. Już ikirl- wyich· Baweł•nra strad.ta 2 dola pejskLch w stopniu wystarcza- ! nadejście nowego okresu w '.'Jo4;y59Jor~3·:.iga;, 
kak:rotnte 0Cz·e00ilw.ano. że nie- ry n.a ba·Li, zboże 12 centów. iącvm do rozpoczecia n.rzvwo- 1 ksztattowan iu się svtua:cj.j pie- p 35 2 
ruonnalne sto·sunlki, j.a'ki1e zapa- ka•ucz.uk S·Dadl o 20 punktów. zu ame•rvkańs.ldego zl1ota do · n-ięż.nei na rynkach światowych aryz .I 
nowa]y od IPCW002"0 czasu w NO'Wsze wj,aidomości "lJ g,ieł- '.Eur•Opy. Równocześnie stop.a . Powrót amerytki łaiko wJeL.l(ie- ~~~~c;~·:\72.76 
dzied!zdniie obrotów gieldo·- dv rnofW'Ojors.kiiei wslkazują na procentowa za t. zw. „Callmo- j gio •kredytodawcv przv 1równ<>- Włochy 46.70 
\Vly'Cb, .f ip!enireżinvch St. Zjed- wielkie napięcie nadal utrZ?- ney" rozpoczefa spadać. Mo- I czesnem wystąpieniu nowych Wiedeń 125.33 
noczonvd1. a taikie ou.częśd w muia·ce się na tei 2'ieldzie prny me·nta1lnie również rozpo.cząl : wie.!k·ch bankierów świata. do Ogólny obrót na dewizy 
żyredu R'OSP'Odaircz.em. muszą Tównoczesnem .i·ednak zmnie,i- 1 sie odpływ kapita•lów do 'Eu ro- j iakich ~ becnie przedewszy- b mały Te d c· dl 
u1ec sanacji w drodze jak!e- s~en.iu siię globalnej Llości j DY mmzód w f10irmie powrotu I s tkiem należy zaliczyć Firancję l~t eur;pejs~c~n J~ze:ai;f~ 
goś ~wa:ttiowne~o WiStr.zasu. ·sorzedażv. Wydaje si·ę. iż I :k1rótkoteirminowy;ch pożyczek. DOz'waJa oczek iwać stopn1owe- słabsze. 
Prz.e'Y•idtvwanfa te jednak za- WaH Street pragni.e obecn1e udziel<>nY'Cih swego czasu Ame I );o upJvnnienia europejskich Dolar golówkowv w obro 
Woid•zi~v. a wvbuiat:a. do ost~- szeregu dni spork·oJnyoh. z illo- . 1rvce przez państwa europe.i- 1 rynkó"v oienieżnv.ch które win tach pozagiełdo .vych 8 894 
te~y.ch zda:wafo się, grnmc ścia SP1rzed1a1ży nie przekracza ski.e, później zaś doplyw ten od no również ob .iąć Po1 s.kę ,iako l Rubel złoty _ 4 63 · · 
spekulacja giiełdow.a o:raz p:rze ja,reą 3 miU. paipierów dzie·nirJ;e; bywać sfo będ z ie w 1ei form:e I kraj ni ezbędnie pot1rzebujący Gram czystego · zł~la _ 
rost a1I«:Jd . t>rodUI~yjnei o!kazy- aż do czasu. kd.edv flurktuc,iami ·C'O orved ro'ldem. to iest w no- . kapitałów zag-ranicznych a rów 5. 9244, 
wałv wueksza. niz o.czeki wan~ kursów zacznie rzadzi.~ fok- ! staeii trwalv•cih lokat kapiitafo- · nocześnie stanowia·cv niezwvk 
odPl?·rno~Ć· Nre P?mag-ata ary.,i tyczne kszta!towanie się mo-1 wvch. . . 

1
1e dla l·ckat korzvstnv teren. _..6 ma IE „„ 

aikqa ~nterwencyma sfeir orf1- mentów giosoodarczych· Przywrócenie rr-ównowag-i f1- • ,... ..,. -.• 
cjaslnyc.h, na ~letdach amerv- · 
kańskich. ;ooJeg-a_iaca na restJrvtk 7 proc. poi stabilizacyjna 

c,łacll kiredytowvoh na cele! · 
88550pr~~. P;~~~fw. poi. pre-

~=:~= %,~;~'°~r~~i:Niemiecko-polska umowa likwidacyjna mj owa clolarowa 65.oo -
~OS'V wzestirogi, U!karujące t ł d 1. •t . ł t . W . 64,25-63.50 
się ze wszech stron. Soeiklulan- ZOS a a e IDI ywn1e za a WIODa W arszaw1e 4 proc. poi. inwestycyjna 
, kiańslkiik:b wśród k ó ll7.00 ·- 116.75 - 117.50 

::h a~::~n; moc~nt ~tanio.'w\- STANOWI ONA WSTĘP DO ZAWARCIA 6 
proc. poi. dolarowa 

łY szerokie m.asv publiicznoś01., 81.00 - (w proc.); 

~~~a~;~~~~~ ~~~uk~i:- TRAKT A TU HAND. WEGO 10~?5oP(~cpri~J;· kolejowa 
w oail)l.erów wartosc1owvdi · 5 proc. L. Z. m. War-

znacinN: IPOwY·iei ich realnej/ Wpiątekzostałapodpisanaw'postanowily załatwić jednocześ- 1 za ~ Polskę, jak i Jsz~wyr:cl.;:>Z m Warsza-
wiairtośoi. . Warszawie umowa likwidacyjna ! nie szereg dalszych dotychczas Ni 1 pretensyj finan I wy /s 75·_59 ÓO · 

Szalowi . st>elkutl?cYJn~m~ to- polsko - niemiecka. Ze strony I nieuregulowanych spraw: i so' równo wynikają- 1 ' · 
wanryszvło ~ ZJaW11•si~o, 1 rządu polskiego podpisał urno- \ a) w kwestji spornego obywa-

1 
cyi samych rządów, I 4 • C I 

sta·n-~w!lące ~e'ka.d czę~i..~- · wę minister spraw zagranicz- telstwa (zawiłej przed Radą Li- ja1 t , q 

I 

W? :1e.11:0 ~~?ze 1 usprawu.edh-\ n~ch .August Zaleski, ze strony gii Narodów w mvśl decyzji z 15 j . ' kwidacyjnej ist- -i----s::mo-
Wie.nde. Z1aW11~ to. ~ nie I Niemiec poseł Rzeszy w .War- czerwca 1929 roku), oba rządy ma J pewnego stop- · Bank Polski 164.00-165.00 I 
zwvik!v !:ozwó1 o·rodwkc.i1 a.J!le- szawie Ulrych Rauscher. uzgodniły dalszy tryb postępo- : nia l. Rząd niemiec Siła i Swiatło 107.00 
:v;kans\kiv1e ]]Od ~·ględ-em 'lo-1 W związku z powyższem M, J wania, który zapewni polubow- ; ki i 1wno planu Da- Węgiel 67.50 
~1'0w.vm. '!"ZWÓJ priie'kir.acz~- S. Z. komunikuje: W toku obrad I ne załatwienie tej sprawy. . ves< 1ga obowiązany LilpOf>p 27.50 
Jący W nte~.tórych .dz1edz.1- w Paryżu w komisji utworzonej I b) Rząd polski ze swej strony 1 był 1 świadczeń w Starachowice 22.00- . '" " ' 
,nach nirodpkc.ll. mac.zme z.a.po- i dla działu IX planu Younga, , zawiadomił rząd Rzeszy, iż po- tych nawach za war-, . 
tirzebowame na w.ew~ętrznych ! „Likwidacja przeszłości" dysku-! stanowił nie korzystać z dotych 

1 
tych nie obejmował •••••.-.Aaa„. 

rynkacll zbytu; I tut:al w~kazy towane były w ostatnich tygod- ' czas przysługującego mu prawa on i: 1ansowych po1- WVWWV . 
w.ano na mebezp1iecze.nstwa niach zlecenia zawarte w tym odkupu, odn-ośnie do osad ren- 1 skicł zaś nie zrezy-
g-rożaee ze strony sta~eJ nad- planie, dotyczące wzajemnego towych w wypadkach dziedzi- l gno\\ . . .. „~.u11 swojem ani Plenarne zebranie 
ProcLu11QcjL zw'tasz.cza. że wo- zrzeczenia się pretensyj finan- czenia przez spadkobierców pier l też swvch obvwateli z szereg'U 
bee oorn:z ba.rdzi,ej ;pirote~cjo.~?- sówych polsko - niemieckich, o- wszego i drugiego stopnia, o ile ; pretensyj pieniężnych, jako to: izby 
Listv-cz.neli Polit'Ylki ce'~neJ UnJ~, raz zaprzestanie likwidacji mie nie byli oni karani. I dopłaty likwidacyjnej, anulowa- przemysłowo. handłow•} 

amernkańs'kli:e. stairałv s~ę bee trudności jakie powstały w relllt Baue•rbankowi w Gdań- I i t. d. W czwartek, dnia 7 listopada 
państwa. dlJnłt)IOrtuiace towairy nia niemieckiego w Polsce. Wo- 1 cJ Sporna sprawa odstąpienia . nia kolon:stów, Chorzowa i t. d. ~ 

:vszełkiemi śr-0d1kami utrudtn1ć Paryżu przy .01:iawianiu powyż- sku prz~z. rząd nie~iecki, zosta 1 _Niejasność 9-g? p~k~u plan? r. b. o godzinie 17-ej odbędzie 
icll przvw?z szych ~agadmen, oba rząd~ po- , ła rowniez załatw10n~, prz:r- -Younga oraz wyiaśmeme komi- się w lokalu towarzystwa kredy 

Ollbr:zvm1e obroty spekuila- stanowiły w drodze bezposred- ł czem rząd Rzeszy przyiął na sie sji rokującej w Paryżu zadecy- towego m. Łodzi przy ul. Pomor 
cyj.ne <>.raz i1nte11svwny .woceis nich rokowań dyplomatycznychłbie wszelkie ewentualne preten,łdo~ało ostatecznie o konieczna skiej 21 plenarne zebranie izby 
gosp·o<lairczy wymag-a·ty tak . dążyć do załatwienia tych sje tego. banku. . . ' ści bezpośrednich rozmów po- 1 przemysłowo - handlowej z ti~-
wieLkich środlków obrro1towvch, · spraw. ~owyzsze ~orozumieme kła- między rządami, owocem czego ':c!''Ll!' acvm porząd1kiem obrad: 
że St Zjedrnocz<>ne które j·esz- Rokowania powyższe dopro- dzie kres wzaiemnym roszcze- · i· est zawarty ostatnio układ idą I 1 p · · t k ł p" · · · · f l" · • ! . rzyJ ęcie pro o u u z o-
SZ~ rok temu hyhn glowmem wadziły ~ d.niu 31 paź~zi~rnika morn mansowym ora.z icznym c~ po myśli. zasadniczego. stano .t.przedniego plenarnego zebrania . . 
zrodłem ,kredytów dla oaleg·o do podpisama porozunuema, na procesom, toc.ząc)'.'m się o~ sze- w1ska Polski. W układzie tym• . . . 
śwfata, 111ietyillko że stopniowo skutek którego rząd niemiecki regu !at. Os1ąg~11ę~y ~ymk r~- zostały wzajemne renuncjacje I · ~·. Sprawozdame z działalno
zaorzestalv i>CJh udz.i:el~miia.. at.e z:zeka się d~finitywnie w~ze1: kowan przyczyni si~ mechy~me wszelki~~ pretensyj,. a .wię~ i sc1 izby za okres od 5 czerwca 
rozipoczę{y wycofiywac kiredv- kich pretensy1 tak Rzeszy, 1ak i wydatme do dalsze) normahza- pretens11 obywateli memieck1ch j r. b. 
ty k:ro1t1k-0te1nmmow·e. a naw:et jej obywateli w stosunku do Pol oji roiwo.ilU, sto.sun~ów pomię- do rządu polskiego usunięte, sta c 3. Reasumcja uchwały, doty-
a:bsorbować J)IOW:ażne Ho1ści Ka ski. Równocześnie rząd polski dzv <>bu panstwaim'.1. ~ nowiąc poważny krok naprzód l czącej poprawki do § 32 ustęp 2 
pitalów europejsikich. stosując się do zaleceń planu l . * .*. ~. . I w, kierunku n.or~aliz.acji stosun 1. drugiej cz~ści stat~tu.w kierun-

Katastr~falne ~alamainie na Younga zrezygnował z docho- ~ Powyzszy oficialny komum- kow polsko-niemieckich. 1 ku nadama temuz pierwotnego 
giieldach pieniężnyieh. !któremu dzendia swoirch ['()·szczeń natury kat ministerstwa spraw zagrani- I Zawarty układ staje się zara- brzmienia oraz uchwalenia zmia 
towarzyszy również zalrama- finansowej zarówno państwo- c:ony•clh nakZv dodać: ' zem ważkim czynnikiem konso- ny § 13 punkt 3. 
nie na i!iieMaClh. towa.rowvd1 wych, jak i obywateli w stosun- Podpisanie umowy likwidacyj lidacji gospodarczo - finansowej 4. Przyjęcie en bloc II częś~i 
przyhra~o taJk wważne roz.ll!ia ku do Rzeszy, .oraz zgo.dzi.ł ~ę ne.i nol~11<0-niemi1eck1ie.i .ieąt ak- śr~dko":ej Europ~. Jeżeli ~wie: statutu w trzeciem czytaniu . 
.ry, iż mowv bvć nie moze, na zaprzestanie dalsze) hkwi- tern panstwowym, pos1ada1ącym 1 dzimy, ze zawarcie powyzszeJ . . . 
byśmv stalrl w obliczu ,przejś- dacji mienia niemieckiego w Pol poważne znaczenie zarówno dla umowy stanowi poważny krok 5. ~~~~gl~me. budzetu kiz?~ 
oiiQ'Wej zni'żki, spowodowanej sce. Oba rządy postanowiły rozwoju stosunków pomiędzy ~ naprzód w kierunku nonnaliza- na ro . 1 zmiana wyso .osci 
momentami speikul.areyjnemi. przystąpić niezwłocznie do ro- Niemcami a Polską, jak i dla li cji stosunków polsko-niemiec- o~łat, j0}:>iera~ych na rz~lz iz.b.-y 
Przyczyną jest pOJ)rOtS!ll całko kowań w sprawie zwin~ęcia ro.ie I całokształtu sp.raw . gospoda~- kic.h, to i~ tego względu.' iż zna~ . 0 po 

1 
an n~ ~:vary, po egaią-

wite :zwiclmteciie równowag-i szanego trybunału roz1emczego ~ czyoh w powoJenneu :Europie duiemy się w przedednm podpi I ce reg a~en a~J 1• • _. 

fJna'llSOWe.i [• giospodaoczej .~uż polsko-niemieckiego w Paryżu; I środkowej .. Za:warta obe~ie ~- ~ sania również traktatu handlo- I . 6. Udziele~ie. ~la prezydp.~~ 
od dłuższe~ czasu siilne na·d- Ponadto oba rządy zgodme mowa obe1mu1e zrzeczeme się i wego. izby . up~wazmema, V: sprawie 
wYreżonej. nabyCia meruchomosc1 (gmachu 

K 
. ewent. placu dla izby). 

atastrofa ·ropioczeiłia się w , . .. , . . . 
dniiu 23 ub. mies. i wb·ótce D I d k I o . . k rt In eh zarczek 7. Wy~or ko~isp rewizyrne1 p1rzerodZliła sie w pa.nike. W a szy spa e : gran1czen1e wa a y . I w skł~dzie ,s. osob (§ -31, .punkt 
ciągu ietdnego dniLa w Nowym ' na poczet podatku obrotowego 3 11-eJ częsci ~tatt~tu). 
Jorku P'!"zeszło 13 mil}onów czerWODCa , Dnia 31 ub. m. izba Przemy- w roku bieżącym wykazuje 8. Wolne wnioski. 
akcyj zmien:ilo właścioi,eli. a Od tv·gocLniia tirwa w .Rosji So słowo - Handlowa w Łodzi wy- zmme1szenie w porównaniu z 
straty. swwodowa'lle zmiżika w w~eckiei ~ważny spadek Jm_r-l d~l~gował~ sl"'.'o~ch. przedstawi- rokiem u~iegłym. . . 
ciągu 2 dni ·obliczają w samvm Sill czerwone.a. W P1rze1iczenrru l cieli do łodzkieJ izby skarbo- W wymku powyzsze1 konfe
ty.l1k10 Nowym JQI'llm na 5 mil- na walutę JJIOlSik:a, wart'O'ŚĆ czer wej, którzy na specjalnej konfe rencji p. prezes, podzielając sta 
jardów doł!.airów, nłe Licząc Chi wońca w MoSrkwiie dochodzi I rencji u p. prezesa izby skarbo l nowisko izby przemysłowo-han 
ca~o. Sa:n Frr.ancisco i i.nnvch zalcdwi,e d·o 13 zł. Przyczyna wej zwrócili uwagę na koniecz- 1~ dlowej, oświadczył, że zgłoszo
g.iełd amerykańsld'c.h, Rozg-o.rv spadku t·kwi w •O P'orze dl·o- ność ściślejszego niż dotychczas ne w tej sprawie podania płat
czenie g-rajarcvc·h na giieJd,: ie I oów, którzv mimo surowych przestrzegania przez urzędy I ników będą poddane ponowne
byłto tak w.ieltkie, że w ladze I kar o<lmawia.ia sprzedaży zbo skarbowe zarządzenia minister- mu rozpatrzeniu, przyczem wy
ame:ryk~ński·~ . postawiły oo- 1 ż.a. za sowiecką w.alute .. doma- slwa skarbu w sprawie ograni- żej wspomniane zarządzenie mi 
stemnk1 poltcyJne prrzcd gma- 1 r.;aJąc się da v·:nv·ch carsbch rub czania kwartalnych zaliczek na nisterstwa skarbu zastosowane 
chami na.iwiekszych towa-

1 
Ii zlotv,ch lub walutv zagranicz poczet podatku obrotowego w zostanie w całej rozciągłości. 

rzystw aikcvinych. któr·e po-1 nej, wypadkach, gdy obrót płatnika 

. ~ Zniżka stopy ·, 
dyskontowej . 

w Anglji i Holandji 
Pederal Reseirve Bank w No 

wym forku obniżyl st>oipę dy· 
skcmtowa do 5 o-rac. 

* * * 
B.a1n:k Holenderski obniżvl :1 

dniem dzisiejszym stopę dy· 
gkJontowa. do 5 or.oc. 
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Mecze ligowe 
w kraju · L. K. S. ·WARTA - O wejście do Ligi 

Poz.a lódzki:enni zawodami H
gowemi odbędą się w dniu dzi 
siejszym jeS'zcze 3 mecze extra 
ki!asy. W K1raikowie Garbarnia 
gra z Czarnymi. M1ecz ten pro'" 
wadzi p. Sfomczyńs'ki. W Wair 
sz.awrie P 1olonja wal.czy z Tury 
stam i przy akompaniamendc 
gwiz dka p. Lus tgairtena z Kra
kowa. \V Ka towika·ch w:reszcie 
pod batutą p. Brzezi-ńs1kiego z 
Krakowa g1rać bę<la lfC. i Po
goń. 

Dztś o god'z. 14-ej na boisku siejszy;ch przed;wników wuęcejłsińsiki , Trzmi1eJ, Pagza, Sto!len
\VIKS-.u staną naprzeoi'Wkio sre- ~PUTllktów daty wa,rcie , niż Ł. I werk, Król , Ta.deiusiewdcz, Jan
b ie drużyny ŁKS-u \ Warty, t K. S-.owi, gira jednak z wy~le ; czyk, Siedź. Wairta - Po1nto-

by w twardej waJlc.e o ptmlkty l ?yfa bard~o wyrówi~aną i. me- \ wqcz, SmiglaJk, Nowakowski. 

Warszawa-Łódź 
Dzisiaj o godz. 11-ej spotka 

się repreZ.enta·c}a Łoidzi w piłce 
kosz')"ko·wej z reprezentaicją sto 

zapewnić sobiie czolowe miej- Jednoikirotme 0 zwyoięstw~e de l Przykuc1ki., Wojciechowskń, 
. . . . ! cydowała ty1J.lko jedna bramka . I . . . 

sca w taheifa mistrzowsk11.e1 a l 
0 

„ b •6 Szerfke I, Radio3ews<k1, Kmofa, 
1 zis szanse o u z.esp-011 w 

być moż,e i tytulu najilepszeg-0 ! pirz.edstawiaj.ą siię podobnie. Szeriike II, Pirzyb~sz, Staliińslkr 
zespołu Jiigowego. W ciągu 3„ch Składy druży.n są następujące: , Sędzia zawodów będzi1e kpt. 

lat istnieniia Llgi sp.orkania, dziAŁKS. - Miila, Gałecki. CyH, Ja Baran z Wairszawy. 
' 

TOTALIZATOR 
na meczach. footballowych 

Hey na boisku przy ul· Nowo- "!, ost~tni1oh cz.asa1c.h piubli~z i liczby trafnych giłosowań . l go, i świetn.ile mu się P'Q'Wodzi. 
Targo\vej 24. Mecz zapowiada nosc .angi1e!ska wynalazfa sobie Zdarza s~ę nieiednokrotnie iż I N . . . t k t a11· 

· kl · k · b . 1· • ai.nizszą s a w ą ot nzatio-
się na ez w yi .e cie a1w1e, o- nowy rodzai hazardu - rota.11- wy,płaty są za wirotnie wysokie . 1 1. . • 1 · b <l I .i: 1 p · 1 ra iest szy mg, na1wyzszą 
wriem o T wa zeospo· Y reiprezen zator 1ootba1 owy. ewien „bv1c Ta1k np. wyp:f.acano jedynemu f 
ta:cy}ne wystę;pują w swy~h ma·cher" w Liverp:oolu w cią-1 zwydęzcy w totalizatorze 10 I unt. 
najsilniejszych skladaieh. Zawo- gu jedinej godziiny napel111H 30 tyis. 500 za 1. i U nas namiętini zwoilenn~cy 
darni 1kierować będzie sędz:a worków koipeirtami zaw~erają- 1 

ów !iweirpolski bokmaoher,lhazardu z grywają się w zwyk
p. Wo,łciec1hol\vsk1i z Krakowa . cemi prziew~<lywania wynilknl który niegdyć by.t wiełkim kup tych ZaJk.ladach piendężnyich, 
Prz.ed spotka.ni.em międzymia- meczu. Wyplata tota1izatora z.a cem, z aiłoży,l swe bduro totali- g.rając „na remis'', dając Lub 1Jio 
stowem zmierzy s1ię mistrz Ło- 1eżna jest od Mczby g.rają.cy0c:h ! zato ~~ ob0ik urzędu pocztowe- rąc „bramki f.or". 
dzi bKS. · w meczu ta.waon:y·· ł 
;ktm z Triunnpihem. 

Mecz boksersk! KTO 
Praga - Poznan ; W LIDZE UTRACIŁ 

NAJWIĘCEJ PUNKTóW W dniu dzisiejszym pięścia-? 
rze Poznania stoczą walkę z ł 
drużyną bokserską Pragi czes-1 
kiej. W barwach Pragi wystą-

1 
Po meczach rozer~ranych w 5. ŁKS -: 17 p. i 2 mecze, ł Jak widzimy sytuacja IFC i 

pią następujący zawodnicy: 1 dniu 1 b. m. kolejność drużyn 6. Cracovia - 19 p. i 1 mecz,.Czarnych, a szczególnie tych 
VobrAzil (H. S.) - waga mu- J ligowych pod względem utraco · 7. Ruch - 25 p. i 3 gry, ostatnich ze względu na jedyny 
sza, Krob (BCS) - w. kogucia, nych punktów przeddawia się 8. Warszawianka - 25 p. i 3(mecz do rozegrania jest b. po-
Stary (H. S.) - w. piórkowa, następująco: l gry, ważną. Najpewniej ostateczna 
Budsky (Star) - w. lekka, Ne- 1. Garbarnia - 15 p. i 2 me- 1 9. Polonia - 26 p. i 2 gry, kolejność drużyn po skończo-
kolny (BCS) - w. półśrednia, cze do rozegrania, : 10. Turyści - 26 p. i 3 gry, nych rozgrywkach podobną bę-
Poetsch (H. S.) - w. średnia, 2. Warta - 16 p. i 2mecze, i 11. Pogoń - 27 p. i 2 gry, Idzie do obrazu powyższej ta-
Hermanek (BCS) - w. półcięż- 3. Wisła - 17 p. i 2 gry, ł 12. Czarni - 28 p. i 1 gra, belki. 
ka. 4. Legja - 17 p. i 2 gry, 1 13. IFC - 28 p. i 2 gry. 
Poznań reprezentować będą: 

Kokociński, F orlański, Stęp
niak, Anioła, Arski, Bączkow-

*ś~f :::kr Majchrzyckiego) i RACHUNEK w· YDADKo' w 
Sędzią ringowym będzie p. 

Wobec nieodbyda się zawo
dów Ł TSG. - Miarymoint si lą 
rzeczy zanuLowany jest wyzna 
czo,ny na dZJi:ś mecz Ogniska z 
mis-trzem 1-ej girupy o wejście 

do U.gi. W ten sposób rozgryw 
ki mi·ędzygirUJpio<we odsunięte zo 
stały jesz.cze na tydzień. 

Tirwać mają one niemal do po
fowy grudniia. 

Tirzeba p.rzyiz,nać, że nie przy 
nosi zbyt wiiellkiej sławy P. Z. 
P. N-!Owli, który tak nieoględnie 
ułożyił kalendall'zytk finaitów kia 
sy A. J.es4·emna auira odstrasza 
pubHczność sportową, a diruży 
nom obrzydzi do :reszty iałową 
kiOpaJ11 iJn ę. 

Bieg Naprzełaj · 
Okręgowego Ośrodka 

W. F. 
W następną niedzelę tj. dnia 

10 bm. łódzki o~. ośrodek w. 
f. organizuje wielksi jesienny 
bieg naprzełaj na p.rzesttzen1 
około 3 ki!m. Bieg tein dostępny 
jest di1a wszystikidt ćwi1czą

cyich w 0Śi11odlku, o-raz dla 
człon1ków kluibów, organizacji 
s~·towyieh i p. w. Zawody 
przeprowadzoine będą . na pole
siu ka1rolewsikim. Start biegu o 
godz. 10,30 przy wejściu na 
boisko ŁKS--u. Zgłoszenia za
wod'l1~1ków przyjnrmje komen· 
dant ośrodka d~ dnia 8 bm. be1. 
pła tnk Dla ziwyoięzców pierw 
szych p·ięć miejsc· przewidz.ia· 
ne są żet>0ny. 

Wielki wybór. - Ceny umiarkowane. 

G. E. REST El, PIDJ!1~~!8!~:i. 84 

Sadowski z Grudziądza. GWIAZDY SPORTOWEJ Liga publiczności Aktualja sportowe w Amiens została utworzona 
Zespół Cracovii, który zgro- ł Jedno z pism niemieckich : nizatorowie imprezy. Niemiecki m., koszty zastępstwa pracy ciekawa organizacj~ .. Mia~o~ 

_mił ostatnio Czarnych 8:0 w doszło do wniosku, że w obec- Związek Sportowy uznał rachu (Lammers jest urzędnikiem} _ cie zwolennicy piłki nozne), 
dniu dzisiejszym gra mecz re- nym ruchu sportowym w Niem- nek Lammersa za zóodny z 10 m. Razem 195 80 mk. którzy stanowią zwykłą nie
v.:anżow;:- w Brnie z S. C: Zide- czech zbyt j~sk.rawo rzuca się przepisami. o aD?atorst;ie. A więc zawodnik posiada dla dziel.ną. public~ność piłkarsk~, 
mee. P1erw~ze spotkam~ ·wy- w oczy m:iteqahz~. Jako przy-1 Dl~ .orientac1i czytelników swej wygody i większej powagi z~łozyl~ . 11Zwi~ze~11 Zwolennt· 
grała .Crac?via 6:1. Nalezy się I kład cytu1e ?wo pismo rac~u- wy1:111enramy poszczególne po- : towarzysza w podróży i konie- ko~ Pił~i Nozne1 · - <?elem 

wian. . . tera Lammersa, tor~ przybył z l dróż do Berlina i zpowrotem- · pialnym. mteresowania opi?-Jl dl~ ~oot· 
s~odz1ewac sukcesu krako·-i nek wydatkow z?anego sprm-: zyc1e rachunku Lammersa: po- i cznie musi jechać wagonem sy ~wiązku 1es~: 1. ~z~udzenie za-

"' * .* Oldenburga do Berlma na za-164 m., koszty po~róży t.owarzy- ) Na za:wodach w Berlinie.~allu, 2 .. zwa!c.zanie szow.m1z~u 
P. Z. L. A. . nałozył .bardzo su wody. · Lamrners wydatkował sza - 64 m., 2 bilety do wago-

1 
Lammers przebiegł 100 mtr., a i stronmczosci, ~· ~e;-a.me 

~ową karę na zawodmka AZS-u około 200 marek, ktorą to su- . nu sypialnego - 27 80 m. wy- i więc kosztował prawie po 2 1 wpływu na orgamzatorow im-
Weissa, dyskwalifikując go na mę w całości mu zwrócili orga-1 datki w czasie podróży ~ 30 ; marki za 1 metr. prez, aby publiczność miała 
przeciąg 5 lat. . Tak wysokim jaknajdalej idące wygody. 
wymiarem kary zamknął mu Najciekawszem jest, kto bę-
dalszą karjęrę sportową. Weiss • dzie stanowił zarząd tego ory-
został zdyskwalifikowany za «9W1 •ee1• ...,_. IR tt"Mb!MMW•AAM M*'H' 9-, M ~ ginalnego związku i jak będzie 
niewłaściwe zachowanie się w wyglądała odznaka tego stowa· 
czasie biegu z przeszkodami 0 rzyszenia. Przypuszczamy, że 

mistrzostwo Polski. PRENUMERATA PREMJOWA poważniejszych zadań ów zwią· * * * zek publiczności nie posiada. 
Dnia 28 i 29 grudnia odbę-

Nowy rekord 
Bocheńskiego 

dzie się w Berlinie Zjazd F ede
racji Kobiecej. Na porządku 
dziennym jest sprawa III. 
Igrzysk Kobie·cych w Pradze 
które jak wiadomo odbędą si~ 
we wrześniu 1930 r. 

Polska na tych igrzyskach 
reprezento~ana będzie nietyl
ko w. lekkiej atletyce, ale i po 
raz pierwszy w grach sporto-
wych. · 1 

* * * 
. Prasa ~zw~dzka entuzjastycz 

111e wyra~a się o starcie Petkie 
wicza . w Sz~?kholrnie, na prze
s~rzem 1 rn1h _ a~g. Czas osiąg
iuęty w tym biegu przyniósł 
Petkiewiczowi sukses na 1500 
m., bowiem zrobił on w 3 m. 59 
sek. Dziś startuje Petkiewicz 
na 3000 m., jego wł.,.ściwy dy
stans. 

Dla .tych, którzy bezpośrednio 
w administracji pisma naszego 

"GŁOS POLSKI H 

PIOTRKOWSKA H~ 106 

wpłacą prenumeratę za m. listopad 

bezpłatne premje 

lłllĄŻlł.A, TEATlł, ICllO+ 
Od soboty~ 2 listopada, do wtorku 5 listopada włącznie 

Administracja otwarta od godziny 8-ej do 20-te) 

106 PIOTRKOWSKA 106 

Doskonały pływ~k AZS-u 
warszawskiego postanowił wi· 
docznie podczas swego pobytu 
w Gandawie dawać nam znać 
o sobie tylko rekordowemi wy 
nikami. Na ostatnich zawodach 
w Gandawie odniósł zwycię· 
stwo w pływaniu na 100 mtr. 
w czasie 1 m. 4,6 sek., co jest 
nowym rekordem polskim. 

W roku bieżącym Bocheński 
poprawił rekord na tym dystan 
sie parokrotnie (1 m. 8,6 s.; 1 
m. 6,8 s.; 1 m. 5 s., wreszcie 
1 m. 4,6 s.}. 

W rekordowym wyścigu Po· 
lak pokonał pływaków fran· 
cuskich Padou i Vandeplanck' 

'oraz Bel,t!a Thienpondta. 
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Poseł Rauscher 20 tys. bezrobotnych - odwiedził wczoraj Łódz 
w łódzkim okręgu przemysłowym W dniu wcrorałszYm w go-łn:ie 0 sprawy prywatne Póź

dzliniach po.rannych J>rZybył dołnYm wie.cZorem posef Rauscher 
Lodzii poseł niemiecki akre<ly- I ł~ódź opuścił. Na terenie państwowego u

rzędu pośrednictwa pracy w Ło 
dzi (miasto Łódź i powiaty) 
łódzki, łaski, sieradzki, łęczyc
ki i brzezińsk~ w dniu 2 listo
pada 1929 r. było w ewidencji 
zarejestrowanych bezrobotnych 
20,043 w tem w samej Łodzi 
13,816, w Pabjanicach 1632, w 
Zgierzu 2039, w Zduńskiej Wo
li 649, w Tomaszowie - Maz. 
1526, w Konstantynowie 68, w 
Aleksandrowie 99, w Rudzie 
Pabianickiej 214. 

Z zasiłków korz•tało w ubie 
gilym tyigodniiu 11.456 bezrobot 
nych. . 

W samej Łodzi z zasiłków 
korzystało w ubiegłym tygod
niu 9285 bezrobotnych. Zapo
mogi ze Skarbu Państwa pobie
rało - bezrobotnych. Pracow 
ników umysłowych brało zasił
ki doraźae 43. 

W ubiegłym tygodniu straciło 
pracę 81, wysłano do pracy 
105, zdjęto z ewidencji z innych 
przyczyn 665. 

Urząd rozporzą.dza 25 wolne
mi miejscami dla robotników 
różnych zawodów. 

13 bezrobotnych otrzymało w 
ciągu tygodnia zniżki kolejowe 
na przejazd kolejami państwo
wemi. 

Państwowy urząd po.średnic
twa pracy w Łodzi, Kilińskiego 
52, poszukuje kandydatów z do 
bremi świadectwami i referen
cjami do obsadzenia następują
cych posad: - na miejscu w od 
dziale rzemieślników i robotni
ków: 6 służących do gospodar
stwa domowego i 3-ch ogrodni
ków. 

CIĄGNIENIE DOLARóWKI 
8.000 dolarów wygrał Nr. 288080 

Wczorni w mate.i sali konfe- 500 dolarów n-iry: 455490 
rnncyijine.i Min. sikarihu, odibyfo 46259 888408 342236 225194 
się ·ciągnienie dolarówlki. Wyilio 637049 853096 249402 215813 
sowano og()lem 57 PT·emii na o-- 922212. 
g-Ólllllą SUII11e 25.000 ~·?~rów· 100 dolarów nry: 133927 
. Pr~! stdle pre~ych1aLnym za- 585861 177861 56778 641683 
s~dh· ~ Przewodmczący p. W. 359867 990715 374236 242030 
~~czelik .. dyrektor Urzędu Po- 377891 602331 465151 385944 
ZV'CZe!k. ~a~stwowyc?· P: . A. 346749 30098 770791 863303 
S~rzemmski. prwd~t~Wl'ciele 422122 466185 996968 30352 
1'.11.a·sta .oo. Kłyiszewslk; ·1 ~ąbal- 714881 374698 789931 13618 
ski. reJent p. Szymans'ki.. 655235 129846 728704 849617 

:proitokulował p. J. Chmielew 169922 618615 446640 96138 

sk~.OOO do-Jar6w nr. 288080 ·.620034 397531 117247 530675 
3.000 dolarów nr. 861946 1864240 632690 396329. 
1.000 dolMów n-ry: 64326 Naste'I>ne c<ią,gn1en~e 2 stvcz-

585785 120740 304319 132242. nia 1930 rolku. 

-"

1' INTELIGENCJA ŁÓDZKA 
t':!t~~j:0;~:s~u!~~et~;~ w :Kantorze Wymiany i .toterji 

„SAMUEL WEINBERG" 
58 PIOTRKOWSKA 58 

Filii ńie posiadamy. Ciągnienie 14 I 15 listopada. 
UW AGA: Tamże kupno i sprzedaż walut, akcji, listów zastawnych, 

premjówek oraz złota i srebra. 

W SŁUŻBIE MARSA 
Jutro obowiązani są zgłosić Jiutro, w poniedzialek. 4-~w li 

się o godz. 9-ej rano na zebra- stopada o giodz.info 8.15 rano 
nia kontrolne w P. K. U. Łódź- do 13e.i (1-e.i Po oolJ ob<>wią
Miasto I przy ul. Nowo-Targa- zani sa do zgłoszenia sie do 
wej 18 szeregowi rezerwy i po- spisów poborowych w lokalu . 
spolitego ruszenia z bronią i biuira Policyjno - Wojskowego 
bez broni (kat. A, C, D, wzgl. przy ul. Piotrko·wskiei nr. 212 
A, C jeden, C dwa) urodzeni w mężczyźni urodzeni w roku 
roku 1904, zamieszkali na tere- 1909, zamieszkali na terenie VII 
nie 2, 3, 5, 8, 9 i 11 Komisarja- Komisarjatu Policyjnego. któ
tów P. P., których nazwiska za rych nazwiska roZJ}oczy:naja sie 
czynają się na litery: Sr-Sy. od Nter 

Pojutrze do lokal.u P. I( U. R. S, Sz, T. U. 
Łódź-Miasto II przy ul. Nowo- Do spisu zgłosić sie powi'llini: 
Cegielnianej 51, szeregowi re- zarrniesz'kaH na terente m. Ło
zerwy i pospolitego ruszenia z dzi. 2) nie mający stał. mieisca 
bronia i bez broni urodzeni w zarrnieszkani.a na terenie Rze
roku i904, zamieszkali na tere- czyoosp<>litej. a czasowo prze
nie I-go Komisarjatu P. P., któ- bywa.iacv w Łodzi w czasie 
rych nazwiska zaczynają się na trwania zgłoszeń do spisów t. 
'.itery: od A do H włącznie. j. od dnia 1 paźdz,iernika do 30 

Do lokalu P. K. U. Łódź-po- listooada rb .. 3) przebvwający 
wiat przy ul. Piotrkowskiej 187 czasowo w Łodzi, a nie mogą.::v 
szeregowi rezerwy i pospolitego z iakich'kolwiek oowodów zgło 
mszenia z bronią i bez broni, sić sie osobiście do spisów w 
zamieszkali na terenie Łagiew- giminie, w którei stale za.miesz· 
nik, urodzeni w roku 1904, 1902 kuia. 
i 1889. Każdy zgłaszający sie do sPi· 

Na zebrania kontrolne należy sów winien bvć zameldowany 
się zgłosić w miejscu i terminie w Łodzi i oosiadać: dowód o· 1 
wyznaczonym, punktualnie, z sobistv. w braku tegoż - me· 
~{siążeczką wojskową i innemi trvke · urodze<tJia. wraz z ililnvm 
uosiadanemi dokumentami woj- dokumentem stwierdzajacvm 
;kowemi. tożsamość osobv. zaświadcze-
Rezęrwiści, którzy nie sta- nie 0 re~estracii. świadectwo 

wią się na zebrania kontrolne szkolne oraz ce·chowe. 
bez uzasadnionej przyczyny, hę Osoby uchvla.jące się od !)bo
dą pociągani do edpowiedzial- wiiiąz'ków zgtoszenia do spisó117 

ności w myśl przepisów woj- oraz osobv zgłaszające sie . z 
skowych karnych (dyscyplinar-f vrzvczvn ni.eusprawiedliwi.o· 
Jych). nv;ch po termi·nie. ulegna w ::lro 
Powołani na zebrania kon-1 dze administracvinei karze 

trolne powinni być czysto ubra g-rzvwnv do 500 ztotvdh lttlb a-
ni, umyci i ogoleni. 'resztu do 6 fvgodni albo obu 

* " * tym kairom łącznie. 

toWany przy rządde p0Iskim 
P. Ulrich Rauscher· 

Na wyjazd w kraju - w od
dziale dla rzemieślników i ro
botników: 2-ch robotników fa
chowców, którzy pracowali 
przy konfekcji w fabryce kalo
szy, 1-go specjalistę do wyro
bu bibułki, karbon. i indygo, 
2-ch śliwierzv, którzyby umieli 
doprowadzić ·kwasy do trawie
nia szkła kryształowego (blai
kryształ), 4-ch tkaczy tasiem
kowych (Bandwebstuhl - mei

Na dwo:rcu oczekiwali IJOsła 
Rauschera konsul ni~mieclci ~V 

Łodzi von Luckwald w towa-
Zniika kosztó'v 

· ubrzymania 
rzystwie człot1ków konsulatu. 

Nastę.p111ie poseł Rauscher 

ster), obeznanych z maszynami był podejmowany śniada~iem 
zegarowemi, sześć posad dla prz~ konsula v<>n Luckwalda. 
wykwalifikowanych leśników, Jak się dowiadujemy przy-

We wtorek zbierze sie fkoani
sja do bada•nia zmiain kosztów 
ut1rzymania celem ustalenia 
wsikaźn.i1ka za miesiąie paź<l'zier 
nik· 

5-ciu stolarzy meblowych, 5-~iu jazd pOSla Rauschera nie miał 
stolarzy budowlanych do okten 

Według przewidrywań. 01Yl1i-

i drzwi. I celu pOlitycznego ani nawet 
· handlowego, ~ bowiem jedy 

czenia wykażą małą zniżikę 
kosztów utrzwnania w 1piorów 
nan~u z wrześni.em z l>Owodu 
obn•iżenda cen mięsa i chlieba. 

!!lmmlllma„mmmm-.11m1ma„Dllii1 ... „IKH..,„Mm_.„ ... „„„ ... „„ .... 

B ZP IE 

WIELKA STROWANA , 
HIS TO \ SWIATA 

Kto chce poznać z 
kto chce zorjento" 
zagadnień, kto che 

w ego 

ieć dzieje współczesne, 

całości otaczających go 
udział w tworzeniu no· 
si poznaća 

DZIEJE ŚWIA 1rym żyje i działa. 
Musi poznać HISTORJĘ POWS.t..1:A„ttNĄ, HISTORJĘ LITERATURY i SZTU

KI i HISTORJĘ KRAJU RODZINNEG,O. 

Znane szerokim kołom czytelników wydawnictwo „NASZEJ BIBLJO· 
TEKI" przystąpi w najbliższym czasie do wydania Wielkiej llustro• 
wanej Historji świata w 10 tom. zawierających 1600 str, druku kilka
set ilustr., tablic i map. 

W celach reklamy i spopularyzowania swoich wydawnictw "Nasza 
Bibljoteka" postanowiła rozdać pewną ilość egzemplarzy bezpłatnie. Każdy 
kto w przeciągu 8 dni nadeśle niżej załączony kupon pod naszym war
szawskim adresem otrzyma bezpłatnie to wspaniałe dzieło. Tylko tytułem 
zwrotu kosztów reklamy i ekspedycji liczymy 70 gr. od tomu. Po upły
wie tego terminu będziemu przyjmować zamówienia już tylko za oprawne, 
ozdobne wydanie, drukowane na bezdrzewnym papierze w cenie zł. 3 za tom. 

• 

"NASZA BIBLJOTEKA" 
Warszawa, Wspólna 25. 

___________________________________ , ______________ _ 

Niżej podpisany prosi o przesłanie szczegółowego 
prospektu na reklamowe wydanie Historii Swiata. 

Imię i Nazwisko---------------

Adres 

„„„„„„„Bll!!Jlllllllliilm! ... llmlllml'llllll„""111„miFJim„~Afrllllll'i*„llllmll„„„„„ . ' .. 
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Zasłużone 
powodzenie I Tl!ATrtY I 

liJllRJ:łlllllJllallm!fil • d h r Rok mcz.nJe w okire-si·e po-P o i edynek ·na noze wuc szwagrow ·prz.edzaJącyim zimę odb~1w,ua 
TEATR MIEJSKI. " się w wielu ma1ga.zY111a.ch' tódz-

Dziś, w niedzielę o godz. 8.30 W dniu wczorajszym przy ul. . ij ol~nj szwka:łi ty11kJ okaz) . !:lv 1 Na krzyk ciężko rannego ikiich t. z.w. W'V'PI"Zedaże, które. 
wieczorem ostatnie przedsta- Przędzalnianej 15, miał miejsce ; ją wyładować.. . ; zbiegli się. sądziedzi, ~tórzy za- n'i•estetv. nte z.aiwisze sito ja na 
wicnie „Wielkiego kramu" B. k:wawv porach·i iei<: międz:. j I oto ~ ~mu wczora1szym, i alarmowali PogotoWle Kasy wysokości zadaihiia. Temb:.tr-
Shaw'a, w wykonaniu świetne - szwagrami, który omało nie po- gdy Lewmski pr~ys~edł .do. do- Chorych. dziiei wie1c mit-o jest podzieli ć 
go zespołu „Teatru Premjer", ciągnał za sobą życia ludzkie- mu, Greber rzucił się na megoł p b ł . . 1 k się z cz.yte'liliika.mi wiadiorrio?1: .a 
ze świetnym Junoszą - StęnłWW ń · i pobił go dotkliwie. 1 rzy ~ Y na mi~Jsce ~ arz zdającą relację z odwiedz-in m.a 

J::'~~ 50. M" d ń . . 1 PońotoWla po stwierdzeniu b. S · 
skim w roli króla. Resztę obsa- W d t · l 28 1 t ię zy szwa5 rami wywiąza- J • ~k. t L . , ki ń gazvniu ftiir· „ piieirieis" órzy ul -
dy tworzą: Mazarekówna, Ku- . J. 

0tl; ~1:1 k-1iesz,ca46 i ~ : ła się bójka, w trakcie której • cięz i~~oł s anu e~nb e5 o cy Piotirkowsk•ie1j 90 gdzie (Id 
nina, Kwiatkiewiczowa, Frącz- m oze ewGmsb 1 oraz - e. 01 słabszy Greber wyciątl'nął z kie !I przewwz go w stanie ezna- ndedziieli trwa wiellka jesienna 

Franciszek re er z żoną, sio- . . . . 5 
• d ł dziejnym do szpi<tala hn. Po-kowski (Dyr. „Teatru Pre- L ·. ki szem noz spręzynowy i za a , . h. wyprzedaż jiediwabi. 

. ") J . b strą ewms ego. . . . . t k ·11 znanskic . W · d · d · mier . est to ostatnia sposo . . . . . . mm c10s szwagrowi, cios a s1 Dl'erWS'zvm rzę Zle za . zr-
ność zobaczenia sympatycznego O~aJ w:r~eJ wy~iemem są ro ny, że Lewińskiemu wypłynęły Przybyła na miejsce policja wi'a na·s k1olo<sailma ilość na.i· 
zespołu. ?otm~ami 1 pracuią nawet w wnętrzności. aresztowała Grebera. przednii·ejszvich . .iedwabi i to 
„Rywale" - przedstawienie iednei fabryce. u •iBMFiO'MP&lff*' '3& nie resztelk. iail<: :to bvwa zazwv 

popularne. W ostatnim czasie Lewiński ..... _ • czai na WVIJITZedaża.ch. lecz ca 
Dziś o godz. 4 po południu rozpił się niewiadoma z jakich ~vch szttllk w dowo11nei ilośd 

po cenach popularnych „Ry- powodów. Do domu przycho- Dnia 12 bm. me·trów. Koołorv i gatunki me-
wale", sensacyjna sztuka An- dził stale pijany i to było praw- / KI EP U RA trów doP1rawdv zaidowoi1ic mu-
dersona, Stallings'a i Zuchmay- dopodobnie jednym z powodów szą na'hwbrednie.isze gusta. A 
er' a, w reżyserii i inscenizacji rozdźwięku, jaki powstał mię- W RADJ o }eś.Ji dodamy do tegio, :he ce1y 
Leona Schillera, łączącej har- dzy szvvagrami. .iakJemi fhima W,JYrost i1mri0inuje 
monijnie teatr z kinem. Obsa- Rozdźwięk ten z biegiem cza Czy masz już odbiornik? publiicZ1I1ości1 sa o Wi•ele niższe, 
dę tworzą czołowe siły zespołu su przeistoczył się w nienawiść t niż gdz.ieindziej to zupełnie u-
z pp. Korzelską, Kijowskim i sorawi·edJ:iwiomv jest p.opvt !la 
Krzemieńskim na czele. iedwahte w nrmde ,,Soie:ri.es" 

m~j:~ ~ k:~~~~r~ ks!i~ z„ IMA SIĘ ZBLIZA ~it:r~~~ć nI:~~~~:·i~o1U~: 
Moniuszki 2, dziś od godz. 11 ~ ma~ąr~a wz.i~·C.i ·e wśród P'llJbli-
rano do 2 po poł. CZ1110W1 lód'zk1~' 

TEATR KAMERAr.N1 PamiataJ"lcie o poczynieniu zapasów węgla R • 
Traugutta L "'I ezygnaCJa 

Dzi'ś. niedziela dwa orze ds ta Doświadczenia lat ubiegłych I stkich jest, by nie powtarzać zeł S~łady węg_lowe . gr"!,PY G c., sen w odzińskiego 
wien>i·a: popoiudniu po raz o- j wykazało jasno i niezbicie, że . szłorocznych błędów, a czem-t w~g1~~ ~ kop~l~: „Baska • " . r~ 1 • • 
statn4 w Teatrze Kamerafoym sposób zaopatrywania się przez I prędzej pomyśleć o swym oho: dz1ca i „Ksiązę, na .\Pszczyme ze stanowiska prezesa 
.rew1elacyjrna sztuka wojen.na L. ludność naszą w węgiel jest nie wiązku względem ~omu i p~k1 -6.00 (bez dowozie. . . Jak się dowiadujemy, w ubie 
F~anka „Ka.rol j, Aooa" w pre- racjonalny. . . I czas. zaopatrywać się w węgiel W detalu cena wynosi 7.60 za głym tygodniu w .łódzkim od· 
mierowei obsadzi1e - po ce- Zwykle m1eszkancy naszego na zimę. korzec. dziale Bezpartyjnego Bloku 
nach na.iniższvch. f miasta ':llyślą C? ~ęglu n~ z.imę ! Ceny. maksymalne. węgla są Ceny te zostały ustanowione współpracy z rządem odbył]' 

Wieczmem desza•ca siie nie- i w ostatmch miesiącach 1es1en- następujące: w hurcie . skład.Y i uznane za maksymalne na po- się wybory prezesa i zarządu. 
slabnacem pow.odz·enJ.em wy- • nych, kiedy to, wskutek wiel- węglowe grupy A. (węgiel na1- siedzeniu magistratu m. Łodzi Wobec rezygnacji, dotychcza~ 
borna salo.nowa k'°medfa Wł. · kich zamówień wzmożonego lepszy z kopalń: „Juljan'' „Ka- w dniu 4.10 b. m. sowego prezesa senatora Wo
Fodora .,Dr. JuUa Szabo''. przewozu gospodarczego cały zimierz" i „Mysłowice" - 6.60 , W związku z tern postanowie- dzińskiego, na stanowisko to 

W poni•edziale'k .j dni następ- tabor kole_iowy jest zajęty. . . (bez dowózk.i). ! n.iem starnsitwo grodzkie karat wybrany przez aklamację zo· 
iftVlC?h do Oli,atku wlą•C'Zn i e „Dr. Powo~1:l~ t<? w ~onsekwenc1i. S~ład_v ~ęglowe grupy B.1 będzie winnych pobierania cen stał p. Najder, nac~elnik wy_· 
Juha Szabo'. s~ałe opo~mame się transpor- j węg.iel sredme.~o gat~k~. z ko- wyższych od ustanowionych grzy działu izby skarbowe) w Łodzi . 

TEATR POPULARNY 
Ogrodowa 18. 

Dziś. niedzieila żegna Łódź 
utubioenq.ca nasze.i ;puMiicz.nośd 
wyblit•na i uta1J.enbocwaina arty
stka Karolma Lubieńska, która 
1>rzechodzi do teatrów szyf ~a 
n«>wsikitch w Warszawde. Lu
bleń·ska ode~a popisową rnlę 
Este:Ll.i w dotkonale.i wspókzes 
niej komedii Duvemoisa „Gita
ra t jazzband". 

Dziś. piopotud111d1u axcywesoła 
komedia Al. Predtrv (svna) „Oj .1 
mtodv, młody''. f 

Gliośna sztuka wojen.na L· ~ 
Prainka .. Karol i Anna" w pooie 1 

d:zia1.ek i dn·u następnych do 
piątlru wlacz.nie. Obsada pre
mjowa. 

TEATR GEYEROWSKI 
Piotrkowska '95. 

Dzitś. nd1edzi1ela ipop'Oł.udin.i.n.t PO 
teime „Dziiadv" A. Micki·ewi
nza z Wl· Siaszews'k'im, a wiie
C'Zlorem oo raz ostactnd gtlośna 
sztulka L. Firanka „Kairo1 i An-
m.a". 

tow, zwyzkę cen z powodu bra-.paln
1
:, „Jerzy :. „~owisz , ::Sa- wną do JO.OOO złotych, lub are- Najbliższe posiedzenie nowo· 

ku dowozu. . . . tum , „Red~n . i „Mars - sztem do 6-ciu miesięcy, albo obranego zarządu odbędzie się 
Dlatego tez w mteresie wszy-f6.40 bez dowozki). też obu tym karom łącznie. w przyszłym tygodniu. Będzie 
~•BS WWl!i\'fit#MP 5wu M!tNA'i t Mi/W W interesie ludności samej le to posiedzenie konstytucyjne. 

ży zawiadamianie natychmiast 

KIEPURY 
Asfaltowanie 
Placu Wolności I 

Stairostwa Orodz. o faJktach po 
potęgę głosu naiwierni ei I bieraima wvższvch cen Skargi 

I te kierować należy do kierowni 
; ka oddziału karnego przy Sta

n n.a n LI PSA ' I rostwie Grodzkiem, jednocześ-

·-----o·d-da-r-ad·j-oi_n_s•_a_la-e1_· 
8--~~ .~.„~, . ·~. ~--'-· ~ .. ·-~-" I i ~~e R~j~~el~J aprowizacyjnego 

W dniu wczorajszym - zgod 
nie z ustalonym kalendarzykiem 
... „ t ćt, ro~p.,...;z~: ·o a~fa:
towanie Placu Wolności. Pra· 
ce te na wewnętrznym pasie 
jezdni ukończone być mają do 
10 b. m. 

800 osobom udzieliło pomocy 
Co się tyczy zaasfaltowania 

wewnętrznego pasa i jezdni 
(wewnątrz szyn tramwajowych) 
rcbotv te ooóźn•'o•1e s:t wskutek 
konieczności 7.miany słupów, 
podtrzymujących przewodniki 

pogotowie ratunkowe w ciągu miesiąca paździ·ernika 
Statystyka Pogotowia Miej

skiego za m. październik przed 
stawia się następująco: 
Ogółem wezwań było 645, w 

tej liczbie od 9 rano do 9 wie
czór 452, od 9-ej wieczór do 9 
rano 193. Przewieziono ogó
łem 217 osób, w tern do szpita· 

li i lecznic 67, do przytułków I Ogółem udzielono po~~cy '!I tramwajowe oraz słupów z lam 
101, do mioeszkań 48 i innych 1.1609 wypadkach, w te1 hcz~1e parni. 

Na stację zgłosiło się 135 o- · 293 m~żc~yznom, 252 kobie- Również w szybki·em tempie 
sób. Pogotowie wyjeżdżało 510 tom, dzieciom do lat 15 - 64 prowadzone są prace przy upc 
razy, w tej liczbie było 140 o- i członkom Kasy Chorych 175. rządkowaniu chodników na ul. 
późnień, 23 odwołania, nie za- Na ogólną ilość wypadków Piotrkowskiej, ukończone one 
stano w 6 wypadkach, odmó- stwierdzono 306 chorób we- zostaną w terminie do dnia H 
wiono pomocy w 5 wypadkach. wnętrznych i 202 zewnętrz- ~ b. m. 

!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~ nych. Otruć było 38, porodów i 
i poronień 38, obłąkań 1, sy- t Pokaz eksponatów 
mulacji 6, zgonów 12, uderzeń! d ł 'd k. 

FESTIVAL TANECZNY BA- KIEPURA <>dhicwa w RADJO!! l i poranień 210, najechań i przelsamo.!93:ą ~ „o z 1e9_0 
LETU WYSOCKIEJ. 111~- ". -. l iechań 38, rozpraw nożowych! w M1eJSk1eJ _Galer.si 

Niezwykłą sensację artystycz ) 22, zamachów samobójczych J Sztuki 
ną będzie bezsprzecznie po raz -• · 26 b · · t 4 · 9 
pierwszy na wielką skalę zor- Jego azerokę skalę głosu ! ' samo OJS w ' oparzen ' Dzi.ś, o godz·iniie ll~ei rano . 
ganizowany festival taneczny w odda tylko głośnik: &- j wypadków opilstwa 7 i innych o.dbędz>ie się w lokalu mieiskie • 

wykonaniu słynnego baletu Ta- •--------------------------• 
293

· g.aJer.h sztuki. (Park Miejski im 
cjanny Wysockiej przy współ- • li. Sie.nlJdewiicza) otwarcioe po-
udziale Tacjan - girls. Balet ten kaziu eksp01na'tów samorząd11 
należy obecnie do najlepszych 16dzkieg-o z PO•Wszechnei wv· 

zespołów tanecznych w Polsce. lidy zam1•lkły I losy tel , lon1•stek stawy ·kirajowei. Festival ten odbędzie się w Ło- Eksponaty te obrazują doro· 
dzi w niedzielę, dnia 10 b. m. bek samorządu lódzkie~r. 
w SaJi Filharmonji o godz. 12-ej zwłaszcza. w okres.ie ostat:i '. c· 
.w południe. Automatyczna stacja działa b. sprawnie ~o dz·i·esiedoleoia. uustrujq ~ 

'Plrz>e.kzvście wszystk•ie dziaf,· 
KADEN - BANDROWSKI Od niedzieli czynna jest w Łoi dzisiejszego obowiązuje w Lo- ' ostrzec wszystkich telefonują- gospodariki miejs,k i,e_i., zaz:na.ia-

0 KOBIECIE. dzi nowa telefoniczna centrala dz•i:, U\'CZekać m.a'leży n.ai 1Drzecią cych, aby w pierwszym tygodniu miaja zarówno z jej calokszta l 
W środę, 6 listopada, o godz. automatyczna. Numera porząd- gity syigin.ał aikUJStYiCZłllY.. który nie bawili się łączeniem auto- tenn. łalk i posz.czieitólnemi za-

8.30 wiecz. św!etny P.is.arz, lau- kowe telefonistek podawane Jest znalki·enn, ż.e można już, ara matycznem i ograniczyli ilość gadniieniami mkiskoiemi. 
reat nagrody hterackie1, J. Ka- ! przez nie przy zgłaszaniu się czei należy TOZ'POCZąć nadawa przeprowadzonych rozmów do Celem udo·stępnien i a tego iJ{) 

den - Bamdir<>ws'kt wvgiłiosi w l zamilkły już na zawsze. Od dziśłnie numenu. łminimum. Leży to we własnym kazu, iak najszerszym warst
Sali Filharmonji odczyt p. t. według nakazu ostatniego wyra . W razie, jeżeli wywołany a-pnteresie abonentów, gdyż zaba- wom l1udności. o•platv za wei 
„Walka o nową kobietę". Pre- . zu techniki łączyć się będziemy ! bonent rozmawia usłyszymy w j wa taka odbić się może fatalnie śde ustalone zostaJv w m>fr 
legent przedstawi całe życie '. sami. 1 słuchawce krótkie przerywane na nowej stacji automatycznej, malnei wvsokośoL miaino wic i ~ 
współczesnej kobiety, opisując ' Raz jeszcze przypominamy, l sygnały. Należy wtedy niezwło- a prócz tego zarząd telefonów btlet norma•l.nyi - 50 gr., dl r. 
ją jako · pannę, żonę i matkę, ! że po podniesieniu słuchawki z 1 cznie odłożyć słuchawkę i po pe P?stanowił ~yłączać z sieci t~- 1 rnbotnikó~r , prar~?wnQkÓ'w !.!;;) 
wreszcie omówi najaktualniej- nakręcaniem numeru p1ęciocyfro 1 wnym czasie rozpocząć ponow- kie aparaty, 1ako szkodzące ogo- , stowv.oh 1 uczniow - 20 "' ' „ 
sze kwestie powojenneito sro- we.Po, gdyż tylko takie od dnia ' ne nakręcanie numeru. łowi abonentów. j ,przv zwiedzan i1u zbio1rowe.m ·-
sunlk1u meźiczvmv do ikobety. I Również musimv raz jeszcze 10 gr. 'Od osoby. 
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Kupujcie tylko w starodawne] firmie od wielu lat mieszczące) się 

MEBLE. :ii:~ NARUTOWICZA Nr. 12 
W PODW61łZU I. M. TERKELTAUB U W AG A1 ŻADNEJ FILJI NIE POSIADAM I 

gwą;; i"·= "' A "' fPAAll --- WMł• 

e 
Wytwórnia Mebli w. TERKEL TAUB, Łódź 

S NAR!!.!~~~~ f, ~_QNT __ l-sze PIĘJRO. 
POLECA: Kompletne urządzenia sypialni, stoJowych, gablnetow, panieńskich, przedpokojow oraz rbtnł 
meble pojedyflcze. NAJNOWSZE MODELE. Pierwszorzędne wykonanie z gwarancją. DOGOONiE WARUNKI. 

„„„a.„„„..:11111._„_.„„„mm.,.Bll„llZIBBmm..:„„mm!łmm;smmms„:v.zl'.ll'!!!!:c:ml!llJllmnlEZ!!iill:llmllllllB!l.Wlllmli!llm„1&1„„„„„. 

Całkowite urządzenia: sypialnie, stołowe, gabi
nety panleflskle, kuchenne i t. d. oraz pojedyń
cze sztuki. Wielki wybbr łbfek metalowych. 

CENY 
KONKURENCYJNE. • ltAJDOGODNIEJSZE 

WARUNKI. 

9 Piotr •ska 9, I p., front 
Telefon Nr, 47-09, 

I Uwagal Żadnej filii nie posiadam. Uwagaf 

Pracuj w mieście mieszkaj na wsi Dbaj o zdrowie swoje i bliskich ci osób 
Ideałem człowieka pracy winno być spędzanie każdej wolnej chwili na świeżem powietrzu, pozbawionem zabójczych 

miazmatów gruźlicy nie przesyconem dymem i wyziewami, jak powietrze Łodzi. Jest jednakże wykluczonem, aby pracownik 
po powrocie z biura czy fabryki, mógł się udawać codziennie na wieś wraz z całą rodziną, byłoby to zbyt kłopotliwe 
i kosztowne. 

Zarząd dóbr SOKOLNIKI kwest<"' ' >związał w sposób doskonały i najbardziej pod każdym względem wskazany, 
stwarzając 

NAJWIĘKSZ SCOWOŚĆ LETNISKOWĄ POD ŁODZIĄ 
lCilka tysięcy parcel Jeśnyc onych do użytku najszerszych, nawet mało zamożnych warstw, stanowi rozległe 

" I 
CrlAI' 

Ceny parcel bardzo przystępn 
do 85 gr. za 1 metr kwadr. w zalt 
• · vwca wpłaca 25 proc. (to jest 

; eh, oraz dla instytucyj społe 

:upna dogodne. Działka posiada 1.000 metrów kwadr. obszaru, w cenie po 40 
pnia zalesienia, jakości terenu, położenia działki etc. etc. Przy kupnie na raty 
i, pozostała zaś reszta rozłożooa zostaje na jeden rok. Przy tranzakcjach gotów
)rządowych - rabaty. 

TERENY LETNISKOWE 
rza, 1 i p6ł od linji tramwajow 
Łodzi o wybitnych warunkach 
n6w letniskowych właścicielom 

Warunki komunikacyjne ze 
tramwajem trwa około 80 - 40 

Warunki aprowizacyjne idea 
Zarząd dóbr SOKOLNIKI sprze 

w biurze sprzedaży. 

ZAWADZKA 16•. 
Ideał każdego pracownika: odi 

najbardziej odpowiednich, najzdrow. 
fatalne warunki i drogie cepy mieszk< 

ZaUad 
Leczniczo-WychowawczJ 
dla dzieci nerwowych 
I cofniętych w rozwoju 

DR MED. 

W. Spektorowej 
Piotrkowska 224/226 

Przy zakładzie: 
a) Internat dla dzieci 

zamleJ•~owych 
b) komplety dla przy

chodzących 
c) poradnia p e d o I O• 

glczna 
Przy zakładzie konsultacja spe· 

cjalistów 
Otwarcie nastąpi dn. 1-go listo· 

pada b, r. 

nał?Yc!• 

I miejski Kinematograf Oświatowy 
Wodny Rynek (róg Rokicińskiej) 

Od 29, X. dn. 4. XL 1929 r. 
DLA DOROSLYCH: 

Robert i Bertrand 
Obraz w 10 aktach podług sztuki 
RAEDERA, W rolach głównych: 
Harry Lledtke, F. Kampers, 
Dolly Grey, Eliza La Porta. 

DLA MLODZIEżY: 

BARTEK ZWYCIĘZCA 
Według słynnej noweli HENRYKA 

SIENKIEWICZA. 
Nad projfram fragmenty z obrazu 

111'łarodziny świata". 

Początek seansów dla dorosłych 
o godz, 18.45 i 21, w soboty I w 

niedziele 16.45, 18,45 i 21, 
Początek seansów dla młodzieży I 
o g, 15-ej I 17-ej, w soboty i nie· 

dziele o 13 i 15·ej, Wszelkich informacji udziela i 
zapisy przyjmuje dr. W. Spekto
rowa. Piotrkowska nr. 107, tele
fon 1-36-10 od g. 5-6 codziennie SKLAD FUTER 

---•KJ«•l9R!!ll!• M\EIP--lmllii I• szw AlłCĄA"' 
SZKOŁA TA N C A NARUTOWICZA 42(sklep front.) 

dypl. nauczyciela 

J. Zalcmana 
ul. Ceglelnlana 54 

Tańców najnowszych wyucza się bez 
względu na zdolneści w ciągu 8 lekcji 
w grupach ł pofedyńczo, Pocz4tek kur 
su 4 listopada. lnformacje od 5 do 10 w, 

TELEF. 66·31 
poleca gotowe tutra damskie i męskie 
oraz skórki pojedyńcze wszelkiego 
rodzaju, po cenach przystępnych, na 
dogodnych warunkach. 

Zakład kuśn1ersk 1 na miejscu. 
Obe1rzeme nie obow1azu1e do kupna 

P . P. krawcom udzielam rabatu. 

JKOLNIKI położone są o 16 klm. od Łodzi, 8 klm od miasta Ozorkowa, 7 klm. od miasta Zgłe
rków (przystanek tramwajowy Emilja). Jest to prawie że jedyna miejscowość w okolicach m. 
CALA POKRYTA JEST LASEM SOSNOWYM. W celu utrzymania leśnego charakteru tere
.lek dozwolone będzie jedyni~ wycięcie 30 proc. drzew znajdujących się na działce. 
ę tramwajową Łódź - OzOł'ków, dobre. Tramwaje kursują co 40 minut. Cała podróż z Łodzi 
powstania letnisk tramwaj będzie przechodził przez tereny letniskowe. 

m majątkiem Sokolniki w sąsiedztwie terenów znajduje się kilka wiosek. 
kilka tysięcy działek. Pozostała niewielka już ilość jest jeszcze do nabycia 

1G WÓLCZAilSICIEI) TEL. 2J•S2 I 
od 9 rano do 2 w poł. i od 4 po poł. do 8 wiecz. 
własnym lesie, otaczającym własny domek, dać zapewnienie rodzinie i sobie 
ów mieszkania, ziści się dla łodzian gnębionych przez głód mieszkaniowy, 
warunki zdrowotne - tylko przez 

~k leśnych w SOKOLNIKACH 

·1••••••••••••••••::pianina Pierwszorzędna li ZA GRO~ZE I ! • pracownia kuśnierska 
I . (W st?S!-!nku (jl.) • J Forte p I a ny Przyjmuje wszelką robotę wchodzlłcą 1 • cen mie1scowyc11) li w zakres kuśnierstwa. Wyk~nanie 

1 
a REPERACJE i PRZERÓBKI li roboty pierwszorzędne i punktualne, 

'I Rad 1' Q , I w wielkim wyborze poleca Ceny bardzo przystępne. 
'• 3p8r8ł0W • skład fortepianów J. RO ZE N C W AJ G 
l I na wszelkie typy. I [RNE T WE I LB Ac H ul. Wschodnia 40, front II-piętro, 
! I Reperacje akumulatorów = J:ri)J:ri)J:ri)):(c)):li)J:ri) 

I• SAMOCHODOWYCH g . 
• • Piotrkowska 154, tel.41·96. 30 zł miesiacznie 
)• VALV0''• . „ 
• li . . • 111R11[lfmllmJIBJll!ml!mll płacisz przez .ied.en rok za 
łl .•. Ceg1eln1ana 61 •• •. = · wstawienie 

············••
111
••• :szKO TA~cA:RADIO - aparatu 

Ostatnie nowości ZYGMUNTA gwarancja dwuletnia 

Z:ańców Jluwoczesnych HENRYKOWSKIEGO:. dzwoń 55-32 Hatamsk1 •• •• 

wyucza w grupach i oddzielnie CEGIELNIANA 43, PRYW. 67, •••••••••••••••••••••••• 

Karol Tr.inkhaus ~•..,,.TELEFON 1
"
68

"
43

" ~•..,,.i Czytelnia „OŚWIATA11 i 
dyplom. naucz. tańca 

ul. Andrzeja Nr. 17 • 
1. of. II wejście, parter. 

Zapisy do kompletów dla po- • 6-go Sierpnia 34 w podw. • 
czątkujących zaawansowa- • poleca nowości b e I et r y• • 

• : st y c z n e ostatnie) doby I 
nych I pobierających lekcje• dla młodzieży, oraz dużywyb6r • 

p o Je d y ti c z o. I pomocy szkolnych. Cena 1.30, I 
J:t!)J:t!)J:t!)J:t!)J:t!)J:t!) Informacje udziela się przy ul. Cegle •••••••••••••••••••••••• 

łnianej 57, od 10-ef r, do 8-ej wlecz. Lekarz-Dentysta 

•

- No.w~ś~l IJ:t!)J:t!)J:t!)<!l:((!J:( a. AD o w A 
Przy1mu1ę woz ! p o w r ó c i ł a. 
ki dziecinne do I Pianina i fortepiany Plotrkowsk~ Nr. 85, !•'· 78-21 

t pokrycia ceratą . . . iodz. pn:yfęc od 9-10 1 4-7 PP• --- - . I pierwszorzędnych firm kra10-
całkowity i.._""'_,,___._,.--~· a takze wszel- wych i za-<ranicznych na do-ńW~WńW(!J:((!J:(Ql:f 

•
Lek. dent. •u•s T „ 11# C .a. 15 ~~~ 

Z B I k k ...,. _.,. .,. ~ 1 kie r e p er ac j e wózkowe, godnych warunkach polec 
• 1e a ows a wyucza bez względu na zdolności I TAPl.CER ' SKŁAD PIAN. •NE Dr. St. B1.bergal 

POWROCll.A dypl. naucz. D. FRYDWALD r H m 1 T -
leczenie dziąseł, zębów Południowa IO I J. lr-,NAT I +. r 119 Moniuszki I. Telefon 63-22. 

i chirurgia stomatol. Początek kursu dn. 4 listopada zapł- U j Ł dź Z k t 79 
I Kil.ń k - N 113 . O , a ą na Choroby skórne i weneryczne, li • 1 s aego r. , tel. 48-27. sy od 12 - 10 w. 

(winda) UWAGA: Dla zwięzków 50 proc. rab. (POLUDNIOWA !M!l1'. 21. l I piętro, front. telefon ~8-69. Przyjmuje od g. 8-10 i od 5-8 'Ił 
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Wielka Doroczna 
Wyprzedaż trw·a1 

IEDWABIE I WE1:11Y 
Z CAŁYCH SZTUK 

po cenach niebywale niskich. 

Meteor gat. I-szy • • • • Zł. 

Crepe Satine gat. I-szy, czysto jedwabny" 

Crepe Georgette • • 
T oile de Soie na bieliznę • 

Crepe de chi11e desen. Cl 

• " 
" 
" 

16!!! ~ .c 
ew 

2250 ,;!f 
- taO atc; 

1350 CU.li: 
- N.C 

"' w ·--1125 !!~ 
- c'; 

"a >i 

1775 ::: = - a~ 
-cu 

Piotrkowska 90. Tafty~ • • • • • • " 
16!!! ~ ~ 

Resztki 50°10 taniej. C!l:O:tu W elny angielskie na Palta 30°10 taniej. 

Niedziela, dnia 10 listopada r. b. 
o godz. 12-ej w południe 

Wielki Festival Taneczny 
w wykonaniu 

Bl.\LETU 

Tacjann~ W~s~c~iej 
(TACJAN·QIRLS) 

poprzedzony przemówieniem 
T. Wysockiej 

„O ~ańcu i wykształceniu tanecznem" 
W PROGRAMIE: Tańce klasyczne, 

plastyczne, ludowe, akroba
tyczne i rewjowe. 

Bilety wcześniej nabywać można w kasie Fil
harmonii codziennie od g. 10.30 rano do 2-ej 

po poi. oraz od g. 4-ej do 7-ej wlecz. 

Oszczęozajcie pienią~ze !!I 
Różne PIECYKI i KUCHENKI 
kaflowe i szamotowe poleca po ce
nach konkurencyjnych i na najdo-

godniejszych warunkach 

Pierwsza łódzka fabryka Piecyków 
„PIECPOL", Piramowicza 3 

I podatkowie~UP~~f ;i'~E~rowadzenie ................. „ 
~is~2;nl1e~ go~~~1hi!u~afe~1~~c~~· V~i· .. 11 GUSTAW KEI LICH. li tisek, Przejazd 40. 13: 5 

!NlEL\GEi'. TNA 
panna do dziec; (ló i 8 lat) możli • O • 
wie z doldadną znajomMcią fran- I Browar i Fabr. etu I 
cuskiego poszukiwana, Oterty sub. 

r•MeHeeO••e~„. ·-1 .Inteligentna. do adm. 1064·5 Lódź. Orla 25 
I Kupno i sprzedaż I ~.ite11eiiAiiłffMii 89 z dn. 1_g0 listopada 1929 r. I 
Lee•••••••eeeeoe•oe•• • Nauka i wychowanie i 
stofowego i sy~;l~~; dobrym sta · 1 •••••• ~t1•••••3••1••• ... 1 Tel. Nr. ·100-25 •• 1 
nie z powodu wyjazdu natychmiastl TANIO · 
okazyjnie do sprzedania, Zawadzlrn i szybko wyuczamsfenografjipolskiej .„ •••• 1ąa„ •••••• 
Nr. 50 m. 11 157o Wólczańska 2. m. 8, We1ście przez laW' 

r ... •••09S•9Meai•5'-'MH Zawadzką 16a. 1340 

ii -~~~·~·~·~·~~··~~~~~~~~~~~~· 
• Lokale I mieszkania 1 ABSOLWENTKA ł WYBOIHJ[. dl PO''ORSKI[ ł 
IH0@9ell9•ee8•0eoe•ee80@ Uniwersytetu Lyońskiego udziela ł nn wę iny ~ft ł 

CZTEROPOKOJOWE lekcji francuskiego Jochelsonówna 
k Piotrkowska 26 od 3-4.30 albo Wól- ! szynki westfalskie, polodwlce, A mieszkanie, słoneczne z wszel lemi czańska 7, od 7.30-8.30. 1367 .,. , 'Y 

wygodami, odremontowane pomiędzy .A - boczki, kiełbasy suche, - • 
Andrzeja i 6-'10 Sierpnia odstąpię z H89MOH98eHOH•••eM! I"' _ oraz - 'Y 
powodu wyjazdu. Oferty sub. „4 po- CD ... A 1 dz' • 
koje" do admin. "Głosu Polskiego" I Doniesienia rozmaite I " codziennie świeże piklingi ang. i ś e 1e ... 

1333-3 • Cl A wędzone pełno-tłuste poleca hurtownia • „ .• „ ............. ~. I „RYBKOLL" I 
PO KOJ 

umeblowany, frontowy z titrzyma
niem lub bez dla solidnego pana od
najmę. Andrzeja 32 m. 12, od 12 do 4. 

GABINET T W~dzarnla Ryb T 
kosmetyczny Marji Góralczyk Klliń- A CHEł.MNO (Pomorze) aL Gnulz'4dzka tł. • 
skiego Nr. 117. Masaże twarzy i ciała, T -y 
usuwanie zmarszczek, piegów wągrów -~~~·~~~~~·~~-li~„~~~.-~~~~~~· 1334-4 i pryszczy. Maski odmładzające. 

1360x2 

POKÓJ . eeee&ee••··········„··· 
do wynajęcia dla pana lub pani. Se- • • 
natorska róg Grabuwej M 20 li p. I Zagub. dokumenty : 
m. 12. 1254 2 e e .... „ •.. „ ..... „ ..•.•. 

ZGUBIONO I 

Ili 

I·: ,,-„ . , . : \ 

KAZDY może ~abyć na nafdo· 
godnle1szych warun
kach nasz 3-l&JDpowy 

PRZYJMĘ 

Uwaga: Dla czytelników „Głosu Polsk,'' rabat. 2 panów lub małżeństwo bezdzietne 
na mieszkanie. Zakątna M 78 m. 86, 

legitymację P. U. P. P. za Nr. 8641 na I 
nazwisko Edwarda Stanisławskiego 

1357 1 

radjoaparat „Liliput" odbiera wszystkie większe 
•tacje europejskie. Cena z izłośnlkłem l lampami 
już od 380 zl. 
UW AGA! Przerabiamy stare aparaty na najnow
sze typy. Ceny niskie. Nafdogodnlejsze warunki. 

I a. llłUlllCA -i!Toma s,::EBLOWANY 
1354 

długoletnia nauczycielka I pokój do Wynajęcia. Zamenhofa 38 
Udziela lekc1·1 buchalterjl, arytmetyki . m 16, dowiedzieć się od 5-5 ,p.p. 

~ 1365-5 handlowej I korespondecji. .7 

Udziela również lekcji pis;;inia na maszy· eeeeeeeooeee .... o•••••" 
nach różnych najnowszych systemów z dokładnem • 18 
objaśnieniem konstrukcji ł hektografji. I Giełda pracy I 
Łódź, ul. Kilińskiego (Widzewska) 89 :.••••••••••••••••••••• 

m. 8 obok poczty w CIĄGU 

--------""'"""'""*-""""'"""""'"*·· -------·· 
+'YTTVVTTV•TVT~TT•TTTTTT'YYVT+ 
~ Szkoła ~ 
~ Tańców Nowoczesnych ~ 
,... Henryka Henrykowskiego (Wschodnia 57) -41111 

~ Lekcje prywatne Gdańska 9, tel. 66-93. ~ 
t Wyucza najnowsze szlagiery sezonu jak: Six-Eight, ~ 
::., Fox-Anglais, Blues, Valse-Anglais, Tango-Salee ~ 
~ i innych, w grupach i pojedyńczo w asystencji ~ 
~ wybitnego mistrza z zagranicy p, Carlo Novarro. ~ 

+•AAAAAA.6.•4•••••.AAA•AAAA„ •• 

mlesi4ca i pod '1warancję wykluc.za
jącę absolutnie wszelkie ryzyko, wyu
cza praktycznie na samodzielnego 
buchaltera-bilansistę, rzeczozn. z wyż. 
szem wykształceniem ł kontrol. syn
dyk. przemysł. Kończącym świadec
twa. Bliższych informacji: 7-9 w. 
Piotrkowska 183, I. p, 1368 

PANOWIE FABRYKANCI 
Majster tkacki. desinator na kamg 
i strelchg. obszerne wiadomo§oi we
berni szuka posadę. Łaskawe ofer. 
ty pod . „ Webmajster A. B. 100" do 
Glosu Polskiego, 1550 

Demonstracje codziennie od 11-13 i 16-19-ef. 

Łódzkie Tow. Radjowe 

Lekarz• Dentysta 

n FARBIARNIA 

J. R O S E t Rich~~d"'Sch=.::~nn 
FUTER 

NAWROT 7. Tel. 82-69. 
• Przyjmuje od 10·1 I 3·7. • 

J::ri)J::ri)GJ:(GJ:(J:Ci)J:Ci) 

Tańc6w Nowoczesnych 
wyucza pojerlyńczoi w kompletach 

J. W A J N T R A U B 
w asysten cji mistrza zag-ran1czn. 
w Lodzi, •'· Kilińskiego 44 
~.gie podw. lewa ot1cyna patter 
Intormacje od 10 rano do 10 wiecz. 

L6di, •I. Gdańska l'łr. 8 1 front, ll piętro. 
Przyjmuje do farbowania 

Kamczatki, bobry. wydry, foki, karakuły, szare nurki, 
małpy, nutria skunksy. sz:o'py, sobole, ttumakt, •popieli· 
ce, tchórze, oposy, lisy, trebaki, kozy, angozy· króliki, 
baranki i t. d. Na . kolory naturalne lub ' odmienne. 
Od~wieża się i czy~ol również wszelkie wyplowiale 

przetłuszczone lub wyleżałe futra. 
Wszelkie roboty w zakresie farbiarsko futrzanym wy· 
konuje chemik.wyszkolony fachowiec z długoletnią .zagr. 
praktyką podł. najnowszych sposobów paryskich 1 lip
skich. <.iWarancja za .kolory trwa1e, 
~ W o bee kryzysu ceny zniżone , o 25 proc. 

Prenumerata miesięczna „Głosu Polskiego" ze wszystkimi dodatkami 
wynosi w ł.odzi zł. 5.60, za odnoszenie - 40 groszy; z prze

syłką pocztową w kraju - zł. 6.50; zagranicą - zł. 10.-. 

----------tt--~-----·-· - -„----------·----
Redakcja i administracja Piotrkowska 106. Telefon centralny 199. Redakcja 
uocna i drukarnia Piotrkowska 86 telef. 799. Redakcja otwarta dzień i noc bez 

przerwy. Aclmiuistrncja od 8 do 20. Redaktor przyjmuje od 17-18. 

Ogłoszen.la Jednoszpaltowy milimetr wysokości w tekście (strona 5 szpalt) 40 groszy, 
• przed tekstem 50 groszy, zaręczynowe i zaślubinowe ryczałt!m 10 złotrc~ 

Nekrologi po gr. 30 za 1 szpalt. wiersz. milim. (strona S szpalt). Ogłoszenia zwycza1ne P? t~k~c1e 
(strona 10 szpalt) za wiersz milimetr. 10 groszy. Drobne - 12 groszy zawyraz (na1ma1e1sze 
1 zL 50 gr.) poszukiwanie pracy 10 gr. za wyraz. Zamiejscowe droższe o 50 proc., zagraniczne 
o 100 proc. Stałe ogłoszenia kin, teatrów, i lekarzy podług umowy. 

KONTO CZEKOWE w P. K. O. Nr. 61·119. 

--~~--··".'""'.""~~~~~--~~----~~~~~~~~~~~~~~!!-~~~~~----·--------------------------------------~---~~~-----Redaktor i Wydawca: MARCELl SACRS. • . <- W dr11karnl,własnej „Głosu Polskie~o" fotrkowska 86 




